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Znaczne sukcesy powstańców w Macedonii i na morzu 


Berlin, 8. 3. (Pat). Niemieckie biuro in- 
formacyjne donosi z Budapesztu: wczoraj 
w późnych godzinach wieczornych dzienni- 
ki budapeszteńskie otrzymały wiadomości o 
niezwykłem zaostrzeniu się sytuacji w 
Grecji. 

Według tych informacyj wojska powstań- 
cze zajęły już całą Trację. Miasta Dedea- 
gaez, Xanti, Seres, Guemuerdzina i Kavalla 
są w rękach powsłańców, którzy maszerują 
obecnie na Sałoniki. W godzinach popołu- 
dniowych wojska powstańcze po długotrwa- 
łem przygotowaniu artyleryjskiem przystą: 
piły do sforsowania rzeki Strumy. 

Według doniesień prasy węgierskiej z 
Białogrodu położenie wojsk rządowych w 


Grecji uważane jest tam za bardzo poważ. | dowództwa floty powstańczej o natychmia- 


ne. Flocie powstańczej udało się dotrzeć do 
wybrzeży Macedonji. 

Zdaniera kół jugosłowiańskich przedłu- 
żanie się wojny domowej w Grecji może 
mieć poważne następstwa międzynarodowe 
i zagrażać pokojowi na Bałkanach. Liczą 
się powszechnie z tem, że w razie zwycię- 
stwa powstańców Venizelos zerwie pakt bał- 
kański. 

Dalej donoszą dzienniki, że w Atenach 
doszło do zaburzeń komunistycznych. Po- 
licja użyła broni. Jest wielu rannych. Trzech 
generałów zwróciło się do premjera, aby 
wszczął rokowania z powstańcami. 


W razie upadku powstania Venizelos 
ogłosi niepodległość Krety? 
Pierwsze autentyczne informacje o zaieciu wyspy przez powstańców 


Aleksandrja, 8. 3. (Pat). Przybył tu sta- 
tek „imperia“; należący do angielskiego to- 
warzystwa lotniczego „Imperial Airways“. 


który przebywał ostatnio na wodach w po- 


bliżu Krety. Kapitan statku po przybyciu 
udzieli przedstawicielowi Agencji Reutera 
szeregu informacyj o przebiegu wypadków 
na Krecie. Są to właściwie pierwsze relacje 
o walkach powstańców na Krecie, gdyż do 
ostatnich dni wszelkie drogi normalnych in- 
formacyj prasowych z Krety zostały od- 
cięte. 


Według relacji kapitana „Iraperji* wal- 
ki powstańców z oddziałami rządowemi na 
Krecie, które rozpoczęły się w ubiegłym ty- 
godniu, miały charakter bardzo gwałtowny 
i krwawy. W czasie ataku samolotów rzą- 
dowych na krążownik „Averoff* dwa samo- 
loty zostały strącone ogniem artyleryjskim 
i spłonęły. Z drugiej zaś strony od bomb 
samolotowych zginęło dwóch żołnierzy za- 
łogi krążownika. 


Ludność Krety całkowicie opowiedziała 
się po stronie Venizelosa i powstańców. Zda- 
niem kapitana, bronić będzie ona Venizelo- 
sa do ostatniego tchu. O ileby powstańcy zo- 
stali zwyciężeni ostatecznie w Macedonii, to 
Venizelos, zdaniem informatora Agencji 
Reutera, nie zawaha się ogłosić niepodle- 
głość Krety, tworząc z niej oddzielne pań- 
stwo. , 


Ofenzywa wojsk powstańczych 


Białogród, 8. 3. (PAT.) Prasa jugosłowiań 
ska donosi, że położenie wojsk rządowych 
greckich pogorszyło się w górnej Macedonii 
jakoteż na wyspach na Morzu Egejskiem. 
Od wtorku trwa wielka bitwa w Macedonji, 
w której ofenzywę prowadzą powsłańcy i 
zdaje się zwyciężają. 


Kanonada, którą słychać było w ciągu 
dwóch dni około granicy bułgarskiej poczę- 
ła się dziś oddalać. Samoloty powstańców 
bombardowały dziś gmachy rządowe w Sa- 
lonikach. 


Wyspa Samos również w rękach 
rewolucjonistów 

Białogród, 8. 3. (PAT.) Prasa tutejsza do- 
nosi, że w dniu wczorajszym wojska po- 
wstańcze odniosły znaczne sukcesy. Zdoby- 
to trzy wyspy: Chios, Lesbos i Samos. Poza- 
tera przerwali powstańcy jedyną linję kole- 
jową, łączącą Sałoniki z Ałenami, przez co 


wojska rządowe, stacjonowane w Macedonji 
są odcięte od stolicy. 


Komunikaty urzędowe 
z Aten twierdzą co innego 


Ateny, 8. 3. (PAT) W następstwie bom- 
bardowania miasta. Seres przez samoloty 


stowe przesłanie posiłków. Według wiado- 
mości z Salonik, przybycie angielskich i 
francuskich okrętów wojennych na wody 
greckie powitane zostało z zadowoleniem. 


Ateny, 8. 3. (PAT.) Zwolniono z więzienia 
kilku polityków, aresztowanych w chwili 
wybuchu powstania, którzy oświadczyli, iż 
potępiają ruch powstańczy. Dokonano nato- 
miast szeregu aresztowań o charakterze pre 
wencyjnym. wśród komunistów. 


Ateny, 8. 3. (PAT.) Agencja ateńska do- 
nosi, że wskutek niepogody operacje woj- 
skowe nad Strumą są w dalszym ciągu bar- 
dzo utrudnione. Przygotowania do podjęcia 
operacyj na wielką skalę są w toku. 


W oczekiwaniu decydującej 
bitwy morskiej 

Londyn 8. 3. (PAT). Agencja. Reutera do- 
nosi z Aten: Oczekiwana jest bitwa morska 
która będzie miała decydujące znaczenie. 

Rzym 5. 3. (PAT). „Osservatore Romano“ 
donosi z Aten, że panuje tam obawa, aby o- 
kręty wojenne powstańców nie rozpoczęły 
bombardowania wybrzeży ` macedońskich. 
Krążownik powstańczy, który pojawił się 


rządowe wynikły tam rozruchy uliczne. Do- | wczoraj w Pireusie zdołał uciec przed okrę- 
wódcą wojsk powstańczych zwrócił się do" tami rządowemi, korzystając z mgły. 


(o! Ryga, 8. 3. (Tel. wł). Szef sztabu głó- 
wnego gen. Gąsiorowski w drodze z Hei- 
singforsu do Warszawy zatrzymał się na 
krótki czas w Rydze, gdzie udzielił przed- 
stawicielowi „Gazety Polskiej“ następujące- 
go oświadczenia: 

„Co do moich wrażeń, to jest ich zbyt 
dużo, by ująć i odtworzyć je w kilku zda- 
niach, tem bardziej, że każde z państw, któ- 
re odwiedziłem ma swe specjalne oblicze. 
Mimo szeregu charakterystycznych odręh- 
ności są jednak rzeczy, które uważam za 
wspólne. 

Do tych w pierwszym rzędzie należy go- 
ścinność naszych  batłyckich sąsiadów. 
Stwierdzam, że osławiona zimnokrwistość 
ludzi północy jest przesadzona i że stopień 
serdeczności i gościnności nie pozostaje w 
żadnym związku z szerokością geograficz- 
ną. Miłe mnie również uderzyło ogólne da- 


lekoidące zrozumienie stanowiska Połski, 
kłóra przecież w stosunku do swych sąsia- 
dów ma już dawno utalone tradycje. Oko- 
liczność ta ułatwia znakomicie wzajemuą 
współpracę dla współnego dobra i wspól- 
nych ideałów, któremi są przedewszystkiem 
utrzymanie niepodległości i obronności 
kraju. 

Osobiście wynoszę jak najlepsze wraże- 
nie. Zetknięcie się z szeregiem osobistości 
wojskowych i z pośród sfer rządowych daje 
możność wczucia się w miejscowe wartości 
i ułatwi przyszłą współpracę. Mam głębo- 
kie przekonanie, że rozumiemy się dobrze, 
co jest dowodem, że możemy z pożytkiem 
współpracować". 

Podróż do granic Polski generał Gąsio- 
rowski odbywa w wagonie sałotowym, od- 
danym do jego dyspozycji przez dowództwo 
armji estońskiej. 


Gościna czterech uczonych 


polskich na uniwersytecie 


„W (Cambridge wi aj 
Wystawa dokumentów historycznych polsko-brytyjskich w Londynie 


Uniwersytet w Cambridge zaprosił zna- | z nich, wyznaczona na dzień 9-ty bra. po- 
nego uczonego polskiego prof. Oskara Ha- | święcona będzie omówieniu stosunków an- 


łeckiego do wygłoszenia w dniach 6-ym, 7- 
ym i 8-ym br. trzech odczytów dla profeso- 
rów i studentów tej najwybitniejszej u- 
czelni angielskiej. Jednocześnie uniwersy- 
tet w Cambridge zaprosił trzech innych u- 
czonych polskich, a mianowicie prof. Mar- 
cełego Handelsmana, prof, Bronisława 
Dembińskiego i prof. Władysława Konon- 
czyńskiego do wzięcia wraz z prof. Halec- 
kim udziału w trzech konferencjach nau- 
kowych, poświęconych omówieniu z histo- 
rykami angielskimi siosunków angielsko: 
polskich w przeszłości. Wszystkie konie- 
rencje odbędą się w Cambridge. Pierwsza 


glo-polskich w wiekach średnich, druga — 
w dniu 10:ym bm. — stosunkom anglo-pol- 
skim w XVIII wieku i trzecią — w dniu 11 
bm. — stosunkom anglo-polskim do 1914 r. 


Z Cambridge udadzą się uczeni polscy 
w towarzystwie historyków brytyjskich do 
Londynu, gdzie obecni będą w dniu 12 bm. 
na otwarciu urządzanej przez uczonych an- 
gielskich wystawy dokumentów historycz- 
nych, dotyczących stosunków połsko-angiel- 
skich, W dniu 14-ym bm. odbędzie się na 


zaproszenie prezydenta Królewskiego To- 
warzystwa Historycznego (The Royal Hi. 
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Nastepne plenarne posiedzenie 
Seimu 13 bm. 


(0) Warszawa 8. 3. (tel. wł.). Marszałek 
Sejmu Świtalski zawiadomił dziś posłów w 
drodze pisemnej, że wyznaczył plenarne po- 
siedzenie Sejmu na dzień 13 bm. o godz. 16. 

Wobec uchwalenia w czwartek przez ko- 
misję konstytucyjną poprawek senackich do 
projektu nowej Konstytucji, w kuluarach 
sejmowych krążą pogłoski, że na posiedze- 
niu w dniu 13 bm. nowa Konstytucja będzie 
uchwalona w formie ostatecznej. Jednakże 
miarodajne czynniki sejmowe pogłosce tej 
zaprzeczają i oświadczają, że na porządku 
dziennym znajdą się jedynie projekty ustaw 
przesłane przez Rząd do laski marszałkow- 
skiej. 


Nie samobójstwo 


a nieszczęśliwy wypadek 


Tajemnica zwłok Trzcińskiej 

ostatecznie wyjaśniona 

Jak już donosiliśmy w numerze'wczo- 
rajszym naszego pisma — ma torze ko- 
lejowym linji Bydgoszcz—Piła obok Cu. 
krowni Nakło znaleziono onegdaj około 
godz. 6.30 rano straszliwie zmasakrowa- 
ne zwłoki 19-letniej Ireny Trzcińskiej, 
córki kolejowca z Nakła, Przejeżdżające 
pociągi porozrzucały części ciała nie- 
szczęśliwej dziewczyny na odcinku oko- 
ło 100 metrów. 

Pierwotnie przypuszczano, iż Trzciń- 
ska cierpiąc na silny rozstrój nerwowy 
popełniła samobójstwo pod kołami po- 
ciągu, chcąc w ten sposób uniknąć umie- 
szczenia jej w zakładzie dla umysłowo 
chorych. Na podstawie zeznań świad- 
ków jednak ustalono, iż zachodzi tu ra- 
czej nieszczęśliwy wypadek, jakiemu u- 
legła błąkająca się na torze dziewczyna. 
Usłyszawszy łoskot nadjeżdżającego po- 
ciągu Trzcińska według wszełkiego 
prawdopodobieństwa straciła orjentację 
i wpadła pod koła lokomotywy. 


storical Society) prof. F. N. Powicke w lo- 


(kalu tej organizacji przyjęcie na cześć ezte 


rech uczonych polskich. 


szem posiedzeniu Sejmu uchwalono dużą 
większością w drugiem i trzeciem czytaniu 
projekt ustawy w sprawie popieranie roz- 
woju Gdyni. Długi referat o tej ustawie wy- 
głosił poseł Tebinka, 


zupełniona ustawą z dnia 24 listopada 1930 
roku, nadaje Gdyni szerokie przywileje, któ 
re przyczyniły się do rozbudowy portu i 


(o) Warszawa 8. 3. (tel, wi). Na dzisiej- 


i Ustawa z dnia 1 kwietnia 1927 roku, u- 


Po trzecie — przereędagowanie wyraźnie z 


wolą dotychczasowej ustawy uprawnień 
gminy miasta Gdyni do poboru podatku Ko. 
munalnego od dochodów z nowowybudowa» 
nych domów mieszkalnych. Uprawnienie to, 
z którego Gdynia z powodu luki w dotych- 
czasowej ustawie, nie korzystała, 
stosowane jedynie w miarę koniecznej po- 
trzeby i bardzo ostrożnie. Nie przyczyni się 
ono w niczem do obniżenia rentowności no- 
wowzniesionych budowli. 


hądzię 


miasta. Projekt obecnej ustawy przywiłe- 
je te jeszcze rozszerza, a mianowicie — prze- 
dłuża do roku 1945 zwolnienie przedsię- 
biorstw przemysłowych, komunikacyjnych, 
śpichrzów i chłodni od podatku dochodowe- 
go, ọ ile te przedsiębiorstwa do końca ro- 
ku 1940 poczynią w Gdyni inwestycje, mają- 
ce doniosłe znaczenie dla rozwoju gospo- 
darczego miasta i portu. Pozostałe zmiany, 
projektowane przez ustawę, są natury ko- 
dyfikacyjnej. 

Poseł Tebinka w imieniu komisji sejmo- 
wej wniósł do projektu następujące po- 
prawki: 

Po pierwsze — pozostawienie nadal w 
wypadkach nagłej konieczności prawa wpro 
wadzania gminy miasta Gdyni w posiadanie 
wywłaszozonych nieruchomości przed ukoń- 
czeniem procesu wywłaszczeniowego oraz na 
warunkach, w jakich miasto uzna to za 
właściwe. 

Powtóre — rozszerzenie prawa zwalniania 
od podatku dochodowego na przedsiębior- 
stwa takie, jak śpiohrze i chłodnie, które w 
rozumieniu ustawy nie są przedsiębiorstwa- 
mi przemysłowemi, lecz mają dla miasta i 
portu doniosłe znaczenie. Wprowadzenie te- 
go przępisu przyczyni się niewątpliwie do 
powstania nowych prywatnych magazynów 
tawarowych, a specjalnie silosu zbożowego 
(elewatora), którego brak daje się obecnie 
w porcie dotkliwie odczuwać. 


POKOJE| 


W imieniu klubu narodowego poseł Le» 
wandowski stwierdził, że ustawa w zało- 
żeniu jest słuszna, jednak w jego przekona- 


rozwoju Gdyni, Port był wybudowany Xosz- 


Wczoraj o godz. 13 popoł. Komisarz 
Generalny Rzeczypospolitej Polskiej w 
Gdańsku, min. dr. Papee, przyjął w Ko- 
misarjacie Gen. dziennikarzy polskich, 
pracujących na terenie W. M. Gdańska, 
którym zakomunikował radosną dla ka- 
żdego Polaka wiadomość o utworzeniu 
jednolitego frontu polskiego w W. M. 
Gdańsku, który wystąpi w nadchodzą- 
cych wyborach do sejmu gdańskiego z 
jedną listą kandydatów na posłów. 

Fakt', ten ma dla Polaków gdańskich 
niezmiernie doniosłe znaczenie. Rozbite 
od dwóch lat na dwie żasadniczę grupy 
społeczeństwo polskie w Gdańsku, dzię- 
ki zrozumieniu sytuacji, weszło na wła- 
ściwą drogę, która zapewni mu należy- 
te stanowisko w W. M. Gdańsku. Osią- 
gnięcie porozumienia jest rezultatem o- 
fiar poniesionych przez obie strony. Wy- 
bory przeprowadzi nadrzędny komitet 
nad organizacjami polskiemi, który na- 
stępnie kontynuować będzie prace nad 
scementowaniem poszczególnych orga- 
nizacyj w jednolitą całość. 


który niewątpliwie przyczyni się do dalsze- 

go rozwoju jedynego polskiego miasta por- 

niu poprawki komisji nie przyczynią się do | towego, został przyjęty ogromną większością 
głosów wszystkich klubów polskich. 


O EEE DEET ER EE TERROR 


Jednolity front polski w Gdańsku 


Pod patronatem Komisariatu Generalnego R.P. osiągnięto zgodę 


| klasy. 


Gdyni 


Poseł Tebinka, replikując, stwierdził, że 
ustawa ma charakter uprawnieniowy a nie 
obligatoryjny i że gmina miasta Gdyni bę- 
dzie z uprawnień tych korzystała tylko w 
wypadkach wyjątkowych. 

Po tych wyjaśnieniach projekt ustawy, 


z terenu gdańskiego znajdzie żywa echo 
w cąłej Polsce, a powrotna fala tego 
echa utwierdzi Polaków gdańskich w 
rozpoczętem dziele unifikacji całego spo» 
łeczeństwa miejscowego. 

Osiągnięcie pierwszego etapu na dro- 
dze porozumienia Polaków gdańskich, 
nastąpiło — jak już wspomnieliśmy — 
dzięki dobrej woli pertraktujących z 80- 
ba stron, jak również dzięki gorliwemu 
patronowi polskiej zgody w Gdańsku p. 
ministrowi Papee I wielkiej, a tak owo- 
cnej pracy radcy Komisarjatu General- 
nego I. Ziętkiewicza. 

Utworzenie jednolitego polskiego fron- 
tu wyborczego ma podwójne znaczenie: 
materjalne i moralne. Tego rodzaju front 
pozwoli bowiem na przeliczenie polskiej 
siły w Gdańsku, i będzie miał nadzwy- 
czaj dodatni wpływ na samopoczucie 
społeczeństwa polskiego, traktowanego 
przez niektóre władzę gdańskie, wsku- 
tek rozdźwięków w rodzinie polskiej, ja- 
ko społeczeństwo drugiej, podrzędnej 


walił dalsze przywileje dia 


Projekt nowej ustawy przewiduje zwolnienie od podatku dochodowego 
przedsiębiorstw przemysłowych i portowych do roku 1945 


tem państwa, a nie miasta, Gdynia nie jest 
jeszcze dostatecznie rozbudowana i obar- 
czenie własności nieruchomej świadczenia- 
mi mogłoby — zdaniem posła Lewandow- 
skiego — wpłynąć hamująco na jej rozbu- 
dowę. i 


Parowóz angielskiego 
Wschodnich, który na trasie Londyn —- 
castle osiągnął przeciętną szybkość 172,6 ki- 


czyste, ciepłe, wygodne i ciche z wodą 
bieżącą I telefonami 


w Warszawie 
"ulicą Chmielna Nr. 31 
abok Dworca Centralnego 
polas: 
nio 
Zarząd 


Hotelu Royal i 


Obniżka opłat portowych 
w Lizbonie 


Lizbona, 8. 2. (Pat). Port lizboński 
obniżył o 50 procent opłaty portowe. 


Obroty towarowe autonomicznego 
portu w Hawrze w r. 1934 


Ogólny obrót towarowy w porcie 
hawrskim wyniósł w roku ubiegłym 
6.870.723 t., z czego na przywóz przypa- 
dlo 4.736.893 t. i na wywóz 2.133.832 t. 
Z ogólnego obrotu towarowego w tym 
porcie obrót towarowy zamorski wyniósł 
4.250.209 t, w czem 2.879.837 t. stanowi 
przywóz i 1.370.372 t, wywózł 

Rok 1934 w porównaniu z r. 1938 wy- 
kazał w obrotach towarowych wzrost: 
w obrotach cgólnych o 904.038 t. i w o- 
brotach z krajami zamorskiemi o 688.433 
ton. 


Otwarcie linii Polskiej zeglugi 
Rzecznej „Vistula 


Polska Żegluga Rzeczna „Vistula“, 
oddział w Gdyni otwiera w najbliższym 
czasie, tak jak i w latach ubiegłych, 
stałą codzienną komunikację towarowo- 
pasażerską między portem morskim 
Gdynia a portami wiślanemi Tczewem, 
Warszawą i Sandomierzem. 
` Żegluga ta utrzymywać będzie dwie 
linje: pospieszną z Gdyni do Warszawy 
w ciągu 3 dni oraz holowniczą dla ładun- 
ków masowych. 
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Nie wątpimy, że radosna wiadomość | 


Lord Eden konferować będzie z min. Beckiem 


__ Podróż do Moskwy i Warszawy 
Londyn, 8. 3. (PAT.) Agencja Reutera donosi: podróż Edena do Moskwy 


i Warszawy zajmie nieomal pełne dwa 
Moskwie ze Stalinem i Litwinowem, a 
w Warszawie, 


Koła dyplomatyczne brytyjskie mają jeszcze nadzieję, że spotkanie kan- 
clerza Hitlera z min. Simonem dojdzie do skutku i bez wielkiego opóźnienia. 


Aktualne zagadnienia rzemiosła 


na zjeździe Rady Zw. izb Rzemieślniczych 


Warszawa, 8, 3, (PAT.) W dalszym ciągu 
obrad zjazdu rady Związku Izb Rzemieśl- 
niczych wczoraj w godzinach popołudnio" 
wych prezes rady Związku Zakrzewski wy- 
głosił referat o warunkach ustrojowych, g0- 
spodarczych i społecznych, w jakich żyje i 


į rozwija się rzemiosło. Następnia dyrektor 


Związku Izb Sikorski złożył sprawozdanie 
z przebiegu prae Związku za rok 1934 i na- 
żreślił program działalności na rok bieżący. 
Sprawozdanie to zostało przyjęte przez akla- 
mację. 


W drugim dniu obrad zjazdu rady Zwią- 
zku Izb Rzemieślniczych poruszanę sprawy 
podatkowe. W sprawach tych wysunięto 
szereg postulatów, dotyczących ulg podał- 
kowych dla rzemiosła. Następnie rada u- 
chwaliła jednogłośnie przystąpić do między- 
narodowego centrum  studjów rzeniieślni- 


tygodnie. Eden konferować będzie w 
przedewszystkiem z ministrem Beckiem 


czych w Rzymie, solidaryzując się z dąże- 
niami rzemiosła europejskiego do utworze: 
nia sekcji rzemiosła przy Lidze Narodów. 

Przyjęto również i uznano konieczność 
powołania do życia instytutu rzemieślnicze- 
go na wzór podobnych instytutów, istnieją- 
cych w państwach europejskich. Zkolei na- 
czelnik wydziału w Min. Przem. i Handu p. 
Sokołowski wygłosił obszerne przemówienie, 
poświęcone noweli prawa przemysłowego, 
dotyczącej spraw rzemiosła. 


Po koreferacie rada uznała utworzenie 
proponowanych rzemieślniczych związków 
gospodarczych za sprawę aktualną i zleciła 
Związkowi prowadzenie akcji, mającej na 
celu przygotowanie naturalnych i trwałych 
warunków rozwoju tych Związków gospo- 
darczych. Pe referatach rada wyłoniła, cztę- 
ry komisje, które przystąpiły do obrad. 


Naczelna organizacja kupiectwa 


również 


Warszawa, 8. 3, (PAT.) Dnia 7 bm. obra- 
dował w Warszawie zjazd delegatów na- 
czełnej rady zrzeszeń kupiectwa polskiego. 
Na zjeździe reprezentowane były organiza- 
cje kupieckie z eałego kraju, wchodzące w 


skład rady. 


Na porządku dziennym znajdowały sią 


obraduje 


| następujące sprawy: zrzeszeń przy muso- 
wych, administracyjnego regulowania cen 
artykułów powszechnego użytku, opłat za 
świadectwa przemysłowe itd. W sprawach 
tych uchwalono szereg rezolucyj, a niektó- 
re z nich przekazano do dalsze”o opracowa- 
nią, , 


Towarzystwa Kolei 
New 
lometrów na godzinę 


BEE ZEE a a L] 
Pomyślny bilans B. G. K. 


Zysk wynosi blisko 3 mitj. zł 

Warszawa 8. 3, (PAT). Dnia? bm, odbyło 
się pod przewodnictwem prezesa Góreckiego 
posiedzenie rady nadzorczej BGK., poświę- 
cone sprawozdaniu rocznemu. Po: sprawoz- 
daniach rada zatwierdziła bilans netto ban- 
ku z 31 grudnia 1934 r, zamykający się 
kwotą 2.211 miljonów zł, czyli o 44,5 milj. zł. 
wyższą, niż przed rokiem oraz rachunek 
strat i zysków zamknięty również czystym 
zyskiem, wyższym.niż w roku 1033. Zysk ten 
wynosi bowiem blisko 3 mitjony zł. Szczegó- 
Jowa działalność banku zostanie zobrazowa- 
na na specjalnej konferencji prasowej z dn. 
15 bm. 


zgon znanego malarza 
polskiego 
Paryż, 8, 3. (PAT.) Dziś w nocy zmarł na 
atak serca artysta malarz Gustaw Gwozdęc- 
ki, przeżywszy lat 50. Zmarły był znany w 
artystycznych kołach Paryża oraz w Sta- 
nach Zjednoczonych, gdzie wystawiał sze- 


reg swoich prac. 


i Nowy zawrotny 
rekord automohilisty Campbella 
Blisko 450 km na godzinę 

Daytona-Beach (Florida), 8. 3. (Pat). 
Słynny rekordzista samochodowy: sir 
Malcolm Campbell ustanowił na swym 
wozie „Niebieski ptak* mowy rekord 
szybkości. Na przestrzeni mil angiel- 
skiej (1,6 km) zdołał on osiągnąć fanta- 
styczną szybkość 445,593 km na godzinę. 


Upłynnianie miedzi 
Dwom chemikom w Chicago udało się 
po ośmiu. latach wytężonej pracy wynaleźć 
metodę upłynniania miedzi, Wynalazkewi 
przypisują dużą wagę, gdyż płynna. miedź 
możę być użyta do robót malarskich i po- 
złotniczych jak również do pociągania że- 
laza roztworem, który opiera stę skutecz- 
|nie niszczącym wpływom wilgeci i tempe- 
ratury, chroni przed rdza. Tworzy się już 
wielkie konsorejum w celu eksploatowania 

ną dużą skalę interesującego wynalazku. 
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Sok czosnku radzimy używać cho- 
rym przy artretyzmie, reumatvzmie, 
sklerozie. Apteka Mazowiecka, Warsza- 
wa, Mazowiecka 10. Prospekty wysyła- 
my bezpłatnie. 


Nadzwyczajny Zjazd Stowarzyszeń Właści- 
„dieli Nieruchomości w Polsce 


Zgodnie z uchwałą Zarządu Polskiego 
Związku Zrzeszeń Własności Nieruchomej 
Miejskiej zwołany został na dzień 17 marca 
r. b. nadzwyczajny zjazd przedstawicieli sto- 
warzyszeń własności ńnieruchomej miejskiej 
z całej Polski, który odbędzie się w Warsza- 
wie w sali Towarzystwa Kredytowego przy 
ul. Czackiego 23. 

Na zjeździe tym wygłoszone zostaną re- 
feraty: „Moratorjum mieszkaniowe dla bez- 
robotnych lokatorów“ — przez posła J. 
Schimmla oraz „Dodatki i opłaty komunal- 
ne miejskiej własności nieruchomej* przez 
dyr. Ludwika Rząśnickiego. 

Każde stowarzyszenie  wydeleguje na 
zjazd od 1—4 przedstawicieli, zależnie od i- 
lości posiadanych członków. 


Spadek ruchu okręto- 
wego i towarowego 
w porcie gdańskim 


w styczniu 1935 r. w porównaniu 
` ze styczniem 1934 r. 

Ruch okrętowy w porcie gdańskim w sty- 
czniu wykazuje znaczny spadek w porówna- 
niu z tym samym miesiącem roku ubiegłe- 
go. Weszło statków 352 o pojemności 236.421 
NRT (w tym samym miesiącu r. ub. 396 
statków o pojem. 277543 NRT). W miesiącu 
sprawozdawczym więc cyfra statków spadła 


w porównaniu z tym samym czasem r. ub. | 


o 11,1 proc., zaś tonaż o 149 proe. 

Tak samo na wyjściu 358 statków o po- 
jemności 250093 NRT (396 statków 284166 
NRT) wykazuje cyfra ta spadek o 9,4 proc. 
statków i 12 proc. tonażu. Z ładunkiem we- 
szło 144 statków (141), wyszło zaś 349 stat- 
ków (396). ; 

Naogół reprezentowanych było 19 flag. 
Na pierwszem miejscu flaga niemiecka z 
116100 NRT, na drugim duńska z 877% 
NRT, na trzeciem Szwedzka z 80395 NRT, 
następnie norweska, fińska, angielska, na 
siódmem miejscu flaga polska z 26275 NRT. 
Flaga gdańska stała z 3713 NRT na szesną- 
stem miejscu. Następstwo reprezentowa- 
nych flag polskich «w Gdańsku przedstawia 
od kilku lat ten sam obraz. Na pierwszym 
miejscu słoi fląga niemiecka, po niej flagi 
skandynawskie, duńska i szwedzka, Te trzy 
flagi, których udział wynosi 60 proc., na- 
dają właściwie charakter portowi gdańskie- 
mu. Flaga polska cofnęła się z czwartego 
miejsca, które zajmowała dawniej, na miej- 
sce siódme. Udział flagi gdańskiej jest jak 
zawsze minimałny. 

Porażki naszych tenisistów 
w Mentonie 

W czwartek w dalszym ciągu międzyna- 
rodowych mistrzostw tenisowych Riviery 
w Mentonie wszyscy nasi tenisiści zostali 
wyeliminowani. Słynny francuski tenisista 
Brugnon odniósł zwyciestwo nad Hebdą w 
trzech setach 1:6, 6:8, 6:3. Hebda walczył 
bardzo nierówno. Po: doskonałej grze w 
pierwszym secie załamał się i przegrał zde- 
cydowanie dwa następne sety i mecz. 

Wittman był również wyjątkowo słaby, 
przegrywając łatwo z mlodym Czechem 


" Caską w dwóch, setach. 4:6, 1:6. 


Stosunkowo najlepiej. trzymał się Tar- 
łowski, który przegrał z Hinesem dopiero 
po zaciętej walce 7:9, 8:6. 

W. grze podwójnej panów najlepsza na- 
sza para Tioczyński — Hebda uległa parze 
amerykańskieg Hines — Culley 4:6, 6:3, 3:6, 
I 


Marco Spada 


Korsykański mistrz „vondeity” krwawej 
zemsty, Marco Spada skazany przez sąd 
przysięgłych na śmierć. 


okno 
W PARSTWIE 
POLSKIEM 


OBECNIE! 


ŚREDNIA 
Jh 


80 gr. zł. 1.40 
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JEST PIERWSZĄ... 
pastą do zębów zaaprobowaną i polecaną 


przez ZWIĄZEK LEKARZY DENTYSTÓW 
"W PAŃSTWIE POLSKIEM 


Pieczęć na opakowaniu pasty Colgate jest najlepszą ode 
powiedzią na pytanie: „Jakiej pasty do zebów należy uży- 
wać”? Cóż może być bardziej jeszcze przekonywującym do 
wodem, że pasta Colgate czyści lepiej, gruntowniej... że zęby 
Twe nabiorą niezrównanego blasku? Zacznij dziś jeszcze 


RA stosować pastę Colgate... a nigdy tego nie pożałujesz. 


DU 

TUBA 

Używaj pasty Colgate dwa razy dziennie. 
Odwiedzaj dentystę dwa razy do roku. 


Co piszą w 


Niemczech o Gdańsku 
i Gdyni 


Dr. R. Luetgens: „Die deutschen Seehaefen*" 


W wydawnictwie 


ruhe i B. 1934) ukazała się książka profe- 
sora uniwersytetu hamburskiego, Dr 
Rudolfa Luetgens, pod ' tytułem 
deutschen Seehaefen*" 


„Deutsche Samm- 
lung (Verlag Dr. Karl Moninger, Karls- 


„Die 
eine wirtschafts- 
geographische und wirtschafispolitische 


wskazuje na błogosławione skutki dru- 
giego rozbioru Polski dla rozkwitu 
Gdańska, a następnie podnosi dążenie 
państwa niemieckiego do jak najwięk- 
Gdańska. W części wstępnej omawiają- | szego rozwoju Gdańska przed wojną. 
cej historję Gdańska, autor kilkakrotnie | Mówiąc o technicznych walorach portu 
zaznacza jego niemiecki charakter. | gdańskiego w obecnym czasie nie wspo- 
: | mina oczywiście ani słowem o tem, że 


Darstellung. Książka ta obejmuje opis 
wszystkich portów niemieckich, wśród 
których autor czyniąc zadość potrzebie 
serca swojego nie pominął również 


Motorówka przystosowana specjalnie 
chińskich 


Z walnych zebrań oddziałów Z. 5, w powiecie bydgoskim 


W dniu 1 bm. odbyło się walne zebra- 
nia oddziału Związku Strzeleckiego we 
Wtelnie z udziałem około 80 członków. W 
wyniku dłuższych obrad dokonano wyboru 
nowych władz w nast. składzie: prezes Bu- 
reta Franciszek, wiceprezes Rokicki Stani- 
sław, sekretarz Maćkowiak, i skarbnik Po- 
pa Franciszek. Równocześnie ustałono za- 
stępców, oraz komisję rewizyjną. 

Na patrona oddziału walne zebranie je- 
dnomyślnie obrało gen. Bronisława Pierac- 
kiego, 

W dniu 26 lutego br. odbyło się roczne 
walne zebranie oddziału Z. S. w Mąkowar= 
sku, przy udziale około 60 członków. W 


Dopiero szóste nieślubne 
sprawiło jej kłopot 
Czasami to i sąd orzeknie po myśli oskarżonego 


W dniu 5 stycznia br. — podczas naj- 
sroższej zimy — robotnik Władysław 
Matysiak w Nakle nad Notecią znalazł 
na ulicy, porzucone w śriegu, zawiniąt- 
ko. Zanim robotnik zorjentował się co 
zawiera osobliwa paczka, nadeszła w 
międżyczasie Aniela Adlerowa, za pora- 
dą której Matysiak na miejscu rozwinął 
zawiniątko, by ku szczeremu swojemu 
i swej towarzyszki zdziwieniu przekonać 
się, iż paczka zawiera... niemowlę. Bied- 
ne dziecko słabe już tylko dawało oznaki 
życia. Gdy przypadkowi opiekunowie 
niemowlęcia poczęli je eucić — zbliżyła 
się do nich pewna kobieta, która wyzna- 
ła, iż jest matką dziecka, a porzuciła je 
dlatego, by znaleść pomoe dla maleństwa 
i siebie. Nie mając środków do życia, 
kobieta ta, którą okazała się 30-letnia 
Zoija Gołata z Zabłocia powiatu szubiń- 
skiego, postanowiła dziecko porzucić, by 
samej dostać się do więzienia, a dla ma- 


Przeciw chińskim piratom 


do walki z piratami, grasującymi na wodach 


rozbudowa jego i modernizacja nastąpiła 
dopiero po wojnie i została przeprowa- 
dzona w połowie kosztem Rządu Polskie- 
go, natomiast skarży się, że Polsce przy- 
znano prawo obsadzenia 50 proc. urzęd- 
ników w zarządzie portu, oraz że koleje 
portowe zostały oddane w zarząd Pol: 
sce. Wspomina również o rzekomej 
krzywdzie, jaką wyrządziło urządzenie 
portu amunicyjnego na Westerplatte. 


Osobny ustęp poświęcony jest spra- 
wie Gdyni. W zapale oburzenia na 
krzywdę wyrządzoną Gdańskowi przez 
fakt budowy Gdyni, autor w najwyż- 
szych wyrazach unosi się nad luksuso- 
wem iznakomitem urządzeniem tego 
portu. lak więc w książeczce poświęco- 
nej portom niemieckim znałazła się bez- 
płatna reklama i propaganda dla nasze- 
go portu, o którym mówi autor, że został 
wybudowany pod każdym względem w 
sposób wzorowy. Wspomina też o magi- 
strali węglowej i ubolewa nad konku- 
rencją, którą Gdynią stanowi dla por- 
tów niemieckich, dla przewozów czecho- 
słowackich, węgierskich i rumuńskich. 


odbyła w tych dniach próby w pobliżu Southampton. 


Mówiąc o dławieniu Gdańska przez 
Gdynię, nie porusza również ani słowem 
faktu, że wszelkie środki przedsięwzięte 
przez Rząd Polski w celu koncentracji 
handlu zagranicznego przez porty, stwa- 
rzają równe przywileje dla Gdańska, jak 
Danielewski Ignacy. dla Gdyni. Obniżkę opłat portowych w 

Jako patrona obrano ks. Józefa Ponia- | Gdańsku, która jak wiadomo została 


"W dniu 5 bm. odbyło się. walne r Wo WYkoRonDr "BAR 


skład nowego zarządu weszli ob. ob. prezes 
Balcer Antoni, wiceprezes Kątny Bolesław, 
sekretarz Stryszyk Sylwester i skarbnik 


oddziału Z. S. w Dąbrówce Nowej przy u- polsko-gdańskiej, w celu podniesienia 
dziale około 100 osób. Do nowego zarządu | konkurencyjności Gdańska. wobec Gdy- 
wybrano: ob. ob. prezesa Ciszewskiego Pio- | ni, przedstawia również jako jedną z re- 
tra, wiceprezesa Sternę Bolesława, sekre- | nresalji Polski przeci ; 3 
tarza Ackermanna Rajnolda p U ski przeciw Gdańskowi, 
Andrzejewskiego Bronisława. 
Patronem został obrany płk. Lis-Kula. 


i skarbnika 
Wywody swoje kończy autor konkiu- 
zją, że bez względu na to, czy ostatnio 
zawarte umowy między Polską a Gdań- 
skiem będą trwały czy nie, geograficzne 
położenie Gdańska straciło dla niego 
wszelką wartość i że naturalne zaplecze 
portu gdańskiego stało się sztucznem i 
samowolnie 
Gdyni (2). 


W ustępie poświęconym Szczecinowi, 
stwierdza profesor niemiecki że „dążenie 
Polski do znaczenia ha morzu. dotknęło 
nie tyłko Gdańsk, lecz także Szczecin”. 
Zdanie to, będące szczytem naiwności 
profesora gdyż bez dążenia Polski do 
znaczenia na morzu, nie byłby Gdańsk 
tem, czem jest dziś i zeszedłby do pod- 
rzędnej roli niemieckich portów na Bal- 
tyku, świadczy zarazem, że duch pojed- 
nania jeszcze nie doszedł tak daleko, by 
doprowadzić uczonych niemieckich do 
szanowania prawdy stanu rzeczy. 


stworzonem zapleczem 


łeństwa znaleść opiekę. 

Życzenia nieszczęsnej matki spełniły 
się wkrótce i według jej marzeń — do- 
słownie. W dniu wczorajszym bowiem 
odbyła się przed Sądem Okręgowym roz- 
prawa, w toku której okazało się, iż Go- 
łata jest nietyle nieszczęśliwą matką do- 
tkniętą srodze przez los owocem grzesz- 
nej miłości, ale i swego rodzaju fenome- 
nem i rekordzistką. Znalezione w śnie- 
gu na ulicy w Nakle dziecko jest już 
szóstem jej dzieckiem...  nieślubnem. 
Troje dzieci zmarło, natomiast reszta 
żyje. ŻĘ 

Wobec ujawnienia tej okoliczności 
współczucie dla podsądnej, oraz wszel- 
kie momenty łagodzące znacznie zbla- 
dły, wobec czego sąd wymierzył jej karę 
półrocznego bezwzględnego więzienia. 

Jest to jeden z rzadkich wypadków, 
kiedy wyrok zapadł całkowicie po myśli 
oskarżonego. 


Książeczka prof. Luetgensa zresztą 
nie jest dła nas szkodliwą. — Poza nie- 
ścisłem poinformowaniem publiczności 
o Gdańsku, odkrywa przed czytelnikiem 
niemieckim prawdziwą wartość Gdyni, 
czem jej tylko może się istotnie przy- 
służyć. 


BE 
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yskie sensacje © zbrojeniach 


,... Niemiec na morzu 
_Sowiety wzmacniają swe Siły na Bałtyku 


CO PISZE TYGODNIK „JE SUIS PARTOUT"? — FLOTA NIEMIECKA LICZY 500.000 TON. — MARYNARKA NIEMIECKA BU- 
DUJE JUŻ ŁODZIE PODWODNE. — PODWODNE KRĄŻOWNIKI I LOTNISKOWCE. — SCEPTYCYZM FRANCUSKICH KÓŁ 
"OFICJALNYCH. — NIEMOŻLIWE STAJE SIĘ MOŻLIWOŚCIĄ, — ZANIEPOKOJENIE W MOSKWIE. — PRZESUNIĘCIE CZĘ- 
ŚCI FLOTY CZARNOMORSKIEJ NA BALTYK. — SIŁY FLOTY SOWIECKIEJ. — FLOTA ADMIRAŁA WRANGLA MA BYĆ 
ZWRÓCONA SOWIETOM I OBJĄĆ STRAŻ NA MORZU CZARNEM. 


Niemal cała prasa zagraniczna w licz- 
nych artykułach porusza sprawę zbrojeń 
niemieckich, Chociaż Niemcy swe zbroje- 
nia starają się okryć mgłą nieprzeniknionej 
tajemnicy, jednak różne wiadomości prze- 
dostają się zagranicę. Na łamach tygodni- 
ka paryskiego „Je suis partout“ publicysta 
Varillon w dłuższym artykule ogłasza, naj- 
nowsze dane co do zbrojeń niemieckich na 
morżu. 


Niemal wszystkie nowe okręty wojenne 


Niemiec charakteryzuje duża szybkość i 


olbrzymi promień działania. Opancerzenie 
jednostek zostało zwiększone o 160 olo, wy- 
posażono je jednocześnie w silną, daleko- 
nośną artylerję, Obecnie tonaż floty wo- 
jennej oceniany jest fia 500.000 ton! Naj- 
nówsże zbrojenia objęły budowę 4 krążow- 
ńików typu „Deutschland“, 6. krążowników 
ti klasy oraz 24 torpedowce. Najciekawsze 
jest to, 26 według „Je suis partout” Rzesza 
Jest już dziś w posiadaniu łodzi podwod- 
nych. 

Flota podwodna została podzielona na 
trży Klasy, z których każda posiada spé- 
cjalne przeznaczenie. Do I klasy SĄ žali- 
czone łodzie podwodne 6 wyporności 1800 
ton. Szybkość ich wynosi na powierzchni 
miota 20 mil morskich, zaś pod wodą 12 


mil. Uzbrojenie składa się ż 8 rur torpe- 


dowych oraz dwóch dział 150 m/m do obro- 
ny po wynitzeńiu, Promień działania o- 
bliczóny jest na 15.000 mil morskich. 15 
października 1934 miano oddać do użytku 
6 łodzi oraz do 1 kwietnia 1935 rt. dalsze 
jedńostki, Następną klasę tworzą krążow- 
niki podwodne. Są to już duże jednostki o 
wyporności 4500 ton, o szybkośći maksy- 
malnej na powierzchni morza 24 węzły, 
oraż pod wodą 15 węzłów. Promień dzia- 
łania tych jednostek jest wyjątkowo duży, 
gdyż wynosi około 22.000 mil. Uzbrojenie 
podwodnych krążowników składa się z 
dziesięciu wyrzutni torpedowych oraz 4 
dział 150 m/m do obrony po wyhurzeniu. 
Według posiadanych przez pismó francu- 
skie wiadomości, w 1934 r. spuszczońó na 
wodę 3 krążowniki, dalsze zaś są w budo- 
wie i mają być wykończone do maja rb. 
Do trzeciej klasy należą jednostki najcie- 
Rawsze, jeśli chodzi o ich budowę i prze- 
zńaczenie: dą to podwodne awjomatki prze- 
znaczone do transportu kompletnie zmon- 
tewanych hydroplanów pod wodą! Wy- 
porność podwodnych lotniskowców wyno- 
si 4500 ton, największa szybkość na po- 
wierzchni morza 16 węzłów, a pod wodą 6 
wężłów. Promień dzłałania jest jeszcze 
większy aniżeli w poprzednich klasach i 
wynosi około 25.000 mil morskich. Wyrzut- 
ni torpedowych lotniskowce nie posiadają, 
natomiast w celach obrońnych zavpatrzo- 
ne są w 4 działa 150 m/m oraz opancerzo- 
ny górny pokład. Tylna część pokładu 
przystosowana jest do startu samolotów 
przy pomocy specjalnych katapult, pozosta- 
jących po zanurzeniu na pokładzie, tak jak 
i działa. Na pokładzie znajduje się rów- 
nież składany dźwig, przy którego pomocy 
podnosi się samoloty, lądujące na morzu na 
pokład. We wnętrzu łodzi żnajduje się pomię 
szczenie dla 6 hydroplanów średniej wiel- 
kości kompletnie zmontowanych oraz dla 
10 samolotów ze zdjętemi skrzydłami, Je- 
dnostki te są w budowie i mają być w bie- 
żŻącym roku oddane do Użytku (71) 
Konstrukcja i pomysł tych jednostek są 
tak fascynujące, że miarodajne | czynniki 
francuskie mają rzekomo do tych wersji 
odnosić się z dużą dozą sceptycyzmu. Czy 
jedńak jest to niemożliwe? Z2 takim sæ- 
mym śceptycyzmem odnoszono się do bu- 
dowy pierwszego krążownika ż serji typu 
„Deutschland“, a jednak dziś te okręty pły- 
wają. Również należy przypomnieć sobie 
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"Philips i telewizja 


„Jak nam donoszą, Zakłady Philipsa w 
Eindhoven opracowały nowy typ wysoko» 
próżniowej lampy do oscylografu katódo- 
wego dla celów telewizji odbiorczej, Zasto- 
sowanie tej lampy umożliwiło konstruk- 
cję nowego odbiornika telewizyjnego, dają- 
cegó obraz o rozmiarach 13X18 cm. 

„Próby przeprowadzone z powyższym ođ- 
biornikiem w Berlinie dały bardzo pomyś!- 
ne rezultaty. 


Krzy 


łódź podwodną o tej samej nazwie, zbudo- 
wahną podczas wojny w r. 1916, która od- 
bywała podwódne podróże przez Atlantyk 
do Ameryki i przywoziła niezbędne surow- 
ce, jak gumę ui których brak tak dotkli- 
wie odczuwali Niemcy. Przy dzisiejszych 
możliwościach technicznych należy do po- 
dobnych wiadomości odnosić się z mniej- 
czą rezerwą, gdyż to co jeszcze weżoraj by- 
ło poza granicami możliwości, to dziś sta- 
je się faktem dokonanym. 

Tyle pisze „Je suis partout“... 

* i + 

Równocześnie w moskiewskich kołach 
wojskowych i politycznych daje się ostat- 
nio zauważyć poważny niepokój o bezpie- 
czoństwo Z. 8. R. R. nad morzem Baltyc- 
kiem. Wyrazem tego niepokoju jest posta- 
nowione niedawno przesunięcie części flo- 
ty czarnomorskiej na Bałtyk, oraz projek- 
towane sprowadzenie z Bizerty internowa- 
nej tam przez Francuzów eskadry, należą- 
cej do byłej armji generała Wrangla. 

Stan obecny sił morskich ZSRR przed- 


„Marat“ (złożył niedawno wizytę w Gdyni) 
i „Michał Frunze“, każdy z nich liczy po 
23.000 ton wyporności, siła maszyn 42.000 
h. p, szybkość 23 węzły, uzbrojenie: 12 dział 
1ż-calowych i szesnaście %4,/-cal, załoga 
1.120 osób; dalej wchodzi w skład floty so- 
wieckiej pięć krążowników lekkich, o pos 
jemmonści od 6.800 dó 7.600 ton, z których 
trzy nowsze: „Profinter* „Czerwonaja U: 
kraina" i „Krasnyj Kawkaz*, rozwijają chy- 
żość do 29 i pół wężła (siła maszyn 50.000 
koni), natomiast dwa starsze „Awrora' i 
„Komintern* robią tylko 20 i 23 węzły. Po: 
nadto w skład sowieckich sił morskich 
wchodzą 24 kontrtorpedowce, około dziesię* 
ciu łodzi podwodńych, trzy kanonierki, kil- 
ka stawiaczy i poławiaczy min, oraz sze- 
reg okrętów pomocniczych. Podlega też 
marynarce sowieckiej 50 do 60 samolotów. 

Taki jest stan obecny sił morskich 
Związku Republik Sowieckich. Siły te roz- 
lokowane są na dwóch morzach: Bałityc- 
kiem i Czarnem, nie licząc nieznacznych 
oddziałów (przeważnie torpedowych i pod- 


stawia się niezbyt okazale (ale i nie najgo- | wodnych) na Dalekim Wschodzie, we Wta- 


rzej). Składają się one ogółem z czterech 
wielkich pancerników linjowych: „Oktiabr- 
skaja Rewolucja“, „Pariżskaja Komuna", 


NA 
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dywostoku. Gros floty sowieckiej skoncen- 
trowane jest na Bałtyku, na morzu Czar- 
nem żnajduje się — z większych jednóstek 


Szy | Zupy wyborne 


W związku z projektom reformy ustro- 
ju adwokatury, z kół młodzieży akade- 
mickiej otrzymujemy poniższy artykuł, 
omawiający szczegółowo sam projekt oraz 
stanowiskó, jakie młodzież uniwersytec- 
ka w stosunku dö niego zajęła. 

Red. 

Niedawno został opublikowany projekt 
ustawy © ustroju adwokatury, opracowany 
przez Koło Adwokatów Rzplitej Polskiej i 
złożony na ręce ministra sprawiedliwości 
oraz Naczólnej Rady Adwokackiej. 

W projekcie między innemi czytamy, że 
o godność adwokata może ubiegać się ohy- 
watel polski o nieskazitalnej przeszłości, 
który odbył 5-letnią aplikanturę sądową, a 
ponadto ma za sobą conajmniej 38-letnią stu- 
żbę na stanowisku sędziego, prokuratora, 
albo stanowisko profesora, docenta uniwer- 
sytetu albo 5-lótnią praktykę jako egzami- 
nowany urzędnik Prokuratorji Generalnej, 
albo wreszcie 10-letnią służbę urzędniczą 
w stopniu referendarskim. 


Przy przyjmowaniu nowego adwokata. 


Rada może wyznaczyć mų miejscowość do 
rozpoczęcia praktyki, której nie będzie mu 
wolno opuścić przed upływem lat 5-ciu. 
Przepisy te godzą w całą młodzież stu- 
djującą na wydziałach prawnych i pragna- 
cą w przyszłości poświęcić się pracy adwo- 
kackiej. Adwokaci w trosce o własne inte- 
resy wydają walkę młodym: czy walka ta 
będzie przeprowadzana w formie zamknię- 


Do nabycia w sklepach spożywczych 


Opieka nad dzieckiem 

Przy opiekowaniu się dzieckiem szczegól- 
nie troszczyć się należy © utrzymanie, w 
tzysiości i zdrowiu jego ciałka, co nie jest 
rzeczą łatwą wobec niezwykłej wrażliwości 
i delikatności skóry dziecka. 


Aby zapobiec wszelkim zaczerwienienion 
skóry, wyprzeniom, odleżynom, zaognieniom 
swędżeniu, zatarciu -= należy dziecko do- 
kładnie przesypywać Pudrem Bóbó $zofma- 
na, od lat przeszło 35 zalecanego przeż leka- 
rży specjalistów. 


Puder Bóbó Szofmana delikatny jak py- 
łek, przesiany przez liczne sita „jedwabne, 
przygotowany w idealnych warunkach higje 
nicznych, przy zastosowaniu najńnowocześ- 
niejszych maszyn, jest doprowadzoną do 
perfekcji zasypką dla dzieci. Dr. S. A. 
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z meenu 


— tylko „Komuna Paryska“, oraz krążow- 
niki „Czerwony Kaukaz“ i. „Czerwony 
Krym“. 

Otóż obecnie prójóktowańe jest przerzu- 
cenie również i tych okrętów — wraz z ôd- 
powiednią ilością torpedowców i okrętów 
pomocniczych na morze Bałtyckie, a na 
morżu Czarnem ma objąć służbę strażniczą 
była eskadra generała Wrangla, która ma 
być w tym celu sprowadzona ż Bizerty. 
Eskadra ta, składająca się z jednego duże- 
go okrętu bojowego, dziesięciu torpedow- 
ców i czterech łodzi podwodnych, jest od 
czternastu lut internowana we francuskim 
porcie afrykańskim Bizerta. Obecnie toczą 
się właśnie między rządem sowieckim i 
francuskim pertraktacje na temat zwrotu 
tej floty państwu sowieckiemu; podobno 
miedzy Litwinowem i Lavalem zostało. już 
w tej sprawie osiągnięte zasadnicze . poro- 
zumienie. Flota ta, wedle opihji rzėezo- 
znawców, nie przedstawia prawie żadnej 
wartości bojowej i musiałaby być bardzo 
gruntownie wyremońtówana (kilkanaście 
jat bezczynnego postoju zrobiło Jednak swó- 
je; maszyny pordzewiały, podłogi przegni- 
ły itd), lecz wziąwszy pod uwagę, iż $o- 
wiety nie mają się właściwie kogo obawiać 
ha wodach morza Czarnego, ńależy przyjść 
do wniosku, że flöta ta wystarczyłaby w 
zupełności do pełnienia tam służby warto- 
wnicżej. 

Natomiast wszystkie siły wojenne, sta- 
cjonujące obecnie na tet morzu, mogłyb; 
być przesunięte na Bałtyk. 
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cia list adwokatów, czy też wprowadzania 
drakońskich przepisów, które pozwalają o- 
siągać stanowisko adwokata tylko najbo- 


ący projekt 


możności, Nie można jednak w celach obro- 
hy własnych interesów występować przeciw 
tym wszystkim, którzy wchodzą w życie i 


gatszym, mogącym pozwolić sobie na szereg | do pracy takie same mają prawo. 


lat pracy przygótówawczej, aby w końcu 
przejść do adwokatury — to wszystko jed- 
no. Sądzimy nawet, że zamknięcie listy ad- 
wokatów byłoby prostsżem rozwiązaniem 
sprawy — nie potrzeba byłoby powoływać 
się na „obniżenie poziomu zawodowego i e- 
tycznego, wyńikające z przenikania do ad- 
wokatury elementów niepożądanych, przy» 
gotowanych jedynie formalnie do oczekują: 
cych je zadań... ostatnie procesy kryminal- 
ne adwokatów są objawem niepokojącym". 

W trosce więc o poziom etyczny adwo- 
katury, mają być wprowadzone specjalnie 
cieżkie przepisy dla młodych. Wynikałoby 
z tego, że procesy kryminalne adwokatów, 
o których mówi uzasadnienie do projektu, 
dotyczyły najmłodszych adwokatów, którzy 
dopiero co weszli do adwokatury. Tymcza- 
sem, o ile nam wiadomo, w tych procesach 
nie o najmłodszych chodziło. 

Przepis 6 nieopuszczaniu przez młodego 
adwokata w ciągu lat pięciu miejsca pra- 
ktyki zanadto przypomina niesławnej pa- 
mięci przepisy o „glebae adscripti“. 

Wiemy dobrze że zarobki adwokatów nie- 
słychanie się zmniejszyły, że ż żalem wspo- 
minają oni te „dobre czasy”, kiedy z poją- 
ciem zawodu adwokackiego każdy  prze- 
ciętny obywatel łączył pewien poziom ża- 


Zjazd do Warszawy na 19-30 marca 


amanenna iE 


dla złożenia hołdu Marszałkowi Piłsudskiemu 


Z okazji obchodu imienin Marszał- 
ka Piłsudskiego komitet propagandy 
czynu polskiego w porozumieniu z pol- 
skiem biurem podróży „Orbis“ organi- 
zuje w dniach 18—20 marca wielki zjazd 
do Warszawy celem złożenia hołdu Mar- 
szałkowi Józefowi Piłsudskiemu. 

Karty uczestnictwa w cenie 3 zł. upra 
wniają do otrzymania indywidualnej 
zniżki kolejowej 70 proc. według starej 
taryfy ze wszystkich stacyj P. K. P. kla- 
są Il-gą i III-cig pociągami osobowemi 
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bez względu na odległość i pociągami po- 
śpiesznemi przy odległości większej niż 
200 km. 

Na wszystkich dworcach Warszawy 
uruchomione zostana biura informacyj- 
ne, które będą kierowały Uczestników 
zjazdu do przygotowanych kwater. 

Karty uczestnictwa uprawniają do 
bezpłatnego zwiedzenia Muzeum Naro- 
dowego i pałacu w Łazienkach oráz za- 
wierają zniżki do kin, teatrów i na bi- 
lety tramwajowe. 


Już dzisiaj życie aplikanta sądowego i 
adwokackiego jest bardzo ciężkie, w więk- 
sżości wypadków bowiem nie móżna łączyć 
aplikańtury ż pracą zarobkową, a cóż dó- 
piero mówić o projektowanych zmianach. 
W najlepsżym razie kandydat dò pracy ad- 
wokackiej, jeśli studja uniwersyteckie ukoń- 
czy w cztery lata, potem odbędzie 5-letnią 
aplikańnturę sądową i dalej 3-letnią służbę 
na stanowisku sędziego, lub prokuratora po 
dwunastu latach pracy przygotowawczej 
wejdzie dopiero do adwokatury. Raczej gą- 
dzić należy, że okres ten trwałby dłużej. 

Jeśli adwokatura jest wolnym zawodem, 
to powinny nią rządzić prawa równego 
startu dla wszystkich, nie można natomiast 
uprzywilejować jednej grupy na niekorzyść 
drugiej, niewołno krzywdzić właśnie mło- 
dych. 

Minister sprawiedliwości przyjął przed- 
stawicieli zrzeszeń aplikantów i asesorów 
sądowych, oświadczając im, że „w żadnyra 
wypadku ewentualne zmiany w ustroju ad- 
wokatury nie będą dotyczyć aplikantów, zá- 
pisanych obecnie na listach aplikantów ad- 
woókackich, jak również obecnie urzędują- 
cych aplikantów sądowych. Ewentualne 
zmiany form i okresu trwania aplikacji ad- 
wokackiej dotyczyłyby tylko aplikantów 
przyjętych już na podstawie nowych prze- 
pisów, z chwilą wejścia w życie nowego 
prawa o ttstroju adwokatury". 

Oświadczenie p. ministra uspokoiło oba- 
wy aplikantów adwokąckich i sądowych, 
nie źmniejszyło jednak obaw tych wszyst- 
kich, którzy obecnie na uniwersytetach stu- 
djują prawo i zamierzają się poświęcić ad- 
wokaturze. Jedynie słowa p. ministra, że 
projekt Koła Adwokatów Rzplitej Polskiej 
„jest w chwili obecnej dopiero rozważany 
w ministerstwie“ — utwierdza w nas prze- 
konania, że czynniki miarodajne, po dokła- 


dnem rozważeniu przyjdą do przekonania, `. 


że hie można robić krzywdy młodzieży. 
8. 
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Starcia miedzy policją a wojskiem w Brazylii 


W głównych miastach Stanów  Półno- 
cnych Amazonas, Ceara i Rio- Grande del 
Norte doszło do starć pomiędzy policją a 
wojskiem. W starciach tych padło 10 zabi- 


tych, a wiele osób odniosło rany. Minister 
wojny oświadczył, że zajścia te są wyni- 
kiem agitacji żywiołów skrajnych będących 
na żołdzie zagranicy. j 


„Biała ksiega“ wywołała przesilenie w angielskiej 
oi delegacji na Konferencje rozbrojeniową 


Ogłoszenie „Białej księgi“ spowodowało 
ustąpienie pani Corbert Ashmy ze stanowi- 
ska delegatki brytyjskiej na konferencję 
rozbrojeniową. Została ona mianowana w 
styczniu 1932 r. zastępcą delegata i była 

' przewodniczącą komisji rozbrojenia moral- 
nego. Pani Corbet Ashmy, która z przeko- 
"nań należy do 'partji liberalnej, oświadczy- 
ła, że ogłoszenie w obecnej chwili „Białej 
księgi“ stanowi ostatni cios, uniemożliwia- 
jący doprowadzenie do skutecznej konfe- 
rencji rozbrojeniowej. Zdanięm jej, jest to 
największy cios moralny, jaki odezuty zo- 
TOMA E OAE 

Zaparcie. Doświadczenia lekarskie 

wykazały, że przy chorobach organów 


podbrzusza naturalna woda gorzka 
Franciszka-Józefa zapewnia łagodne 
wypróżnienie. 
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Pogrzeb biskupa Baresa 

. manifestacją katolików niemieckich 

W Berlinie odbył się onegdaj pogrzeb 
biskupa djecezji berlińskiej dr. Baresa. Po- 
grzeb ien dał okazję do imponującej mani- 
testacji katolików niemieckich, pomimo 
przenikliwego zimna wzięło w nim udział 
„przeszło 10 tysięcy wiernych, oraz prawie 
"wszyscy biskupi z arcybiskupem wrocław- 
skim, Bertramem na czele. W uroczysto- 
ściach pogrzebowych uczestniczyli nuncjusz 
papieski Orsenigo oraz liczni przedstawicie- 
le korpusu dyplomatycznego, m. in. ambasa- 
dor R. P. w Berlinie Lipski. Kanclerza Rze- 
szy reprezentował sekretarz stanu Meissner. 


ile monarchij istnieje 
jeszcze na świecie? 


Według niedawno przeprowadzonego o- 
bliczenia, na Świecie pozostało przy władzy 
27 monarchów państw i państewek. Jeśli 
chodzi o władców królewskich w Europie, 


najdawniej zasiada na tronie holenderska. 


królowa Wilhelmina, która piastuje swą 
władzę od 46 lat. Objęła ona rządy, gdy 
miała lat 10, pod opieką swej matki, żony 
Wilhelma III. Włoski król, Wiktor Emanuel 
III, zajmuje pod względem długości swego 
panowania drugie miejsce i ma za sobą 35 
lat rządów. Jeśli chodzi o wiek najstarszym 
monarchą. na świecie jest książę Lichten- 
stein, który liczy obecnie 82 lata życia. Po 
nim następuje król szwedzki, Gustaw : V, 
który ukończył obecnie 77 lat. 


ZDROWE PIĘKNE 


stał w Anglji od czasu traktatu wersal- 
skiego. Nie godząc się nadal z polityką 
rządową w zakresie rozbrojenia, zgłosiła 
ona na ręce premjera Macdonalda rezygna- 
cję. 


300 tysięcy kobiet- 


Nowy tyb Mata-Hiari po wojnie 


W tych dniach odbędzie się w Breście 
proces szpiegowski, w którym na ławie 
oskarżonych zasłądzie dziesięć kobiet 
różnych narodowości. Otóż co najbar- 
dziej zaciekawią w tej sprawie, to fakt, 
iż ani jedna z oskarżonych kobiet-szpie- 
gów nie odpowiada pojęciu, jakie zwią- 
zane jest zwykle z typem kobiety-szpie- 
ga. Ani jedna z tych dziesięciu nie odzna- 
cza się urodą, lub czemkolwiek w 


piękność, 
Fakt ten nie jest odosobniony. Od czasu 
wojny 1914-18 r. nastąpiła zmiana poglą- 
dów na rzemiosło szpiegowskie. Mata- 
Hari jako typ ustąpiła miejsca nowemu 
typowi kobiety nie zwracającej na siebie 
uwagi, o skromnym wyglądzie, lecz zato 
wyspecjalizowanej w jakimś zawodzie, 


demoniczną zdobywczynię. | może i bardziej ważne od tajemnie-woj- 


skowych są sekrety fabrykacji motorów, 
recepty chemiczne, metody hartowania 
stali, wyrobu tych lub innych narzędzi 
etc, etc. A do tego rodzaju szpiegostwa 
przemysłowego potrzebni są szpiedzy z 
wykształceniem zawodowem. 


Wedle obliczeń francuskich liczba 


w jakiejś dziedzinie wiedzy czy umiejęt- | kobiet zatrudnionych w rzemiośle szpie- 
ności. Bo też i przedmiot akcji szpiegow- | gowskiem w Europie sięga 300.000. Ko- 
wyglądzie zewnętrznym, coby pozwoliło | skiej wyszedł dzisiaj poza granice za- 
widzieć w niej wampa, niebezpieczną | gadnień wojskowych; dzisiaj równie a 


EB iw... | 


Panna Agnieszka Hewlett zaręczyła się w Londynie 18 lat temu z p. Arturem Wilso- 

nem z którym wskutek splotu wielu przeszkód pobrać się do dziś nie mogła. Teraz, bę- 

dąc ciężko chorą, w obliczu trudnej operacji, przywieziona do kościoła karetką pogo- 
towia, zawarła wreszcie z wiernym narzeczonym związek małżeński. 


A. i M. KWAŚNIEWSKICH 


poczta SOBOLEW, woj. Lubelskie, 


TANIE OWOCOWE polecają: 
PARKOWE 
ALEJOWE 


IGLASTE 


mStara miłość nie rdzewieje”: 


majątku 


biet-szpiegów jest więcej niż mężczyzn w 
tym zawodzie. Granice wieku kobiet- 
szpiegów są bardzo rozciągłe: od osiem- 
nastu do 60 i wyżej lat. 

Wśród oskarżonych dziesięciu kobiet 
w Breście pierwsze miejsce zajmuje mło- 
da Amerykanka, miss Marjorie Switz. 
Ukończyła wydział es lettres w Serbo- 
nie i znana była w kołach literackich 
Montparnase'u. Oczytanie jej i znajo- 
mość literatury francuskiej, dawnej i no- 
wej, wzbudzały podziw nawet w kołach 
profesorów. Niezwykle sprytna i przed- 
siębiorcza Marjorie Switz wpadła tylko 
dzięki nieostrożności jednego ze swych 
przyjacół, technika zatrudnionego w 
przemyśle lotniczym. W notatniku jego 
znaleziono zanotowane nazwisko i tele- 
fon miss Switz. Z tą chwilą wzięto ją 
pod obserwację. Wymykała się długo de- 
tektywom i dopiero po pościgu udało im 
się przyłapać ją w Tuluzie. 


|) 


Udział Polaka w pracach nad 

przekazaniem Saary Niemcom 

Ostatnio bawił w Rzymie i Neapolu prof. 
Feliks Młynarski, który z ramienia komi- 
tetu finansowego Ligi Narodów brał udziśł 
w pracach nad przekazaniem Zagłębia Saa- 
ry Niemcom. 


Pod zarządem 
Stefana Tokarza 
Cenniki na sezon 
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Drzewka | Krzewy 


WALTER HERRMANN 


Przygody agenta tajnego wywiadu niemieckiego 
w Rosji, w Angliji, w Belgji i we Francji 
(Tłumaczył z niemieckiego Teha) 


Wkrótce potem pożegnałem się z podpułkowni- 
kiem M... i udałem się do garażu, gdzie tymczasem 
“oczyszczono i wymyto mój samochód. 

Gdym płacił rachunek, kierownik garażu odezwał 
się: 

— Ale musiał pan przejechać porządny kawał 
drogi. Samochód był niemożliwie brudny. Z tyłu z 
pod warstwy kurzu i błota wogóle nie było widać 
jego właściwego koloru. 

Uśmiechnąłem się tylko i pomyślałem sobie: „Że- 
byś ty wiedział, skąd tam ten kurz się wziął...“ 

W każdym rdzie samochód mój odzyskał swą pię- 
kną oliwkowo - zieloną barwę i niktby nie poznał, że 
jest to ten sam wóz, w którym nad ranem zajechałem 
do garażu. 

W dziesięć minut później znowu byłem w drodze. 
Niebawem minąłem Saarburg i przybyłem do Metzu. 
Tutaj mogłem wreszcie trochę odpocząć i pokrzepić 
się przyzwoitym obiadem. Następnie wyruszyłem w 


28) 
(Przedruk wzbroniony; 


BYLINY 
oraz RÓŻE 


kóki GODIS 


dalszą drogę przez Lobe, niemiecką stację graniczną. 
Wszelkie formalności załatwiłem tu szybko. 

Teraz nadeszła francuska stacja graniczna w 
Champai. Komisarz celny, urzędujący tutaj, pocho- 
dził z. Forbach. Rodzice jego po roku 1870 optowali 
na rzecz Francji. Znaliśmy się ze sobą dobrze. Zawsze 
miał duże uznanie dla moich cygar. Udałem się do 
niego z mojemi papierami i zmiejsca podsunąłem 
mu swą cygarnicę. 

— Avez -vous quelques choses à dé- 
clarer? (Czy ma pan coś do oclenia) — zapytał. 

— Non, Monsieur! — brzmiała moja krótka 
odpowiedź, gdyż rzeczywiście nie miałem nic przy 
sobie, co podlegałoby opłacie cła. 

—Eh bien — alors au revoir, 
Monsieur le docteur! (Dobrze, a więc do 
widzenia panie doktorze). h 

Na tem się skończyło. Idzie wszystko, jak z płat- 
ka — pomyślałem sobie, wsiadając do samochodu. 

Pojechałem do Pont-4-Mousson, gdzie mój przyja- 
ciel C. z pewnością oczekiwał mnie niecierpliwie. 

Gdy zatrzymałem samochód przed jego sklepem, 
aby nabrać benzyny, stał on już w drzwiach i powitał 
mnie uradowany. 

— Już zdaleka usłyszałem huk pańskiej maszy- 
ny. Niech pan teraz pozwoli szybko do mego biura. 
Mam tam kilka dobrych kropli do przepłókania gar- 
dła. Chciałbym usłyszeć, jak się panu udało. 

Życzeniu temu uczyniłem chętnie zadość. 

Roześmiał się głośno, gdy opowiedziałem mu, jak 
przejechałem koło francuskiego posterunku granicz- 
nego w Moncel i jak nic nie pomogła żywa gestyku- 
lacja celników. 

— No. ci sobie dopiero będą łamali głowę nad tem, 


tel. 18. Informacje: W äts zawa,- wiosenny na żądanie 


tel. 225:33, 


gratis i franco. 


kto może być właścicielem tego szarego potwora... 

O godzinie dziesiątej w nocy dotarłem szczęśli- 
wie z powrotem do swego domu w Nancy. Byłem o- 
gromnie zmęczony. Dechamp z pewnością śpi w tej 
chwiłi w pociągu, zmierzającym do Salzburga, pomy- 
ślałem sobie, zasypiając. Czy mogłem wówczas przy- 
puszczać, że w parę lat później znowu go zobaczę? I 
to w dodatku w niezbyt przyjemnych okolicznościach. 


Dechamp z Salzburga pojechał do Wiednia. Napi- 
sał stamtąd do swej narzeczonej do Dijon, wzywające 
ją do siebie, do Wiednia. Ta, nie namyślając się długo, 
wsiadła do pociągu i pojechała do swego narzeczonego. 

Tymczasem Dechamp zdążył poznać w Wiedniu 
pewną wesołą dziewczynkę, z którą wyjechał do Bu- 
dapesztu, nie czekając na przybycie narzeczonej. Gdy 
ta przyjechała do Wiednia, zastała gniazdo puste. Po- 
nieważ nie miała pieniędzy, nie pozostało jej nic in- 
nego, jak zwrócić się do francuskiego konsulatu w 
Wiedniu, na którego koszt powróciła do Dijon. 

Dechamp bawił się wesoło ze swą „dziewczynką* 
w Budapeszcie i nietrudno się domyśleć, że w tych 
warunkach dwadzieścia pięć tysięcy franków na dłu- 
go wystarczyć nie mogły. Pewnego dnia pieniądze się 
wyczerpały i wówczas zrobił on największe głupstwo, 
jakie mógł zrobić — powrócił do Dijon. 

Miał jeszcze w dodatku takiego pecha, że pierwszą 
csobą, na którą się natknął, zanim zdążył opuścić 
dworzec kolejowy w Dijon, była jego dawna narzeczo- 
na. Ta nie miała nic lepszego do zrobienia, tylko z 
miejsca wydała go w ręce władz. 

Koniec historji był taki, że Dechamp został zesła- 
ny na dożywotni pobyt do kolonji karnej w Gujanie. 
(Ciąg dalszy nastąpi). 


"JÓZEF BIENIASZ 


_ SOBOTA, NIEDZIELA, DNIA 9—10 MARCA 1935 ROKU 


'« GLOS LITERACKO-NAUKOWY 


redaguie Koło Literackie Konfraterni Artystów w Toruniu | = 


Obraz społeczeństwa pomorskiego w XI i XII w. 


iil. Chrześcijaństwo i pogaństwo 


„„„Skądże i dokąd szedł ten, 
'co się ośmielał sałm jeden być ogniskiem 
woli wszechświata, 
odblaskiem i współbratem Wszechmocy, — 
co się uśmiechał do niebios, 
„mówiąc, 1ż tam jest Drugi, który doń tyle- 
| kroć mówił w dniu 

lęku: — „Nie bój się!"... 

(St. Żeromski — Wiatr od morza str. 52). 

Myśl i uwagę każdego czytelnika, któ. 
ry zagłębi się w lekturę „Wiatru od mo- 
rza“ — Żeromskiego; przykuje do siebie 
fragment, przedstawiający wyprawę mi- 
syjną św. Wojciecha nad Bałtyk i jego 
śmierć męczeńską w kraju Prusów. Bi- 
skup-męczennik, w którego żyłach pły- 
nęła książęca krew, stał się jednak nie 
tylko apostołem pogańskich Prusaków, 
ale także Pomorza Wschodniego a zwła- 
szcza Gdańska. Źródła bowiem stwier- 
dzają, że św. Wojciech przed przeprawie- 
niem się w pobliżu ujścia Wisły na pra- 
wy jej brzeg, zatrzymał się w r. 997 w 
Gdańsku, gdzie głosił ewangelję Chry- 
stusową i ochrzcił liczne tłumy pogan. 
Cała ta akcja misyjna odbywała się pod 
polityczną opieką Bolesława Chrobrego, 
skoro św. Wojciechowi . towarzyszył or- 
szak ochronny 30-drużynników, dodany 
mu przez polskiego króla „pro pace iti- 
neris“, Słusznie też konstatuje prof. W. 
Sobieski (Walka o Pomorze, str. 15), iż 
wzniesienie pierwszego krzyża u ujścia 
Wisły pozostanie zawsze niezaprzeczoną 
zasługą Polski, czego jej nikt nigdy za- 
przeczyć nie może. 

O przebiegu chrystjanizacji Pomorza 
Wschodniego nie mamy jednak tak do- 
kładnych wiadomości źródłowych, jak w 
odniesieniu do Pomorza Zachodniego, 
gdzie ta przełomowa dla przyszłości kra- 
ju epoka została tak dokładnie odtwo- 
rzona w żywotach św. Ottona, biskupa 
bamberskiego, głównego apostoła Pomo- 
rza Zachodniego. W.każdym razie ża pa- 
nowania Bolesława Chrobrego wiara | 
chrześcijańska nie była jeszcze zapewne 
dość silnie nad ujściem Wisły ugrunto- 
wana, skoro w r. 1000 na siedzibę biskup- 
stwa pomorskiego obiera się nie Gdańsk, 


ale mniej znaczny gród Kołobrzeg. Być | 


możę, iż na taki wybór stolicy biskupiej 
wpłynęła myśl, by siedzibę władzy ko- 
ścielnej umieścić bliżej takich ognisk po- 


gaństwa na Pomorzu Zachodniem, jak | 


Wolin i Szczecin w celu szerzenia wśród 
nich nowej wiary. 

Wszak Wolin, który wzbudzał podziw 
swoim ogromem i urządzeniami porto- 
wemi u obcych podróżników, był znany 
w całej Słowiańszczyźnie Zachodniej, ja- 
ko twierdza kultu pogańskiego, który 
różwinął się tu bardzo bujnie, wytwarza: 
jąc cały świat wierzeń, gusłów i zabo- 
bonów z wpływową i zorganizowaną 
warstwą kapłanów. Cała reakcja pogań- 


ska, która po śmierci Mieszka II ruszyła VS E LE ORO ui iniy ; EA 
v. Sacher-Masoch. Najgłośniejszą jego 


na zagładę niedawno zaszczepionej wia- 
ry chrześcijańskiej, a. szczególnie sroży- 
ła się w Gnieźnie, jako metropolji pol- 
skiej prowincji kościelnej, ruszyła za- 
pewne od Wolina i wyspy Rugji wspo- 
magana przez kapłanów Swarożyca. 
Jasną jest więc rzeczą, że nowa wiara 
znalazła nieubłaganych wrogów w ka- 


imiotu. 
wojenne są przedstawione w pracy nietyl. 


nawrócił się znany nam już magnat Do- 
masław. Biskup Otton, znając jego nie- 
przejednanie stanowisko względem no- 
wej wiary, pozyskał najpierw, pod nie- 
obecność gospodarza, jego żonę i córki 
dla „owczarni Chrystusowej*. Doma- 
sław, dowiedziawszy się o tem, wpadł po- 
czątkowo w szalony gniew, ale wkońcu 
ugiął się i poszedł za przykładem swojej 
rodziny. 

Niezwykły wpływ na porzucanie wia- 
ry pogańskiej miały u szerszych warstw 
ludności wypadki, które były przez nią 
pojmowane, jako zjawiska nadprzyro- 
dzone, świadczące o potędze nowego bo- 
ga. W Kamieniu żyła pewna niewiasta z 


gactw. Przywiązana bardzo do wiary 
przodków, nie chciała nawet słyszeć o 
nowej wierze i naprzekór nauce, głosżo- 
nej przez Ottona, wyszła sama w niedzie- 
lę na pole żąć zboże, kiedy wszyscy do- 
koła świętowali. W momencie właśnie, 
gdy Iżyła służbę za to, że nie poszła za 
jej przykładem, padła na ziemię i wyzio- 
nęła ducha. Fakt ten uważany za dowód 
kary bożej w stosunku do tej, która 
ośmieliła się ubliżać wierze objawionej, 
rzucił postrach na pogan i spowodował 
masowe odwracanie się ich od religji 
przodków. 

Innym znowu razem uzdrowił św. Ot- 
ton dwie niewiasty złożone ciężką cho- 


rodu szlacheckiego, znana z wielkich bo- | robą, które bezpośrednio po przyjściu do 


JADWIGA KORCZAKOWSKA. 


Pada deszoz. Płacze. Śpiewa. 

Z nieba leci. Z anten spływa 

Asfalt polewa, á 

z rynny bucha potokiem, 

łzą wytryska w oku... 

Strumieniem zcieka po szkle. 

Jest szaro, mokro. Jest źle. 

Kałaże rozbryzgują gumy autebusów. 
Ludzie chodzą po ulicy z musu. 
Moknie drelich i plusz i sobele, 


gryzą się nawzajem narasole. 
Deszcz się uparł nie łartem — 
wiatrem podparty, 

gęsty, niezmienny 

deszcz wiosenny, 

Spłucze brud, smutek, krzywdę, ' 
skąpie, wymyje, zrosi, 

złagodzi goryczy posmak. 

Lada dzień wiatr ogłosi: 

idzie wiosnal 


Książki i czasopisma nadesłane 


— Historja wojny polsko austrjackiej 
1809 r. — Bronisław Pawłowski. Nakła- 
dem Głównej Księgarni Wojskowej w War- 
szawie, == Cena zł 8.50. 

Wojna w 1809 r. jaką prowadziło z Au- 
strją Księstwo Warszawskie była dotych- 
czas znana i badana pod względem pólity- 
czhym, podczas gdy pierwiastek wojskowy 
i działania wojenne traktowano niedosta- 
tecznie lub fragmentarycznie. Przyczyn 
rależy się dopatrywać w tem, że nikt nie 
zdołał zebrać i zbadać całokształtu źró- 
deł, odnoszących się do tego zagadnienia. 
Tego mozolnego zadania podjął się dopie- 
ro ppłk. dr. Bronisław Pawłowski w swej 
pracy pt. „Histórja wojny polsko-austrjac- 
kiej 1809", wydanej nakładem Głównej 
Księgarni Wojskowej w Warszawie. Żgro- 
madził on i krytycznie przejrzał wszystkie 
istniejące źródła rękopiśmienne i druko- 
wane: polskie, austrjackie i francuskie 
i wykorzysta istniejącą literaturę przed- 
Charakterystyczne, że działania 


ko ze strony polskiej, lecz i nieprzyiaciel- 
skiej, co stanowi pierwszą na większą 
skalę próbę w naszej historjografji woj- 
skowej. Tylko dzięki takiemu przedsta- 
wieniu możne dokładnie poznać przebieg 
kampanji i wyrobić sobie o niej należyty 
śąd. Praca ta, wżórowo opracowana pod 
względem metodycznym, zawiera w przed- 
mówie omówienie źródeł i opracowań, we 
wstępie stan Księstwa Warszawskiego w 
przededniu wojny oraz organizację i tak- 
tykę obydwóch stron. walczących. W: cze- 
ści głównej szczegółowe i gruntowne omó 
wienie całego przebiegu działań wojennych 
w tej kampanji, ponadto liczne odsyłacze 


SILWA RERUM 


zebrał | zestawił Bolesław Busiakiewicz 
KALENDARZYK HISTORYCZNY. 
Co się kiedy i gdzie wydarzyło? 


— 9 marca — 
I. 


płariach pogańskich i że w czasie swojej 1451 Urodził się we Florencji włoski kupiec, 


misji musiał biskup Otton staczać z nimi 
niejednokrotnie zacięte walki. Że jednak 
wychodził z tych walk zwycięsko, działo 
się to dzięki opiece księcia (Warcisława 
i wielu możnych, którzy sprzyjali nowe- 


mu porządkowi, ńiesionemu przez chry-% 
stjanizm. Zresztą miał biskup Otton po- 
tężnego protektora w osobie księcia pol-f rha sa : 
skiego Bolesława Krzywoustego, który 1838 Urodził się w Krakowie znakomity so- 
SWĄB 


przówagę w wyprawach orężnych, sze-gł 1852 Urodził się we wsi Wiele (powiat ohoj- 


nieraz dał odczuć Pomorzanom 


rzących postrach. 


Misja chrystjanizacyjna biskupa Ot-f 
tona obfitowała. według świadectwa jegop 
żywociarzy w cały szereg bardzo cieka-| jęzg Urodził się w Wiedniu popularny no- 
wych, a niekiedy wręcz dramatycznych 
momentów, które wymagały nietylko du-B 
żej odwagi, ale także umiejętności postę-Bi 


wiary pogań-g 1895 Umarł w Lindheim, głośny swego AA 


powgnia z wyznawcami 
skiej. W ciekawych n. p. okolicznościach 


towarzysz jednej z podróży Kolumba 
do „Nowego Świata”, Ameriqe Ves- 
pucci, od którego imienia nowoodkryta 
część świata została nazwana Ameryką. 

1758 Urodził się w Tiefenbrunn znany ana- 
tom i fizjolog Franciszek-Józef Gall, 
twórca t. zw. freńologji czyli nauki 
człowiekoznawstwa na podstawie 
kształtu ludzkiej czaszki. 


cjolog Ludwik Gutmplowicz, autor pod- 
stawowego dzieła „System socjologji". 


nicki) na Kaszubach pisarz i poeta ka- 
szubski, Hieronim Dardowski. (Według 
niektórych źródeł datą urodziń poety 
jest 10/I11.). 


welista austrjacko-wiedeński Piotr Al- 
tenberg. 

1888 Umarł w Berlinie 
Wilkelfa I 


cesarz niemiecki 


su pisarz, rodem Lwowianin, 


w tekście, przytacza rozkazy, raporty, mel- 
dunki itp. daje plany i szkice. Przy koń- 
cu zamieszczono załączniki z raportami 
wybitniejszych ówczesnych osobistości woj- 
skowych. Część główna dzieli się na czte- 
ry rozdziały: 

I) obejmuje okres inicjatywy austrjac- 
kiej i podaje szczegółowy opis bitwy pod 
Raszynem; 

I) obejmuje okres inicjatywy polskiej; 


III? obejmuje okres inicjatywy austrjac- | 


kiej; 
IV) obejmuje okres inicjatywy polskiej. 
Autor skrupulatnie bada i ocenia z pun- 


ktu widzenia wojskowego pracę dowódców, | 
każdą sytuację, uwydatnia fazy i rozwój | 


akcji, z podkreśleniem popełnionych błę- 
dów, Ponieważ w Ścisłym związku ż wojhą 
idzie zawsze ówczesny stan polityczny i gos 
podarczy, stąd w dużej mierze w pracy omó 
wione są też i te dziedziny. Najwięcej sto- 

sunkowo miejsca poświęcono osobie na- 
czelnego wodze ks. Józefa Poniatowskiego, 
centralnej postaci całej ówczesnej akcji 
cywilnej i wojskowej. Uwydatniono jego 
zdolności wojskowe i organizacyjne a prze- 
dewszystkiem wielką pracowitość. Grun- 
towna i wyczerpująca ta praca stanówi je- 
dną z najpoważniejszych pozycyj w naszej 
literaturze historyczno-wojskowej, Świat 
naukowy, a przedewszystkiem wojskowy, 
niewątpliwie zwróci baczną uwagę na to 
wydawnictwo i bliżej się niem zalntere- 
suje. 

, Podnieść należy szatę zewnętrzną dzieła 
nienaganną oraz niezwykle jej niską cenę. 
Przy 551 stronach druku dużego formatu, 
licznych portretach, szkicach i rysunkach, 
cena 8,50 zł jest wprost rewelacyjna. 


di 


książką był zbiór sensacyjnych nowel 
p. t.: „Demoniczne kobiety". 

1918 Umarł w Monachjum utalentowany 
dramaturg niemiecki Frank Wedekind, 
autor sztuki: „Demon ziemi”, „Przebu- 
dzenie wiosny” i in. 


II. 
Refren z poematu 
Hieronima Derdowskiego 
„Marsz Kaszubski“ 
Nigde do zgube 
Nie przyńdą Kaszube, | 
Marsz, marsz za wrodziem! 
My trzymąme z Bodziem. 
— 10 marca — 
I 


1604 Król polski Zygmunt III Waza przyj- 
muje na Wawelu Dymitra Samo- 
zwańca. 

1646 Władysław IV, syn Zygmunta III, za- 
ślubja w warszawskiej katedrze św. Ja- 
na księżniczkę mantuańską Marję-lsu- 
dwikę Gonzaga de Nevers. Obrzęd ce- 
lebrował arcybiskup-nuncjusz papieski 
de Torves. (Król przeszło 50-cio letni, 
z powodu cierpień na podagrę, został 

"do kościoła wniesiony w spócjalnym 
fotelu). i 

1909 Urodził się przyszły poeta emigracji 
po- powstaniowej (1830/31) 
Gaszyński, 


p 


Konstanty 
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zdrowia przyjęły chrzest, mając oczywi- 
stydowódwszechmocności Boga, którego 
naukę głosili jego wysłannicy. Z chwilą, 
gdy pierwsza nieufność została usunię- 
ta, zaczęto garnąć się do wiary chrześci- 
jańskiej w sposób masowy. Wolinianie, 
którzy najdłużej wytrwali w pogaństwie, 
przyjęli w końcu chrzest w r. 1124 pocią- 
gnięci przykładem Szczecinian. Był to 
wielki triumf dla chrześcijaństwa na 
Pomorzu, skoro w jednym dniu nawró- 
ciło się 22 156 ludzi. EAUS SN 

Szczególnie tłumnie przybywała tud- 
ność na targi, odbywające się na pod- 
grodziach, ponieważ tylko na nich doko- 
nywano wszelakich transakcyj handlo- 
wych. W pobliżu placów targowych znaj- 
dowały się świątynie pogańskie, by przy- 
bywająca nieraz z odległych stron lud- 
ność mogła zarazem załatwić swoje po- 
trzeby religijne. Najznaczniejsze grody, 
jak n. p. Szczecin posiadały po kilka 
świątyń. Chrześcijaństwo, burząc świą- 
tynie pogańskie, budowało na tych sa- 
mych miejscach kościoły, co nie ódstrę- 
czało ludności, która poprostu iakby z 
wrodzonego konserwatyzmu przychodzi- 
ła nadal na dawne miejsce kultu, dopóki 
nie zżyła się z nową reiigją. yy 

Dlatego też w Wolinie kościół św. 
Wojciecha powstaje na miejscu świątyni 
pogańskiej obok targowiska, a w Szcze- 
cinie misjonarzóć wznoszą kościół na 
środku placu targowego. Stąd kościoły 
także otrzymywały niekiedy nazwę ko- 
ściołów targowych — „ecclesia forengis". 
Zgiełk tłumów kupczących obok. kościo- 
łów musiał jednak przeszkadzać w, od- 
prawianiu nabożeństw. i kontemplacji 
duchowej. Ten właśnie fakt jest .głów- 
nym powodem przeniesienia w.r. 1184 
klasztoru kanoników regularnych w. Uz- 
noimiu na wzgórze, które już leżało zda 
la od targu. Ten pogański zwyczaj odby- 
wania targów w dni świąteczne prze- 
trwał do naszych czasów, chociaż w 
zmienionej formie, w postaci bud krama- 
| rzy, rozbijanych przez nich w pobliżu ko- 
ściołów w. dni odpustowe. 

Zwyczaje pogańskie zresztą utrzyma» 
ły się w wielu miejscowościach. jeszcze 
bardzo długo po przyjęciu chrześcijań- 
stwa. Wspomnę tutaj choćby o ofiarach 
z jadła, składanych duszom przodków, 
które miały według wierzeń Słowian 
bałtyckich posiadać i nadal „byt mater- 
jalny i wszelkie potrzeby ludzi żyjących. 
Wiara w owych „penatów* i w, ich 
wpływ przy kształtowaniu losów ludz- 
kich była bardzo powszechna jeszcze w 
XV i XVI w., skoro znajduje żywy od- 
dźwięk w ówczesnych kazaniach. 


| 1813 Król Fryderyk Wilhelm III. ustanawia 
Pruski Żelazny Krzyż. , 

1822 Umarł w Maniletkach pod Śremem 
(pochowany na Pomorzu w Brodnicy) 
zasłużony działacz i pisarz-patrjota 
Józef Wybicki, autor hymnu narodo- 
wego „Jeszcze Polska nie zginęła”. Mu- 
zykę dokomponował podobno X. Ogiń- 


ski. à 

1844 Urodził się w Pamplonie słynny skrzy- 
pek-wirtuoz i kompozytor hiszpański 
Pablo de Sarasate. doj 

1845 Urodził się w Petersburgu przyszły car 
Aleksander III. TTA 

1857 Umarł w Petersburgu sławny poeta 1 
malarz ukraiński Taras Grigorjewicz 
Szewczenko. i 

1864 Umarł w Monachjum król bawarski 
Maksymiljan II. PS PET 

1870 Umarł w Lipsku skrzypek-kompozytor 
Ignacy Moscheles. ` | 

1873 Urodził się w miejscowości Firth po- 
pularńy powieściopisarz współczesny 
Jakób Wassermann. A : 

1878 Data wynalezienia przez Tomasza Alvę 
Edisona fencegrafu. . 

1879 Urodził się w Berlinie przyszły kan- 
clerz Niemiec Hans Luther. j 

1892 Urodził się w Hawrze wybitny kompo- 
zytor doby bieżącej Artur Honegger. 

II RZ 


Mędrzec — Rzymianin powiedział: 
Człowiek ograniczony nie możo być zu- 
pełnie szczęśliwy, a człowiek mądry nie 
może nigdy być całkiem nieszczęśliwy. ` 
Cyceron. 
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Sydzień w radjo 


Na Pomorzu mamy 22 tys. odbiorników, powinniśmy mieć 150 tys. 


W Anglji znajduje się 7 miljonów radjo- 
abonentów, w Niemczęch — 6 milj., w ma- 
leńkiej Austrji przeszło 500 tys., w Czecho- 
słowacji — 650 tys., a w Polsce? — Zaledwie 
przekroczyliśmy 400 tys. Gdy się zapytamy 
kogoś — dlaczego tak, $prawa ta przedsta- 
wia się u nas — pada zazwyczaj odpowiedź, 
że „tam' jest do innego: wyższa stopa ży- 
ciowa, bardziej powszechna oświata — zu- 
pełnie inne warunki życiowe, że wcale nie 
można „ich'* porównywać z Polską i tem za- 
zwyczaj zamyka się usta malkontentowi, 
no bo gdzież można porównywać Poleszuka 
z Nadreńczykiem. Zapomina się jednak, że 
Polska, to nie samo Polesie, że mamy tu 
jeszcze Pomorze, Poznańskie, Górny Śląsk, 
Małopolskę — gdzie stopa życiowa ani o- 
świata nie różnią się w niczem od Niemiec, 
Węgier i Austrji, a jednak ilość abonentów 
na Pomorzu w. stosunku do jego ludności 
wynosi, według danych statystycznych Pol- 
skiego Radja 1,69 proc., podczas gdyż np. 
w sąsiednich Prusach i Marchji stosunek 
ten wynosi około 8 proc. 

Skąd ta kolosalna i jaskrawa różnica? 
— Oświata, zamożność i stopa życiowa — 
po jednej i-drugiej stronie granic są jedna- 
kowe, jakość radjosprzętu — identyczna, ce- 
na — prawie ta sama. ; 

Więc może u nas ludność jest mniej mu- 
zykalna, mniej żądna oświaty i rozrywki? 
— Ależ nic podobnego! — Jedna jest tylko 
różnica: U naszych sąsiadów prowadzono 
ogromnym kosztem i energją szeroko zakro- 
joną propagandę radjofonijną, a u nas na- 
pełniono eter muzyką i słowem — trzeba 
przyznać, że dobrą muzyką i dobrem sło- 
wem, wcale nie gorszem niż u sąsiadów — 
i siądnięto z założnemi rękami w oczeki- 
waniu 'na abonentów, a skoro nie rzucili 
się hurmem do okienek 'pocztowych — mó- 
wi się, że Polska „te inny" kraj. 

Nie! Każdy kupiec wie doskonale, że 
można pozostać w sklepie z najlepszym to- 
warem na półkach, o ile się go odpowiednio 
nie zareklamuje. Każdy fabrykant wie z 
doświadczenia, ile trzeba mozołu i trudu na 
to, by wprowadzić na rynek nowy artykuł, 
chociażby był najbardziej dobry i potrzeb- 
ny. I im artykuł jest bardziej oryginalny — 
tem trudniejszem: jest wprowadzenie go na 
rynek. 2 

A przecież radjo też jest nowym artyku- 
iem i to bardzo nowym i bardzo oryginal- 
nym; i dlatego właśnie, pomimo wszystkich 
jego zalet trzeba go z trudem i wielkim na- 
kładem starań wprowadzać w powszechne 
użycie, a Polskie Radjo, niestety, tego dotąd 
nie chciało zrozumieć. 

Zapytajmy jednak siebie, czy prócz Pol- 
skiege Radja, kupców i przemysłowców ra- 
djowych nikt więcej nic jest zainteresowa- 
ny:w rozwoju radjofonji? — Każdy rozumie 
dobrze, że radjo jest dobrem społecznem, że 
jest szerzycielem kultury muzycznej, etycz- 
nej i umysłowej, że jest propagatorem myśli 


/ i uczuć państwowych, dumy narodowej, bu- 


dzicielem tężyzny duchowej, zdrowego opty- 
mizmu i zapału do pracy twórczej, że jest 
słyszalnym w całej Europie głosem mocar- 
stwówości polskiej i jako takie „Polskie 
Radjo* jest dobrem ogólnem, narodowem i 


- Słuchajimy 


Wszyscy już wiemy, że radjo to najkul- 
turalniejsza rozrywka, że radjo to przyjaciel, 
że radjo to najlepszy nauczyciel, że radjo; 
to uprzyjemnienie domu, to zbawczy śro- 
dek na samotność. To wszystko powie ci 
już małe dziecko. Przyzwyczajliśmy się do 
tego małego lub większego pudełeczka w 
czarnej pokrywce lub w. palisandrowej 
skrzynce. y 

Poprostu przy powrocie do domu, auto- 
matycznie sięgasz po papierosa i automa- 
tycznie włączasz kontakt. Potem można sie- 
dzieć w wygodnym fotelu, paląc zalecane 
przez radjo papierosy, czytając książkę 
zachwalaną przez niewidzialnego oczytane- 
go pana z audycji. 

Można jechać zamkniętą limuzyną przez 
słotny i szary dzień, opatulonym w pledy, 
wyjadając z kolorowej torebki smażone o- 
rzeszki i słuchać wyjątków ze sztuk teatral- 
nych. 

Można i tak... 


państwowem, a wobec tego obowiązkiem 
naszym jest domagać się od niego podjęcia 
szerszej akcji propagandowej. 

Akcja ta na terenie pięciu województw 
centralnych została już podjęta i przynio- 
sła wyniki przechodzące najśmielsze ocze- 
kiwania — dość powiedzieć, że liczba radjo- 
abonentów w roku bieżącym podskoczyła z 
300 tys. na 400 tys. Ale akcja ta nie objęła 
jeszcze naszej dziełnicy i dlatego musimy 
domagać się rozszerzenia jej na Pomorze. 
Nie poprzestając na tem, każdy z nas, kto 
współżyje blisko z całością Państwa i do- 
bro jego traktuje jako swoje własne, powi- 
nien również przyłożyć się do pracy pro- 
pagatorskiej. 

Jako cel konkretny i bliski należy po- 
stawić sobie realizację hasła: „w każdej 
szkole, szpitalu, świetlicy musi się znaleźć 
własne radjo“, W tym celu w każdej wsi, 
miasteczku czy dzielnicy większego miasta 


jaciół radjofonji przy jakichś innych orga- 
nizacjach, któreby zajęły się zbiórką fun- 
duszów na zakup odbiornika dla szkoły, 
szpitala, przytułku czy świetlicy, przyczem 
początkowo jeden odbiornik mógłby obsłu- 
giwać kilka instytucyj, a więc naprz. rano 
szkołę (Polskie Radjo już zapoczątkowało 
audycje dla szkół, czas trwania których ma 
być stopniowo rozszerzany), po południu 
przytułek dla starców, a wieczorem świetli- 
cę. Pamiętajmy przy tem, że zradjofonizowa- 
na szkoła, szpital i świetlica — to nie tylko 
punkty najbardziej skutecznego odbioru, ale 
to są ogniska propagandy radja — tego do- 
bra społecznego i państwowego. l 

Żeby dorównać Prusom co do liczby pro- 
centowej odbiorników musimy do zgłoszo- 
nych w Bydgoszczy dyrekcji pocztowo - te- 
legraficznej 22 tys. odbiorników dokupić 
jeszcze 112 tys. 

Praca nielada, ale czy ponad nasze siły 


powinny pozawiązywać się komitety przy- | i możliwości? 


. 


Już w niedzielę, „Toruń“! ruszy 
pełną parą 


W ciągu ubiegłego tygodnia w Roz- | Rozgłośnia Pomorska rozpocznie  nor- 


głośni Pomorskiej w Toruniu przepro- 


malne nadawanie audycyj ż mocą 24 


wadzono ostatnie próby zwiększenia | kw. w antenie i to w dni powszednie od 


mocy radjostacja z 20 kw. na 24 kw. Pró- 
by te zostały ostatecznie zakończone i 
tem samem od poniedziałku, 11 marca 


godz. 6,30 do 23,05, w dni przedświątecz- 
ne od godz. 6,30 do 24, a w dni świątecz- 
ne od godz. 9 do 24. 


Błąd słuchaczy i błąd radja 


Rozmowy „Biura Studjów w P. R.** ze słuchaczami 


Przez dłuższy czas sądzono, że w podsta- 
wowych założeniach radja istnieje jakaś ko- 
nieczność nieuchronna ograniczenia roli 
abonentów do słuchania, roli zaś radja do 
nadawania. W tem przekonaniu tkwiła 
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Można późnym wieczorem włożyć zeszło- 
roczną suknię balową, (w tym roku niestar- 
czyło nawet na przeróbkę) i tańczyć kario- 
kę przed lustrzaną szafą z niewidzialnym, 
a jednak pięknym rotmistrzem... 

I zdarza się przecież, że na rogach ulie 
przed sklepami z aparatami radjowemi, w 
małych grupach łub samotnie słucha się 
nadawanej przez głośnik w zimne i chmur- 
ne popołudnie słonecznej piosenki Pilar A- 
cos. Widuję takich, Jest naprawdę zimno, 
widać to po twarzach, a jednak stoją ci, 
których nie zauważyliśmy w żadnej innej 
okoliczności.. Szare, nieśmiałe postacie, 
przytupujące na zabłoconych, szarych tro- 
tuarach. | 

W małym pokoju, zwiędłe niegdyś piękne 
ręce, kładą pasjansa. Kotka „białka“ (ko- 
niecznie „białka*) mruczy na wyszarzanym 
fotelu. Pani ma na uszach słuchawki. Mój 
Boże, człowiek czuje się młodszy przy tych 


krzywda słuchacza, tak, jak w przekonaniu 
o jednostajności programów  radjowych 
tkwiła krzywda radja. 

Nadawanie programu radjowego bez 
kontrolowania opinji słuchaczy należy już 
do przeszłości. Słuchacze zareagowali 
wspaniale na wieść o tem, że radjo chce 
znać ich stanowisko wobec nadawanych 
programów. Ze wszystkich stron Polski do 
rozgłośni radjowych posypały się listy, któ- 
re świadczą o żywej potrzebie kontaktu słu- 
chacza z twórcami programu radjowego. 

Biuro Studjów „Polskiego Radja“ prowa- 
dzi wyczerpującą analizę listów słuchaczy. 
Każdy list jest czytany, a wnioski, jakie z 
niego można wyciągnąć, komunikowane są 
odpowiednim wydziałom. W ten sposób słu- 
chacze wciągnięci zostali do trudnej pracy 
układania programów radjowych, stając się 
nietylko ich odbiorcami, ale i w dużej mie- 
rze współtwórcami. j 

W wiosennym programie Polskiego Ra- 
dja, który rozpoczął się 1 marca Biuro Stu- 
djów rozpoczyna regularne rozmowy ze słu- 
chaczami. Dwa razy w miesiącu w pierw- 
szy i trzeci wtorek o godz. 22,30 Biuro Stu- 
djów będzie ze słuchaczami swobodnie ga- 
wędzić, przedstawiając im różne problemy 
radjowe do rozwagi. W ten sposób zacieśni 
się kontakt radja:ze słuchaczami, z których 
wielu niewątpliwie może współpracować 
twórczo w rozwiązaniu zagadnień progra- 
mowych Polskiego Radja. ' 3 


babcia. - 

Król pik i król kier zmusili pana dy- 
rektora do, podlicytowania do. „czterech bez 
atu“. Przy zielonym stoliku gra taka emo- 
cjonująca, aż szkoda, że właśnie dzisiaj 
śpiewa Kiepura. A 

Trudno uważać tu i tam... Całe szczęście, 
że ten drugi akt „Toski” jest za dramatycz- 
ny. Można ze spokojem rozgrywać cztery ; 
bez atu. „La, la, la, trim, trim' — pomaga 
Mariowi dyrektor „Zjednoczonej  Centry- 
fugi“. 3 

- Można i tak słuchać radja... i 

Słuchajmy zatem, wszystko jedno kiedy, 
wszystko jedno jak, tak jak nam jest wy- 
godniej. A 

Może. jakiś szary dzień nabierze barwy, 
a wieczór zaprzepaści swą nudę, może eza- 
sem nadchodząca „familijna burza" rozpły- 
nie się w melodji „nie warto.. , płynącej 
uspakajająco z głośnika, może... kupimy za 


walcach Straussa. Pikowa dama zalotniej | cenę jednej krótkiej audycji godzinę złu- 


patrzy na swego kawalera.. „Byleby król 
pik był gdzieś przy końcu talji" — myśli 
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dzenia, może... 
Słuchajmy więc.= 
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biorąc udriat w wiosem 
nej wycieczce morskiej 
od 5 do 29 kwietnia, na 
gruntownie przebudowae 
nym statku „Kościuszko” 


CENY OD 530 ZŁOTYCH 


Informacje i zapisy: 
GDYNIA-AMERYKA 
Linje Żeglugowe S.A: 
W-wa, Pl. Małachowskieao 4l 
Gdynia, Dworzec Morski 
oraz BIURA PODRÓŻY 


SPORNE TCZCEWŃECE 
7 
Czy miecie, że... 


— Na podstawie nowej ustawy — fabry- 
ki aparatów radjowych nadawczych i od- 
biorczych w Austrji mogą pracować jedy- 
nie na mocy pozwolenia i pod nadzorem 
państwa. 

— Hiszpanja opracowała plan rozbudo- 
wy sieci stacyj nadawczych. W ciągu 3-ch 
lat zbudowanych będzie 11 stacyj nadaw- 
czych. 3 

— W Austrji obowiązuje nadal opłace- 
nie abonamentu radjowego za cały rok, 
przyczem wymówienie go na następny rok 
może nastąpić najpóźniej do dnia 30 listo- 

ada. 

a — Radjo irlandzkie ogłosiło konkurs na 
stanowisko dyrektora programowego. Wy- 
magane są: znająmość sztuki, muzyki, tea- 
tru, wykształcenie literackie, historyczne, 
doświadczenie w pracy w instytucjach mu- 
zycznych i teatralnych, oraz znajomość je- 
dnego lub więcej języków europejskich. 


Porady techniczne 


W. Pan S. Olszewski — Grudziądz. Po- 
rady nasze są bezpłatne. Akumulator Pana 
rozładowuje się coraz wcześniej. — Jest to 
spowodowane skutkiem jego zużycia. Nale- 
ży zamienić w nim płyty na nowe a przy- 
najmniej wylać z niego kwas, dobrze, wielo- 
krotnie wypłukać wodą tak, by wymyć z 
niego cały szląm i napełnić świeżym kwa- 
sem. W jednym z nast. dodatków radjo- 


wych pomówimy o tem obszerniej. 


W. Pan Lewandowski — Gdynia. Łącze- 
nie głośnika „plusem“ do „minusa“ powo- 


| duje osłabianie magnesu w głośniku. 


W. Pan Zaleski — Tuchola. Bardzo szyb- 
kie zużywanie się lamp katodowych może 
być spowodowane: 1) stosowaniem lampy 
głośnikowej wymagającej dużego prądu, jak 
np. wszelkić pentody, superdynekcyjne itp., 
2) stosowaniem napięć anodowych wyższych 
niż tego wymaga czystość odbioru, 3) stoso- 
waniem zbyt niskiego napięcia siatkowego 
(wtyczka pierwsza po zerowej musi być 
wetknięta do możliwie dałszego gniazdka) i 
4) defekt połączeń, powodujący upływ prą- 
du poza lampkami ew. w czasie nieczynno- 
ści odbiornika. 

W. Pan Witkowski — Toruń. Zużycie się 
lamp poznać można mierząc natężenie prą- 
du przepuszczanego przez lampę. Jeżeli lam- 
pa jest zużyta — natężenie tego prądu (mi- 
liampery) będzie słabsze ponad 50 proc. od 
podanego w katalogu przy danem napięciu. 
Normalnie jedna lampa starcza na parę lat, 
potem, skutkiem zużycia daje słabsze wzmo- 
enienie, powoduje zniekształcenia itp. 
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SOBOTA, NIEDZIELA, DNIA 9—10 MARCA 1935 ROKU. 


Rolnictwo, Rzemiosło, 


Şinanse 


Przysposobienie gospodarcze na Pomorzu 


Rejonowa komisja Przysp. Gosp. w Toruniu już rozpoczeła swą działalność 


| Przy obstrukcji, zaburzeniach narzą- 
dów trawienia, zgadze, uderzeniach krwi 
do głowy, bólach głowy i ogólnem niedo- 
maganiu zażywa się rano naczczo 
szklankę naturalnej wody gorzkiej Fran: 
ciszka-Jóżefa. 


PREY" AD Wr Aa 


Dążąc do planowego żaspokojenia po- 
trzeb w dziedzinie przygotowania słu- 
chaczów oraz absolwentów wyższych i 
średnich szkół technicznych i handlo- 
wych dò pracy w życiu gospodarczem 
oraz pragnąc udostępnić im możność 
zdobycia praktycznych wiadomości, nie- 
zbędnych do opanowania przyszłych za* 
dań tej młodzieży w przemyśle I handlu, 
oraz stworzenia z niej w ten sposób 
czynnika jak najbardziej pożytecznego 
dla administracji gospodarczej — Mini: 
sterstwo Przemysłu I Handlu organizu. 
je w roku bież. na Pomorzu Przysposo* 
bienie Gospodarcze, pomyślane jako pe- 
wien system przeszkoleniowy i wycho- 
wawczy. 


Polegać ono będzie przedewszyst= 
kiem na praktykach w przedsiębiorste 
wach o charakterze gospodarczym, przy 
czem młodzież, odbywająca te praktyki 
zależnie od warunków lokalnych będzie 
skoncentrowana bądź to w specjalnych 
do tego celu żorganizowanych obozach, 
bądź też różlokowana indywidualnie. Na 
Pomorzu projektuje się zorganizowanie 
w lecie r. b. S-ciu obozów: w Toruniu, 
Grudziądzu, Gdyni, Starogardzie i Teze» 
wia 


Dla przeprowadzenia . organizacji 
Przysposobienia Gospodarczego na na- 
szym terenie (na innych terenach Przy- 
sp. Gosp. już działają; na Śląsku i w Za- 
głębiu Dąbrowieckiem w roku zeszłym 
odbyło się 8 obozów w których wzięło u» 
dział 730 uczestników-praktykantów po- 
wstała Rejonowa Komisja Przysposo- 
bienia Gospodarczego i w Toruniu 
składająca się z przedstawicieli najbar- 
dziej zainteresowanych urzędów, samo* 
rządu terytorjalnego i gospodarczego 
oraz żrzesżeń zawodowych. Komisja zor» 
ganizowała się na posiedzeniu, odbytem 
w Urzędzie Wojewódzkim w dn. 5 bm, 
W skłąd jej weszli delegaci: Wy- 
działu przemysłowego Urzędu Woje- 
wódzkiego, Okręgowego Urzędu Wy- 
chów, Fizyczn. i Przysposob. Wojsk. w 
Toruniu, Starostwa Krajowego Pomor- 
skiego, Koła Miast Pomorskich Izby 
Przemysłowo-Handlowej w Gdyni, Sto- 


a Raz Z 


Wiadomości gospodarcze 


Krajowe 


ZJAZD RADY NACZELNEJ KUPIECTWA 
POLSKIEGO. 


W dniu 7 bm. rozpoczęło się w lokału 
Stow. Kupców Polskich w Warszawie po- 
siedzenie Rady Naczelnej Kupiectwa Pol- 
skiego przy udziale delegatów że stolicy, 
Krakowa, Grudziądza, Lwówa, Poznania, 
Łodzi, Sosnowca, Lublina i Wilna. W obra- 
dach biorą udział wybitni przedstawiciele 
świata kupieckiego m. i. prezes Zwiążku To- 
warzystw Kupieckich na Pomorzu March- 
lewski. 

Głównym przedmiotem obrad jest spra- 
wa tistosunkowania się do zagadnienia or- 
ganiżacyj przemysłowych, Konkurencji 
sklepów fabrycznych i polityki monopoli 
oraz przedsiębiorstw państwowych. Obra- 
dy potrwają prawdopodobnie dwa dni. 


STOSUNKI HANDLOWE POLSKI 
Z SUDANEM, EGIPTEM I PALESTYNĄ. 


Po trzymiesięcznym pobycie w Sudanie, 
Egipcie i Palestynie powrócił do Warsza- 
wy wysłannik eksportowy Izby Przemysło= 
wo-Handlowej w Warszawie, który przepro- 
wądził szereg tranzakcyj z tamtejszymi im- 
porterami na wywóz z Polski naczyń ema- 
djowanych, drutu, mebli giętych, wyrobów 
dzianych, beretów oraz gotowej konfekcji. 
Obecnie istnieją poważne możliwości wy- 
"wozowó na te rynki wyrobów żelaznych, 
chemikalji i wyrobów fajansowych. Wy- 
razem zainteresowań importerów egipskich 
dla przemysłu polskiego jest m. in. przy- 
jazd do Polski kilku poważnych kupców 
egipskich, ż których jeden interesuje się 
szczególnie przemysłem łódzkim. 


WYDATKI I DOCHODY KOLEL, 

Wydatki eksploatacyjne Polskich Kolei 
Państwowych wynosiły w okresie pierw- 
szych 10-ciu miesięcy ub, roku 646.223 tys. 
zł. w tem wydatki kolei normalnotorowych 
638.529 tys. zł i kolei wąskotorowych 7,894 
tys. zł. Dochody wyrażały się sumą 743.952 
tys. żł Dochody kolei normalnotorowych 
wynosiły 737.825 tys. zł, w tem przewóz 
osób 173.842 tys. zł, przewóz bagażu 7.748 
tys. zł, przewóz towarów ł poczty 494.836 
tvs. zł, inne dochody 61.309 tys. zł. Do- 
<hody kolei wąskotorowych wynosiły 6127 
tys. zł. 


warzyszenia Techników w Toruniu, 
Związku Fabrykantów w Bydgoszczy, 


zrozumianych potrzeb Państwa i intere- 
su samych przemysłowców i kupców — 


Zalecana przez lekarży. 


Okręgowego Związku Pracodawców 
Ziem Półn.-Zach., Związku Towarzystw 


istotnie zasługuje na jak najdalej idące 
poparcie, zaś udzielenie praktyk dla 
Kupieckich na Pom., Związku Cegielń w | młodzieży, mającej zamiar pracować w 
Ohwodzie Doln. Wisły, Związku Właści- | przemyśle i handlu, oraz zadeklarowa- 
cieli Tartaków na Pom., Zjednocz. Mły- | nie odpówiednich związanych z tem 
nów Handi.. Poznańsko-Pom. Sekcja | świadczeń materjalnych ze strony zain- 
Pom., Komisarjatu Rządu w Gdyni, Ra- | teresowanych przedsiębiorstw — uznała 
dy Interesantów Portu w Gdyni, Zwią- | za obowiązek moralny, od którego nikt, 
zku Techników Rzplitej Oddz, w Toru- | komu zależy na rozwoju naszego prze- 
niu, Stowarzyszenie Techników w Gru- | mysłu i handlu, uchylić się nie może. 
dziądzu. Komisja w powyższym składzie będzie 

Komisja rozpatrzyła szczegółowo ca- | stale nad tą akcją czuwała i dopilnuje, 
ły plan działania, ustaliła podstawowe aby akcja ta była zorganizowana i pro- 
normy w dziedzinie rozlokowania prak- |] wadzona z uwzględnieniem potrzeb w 
tykantów i świadczeń na ich rzecz że | tej dziedzinie życia gospodarczego i w 
strony poszczególnych przedsiębiorstw | sposób, żapewniający na przyszłość dla 
oraz powzięła uchwałę, że projekt po- | rozwoju przemysłu i handlu jak naj- 
wyższy, jako będący wyrazem dobrze | większych korzyści. 


Giełdy 


GIEŁDA ZBOŻOWO-TOWAR. W BYDGOSZCZY 
z dnia 8 marca 1935 r. 

Żytó 105 tòn 15,40-—15,25-—15,50; pszenica stand. 
45 tòn 15,50-—15,50—-16; jęczmień: brow. 20,75—-21,25; 
jednolity 17,75-—18,25; zbłorówy 16,75—17,50; owies 
14,50—15; mąka żytnia: gat, IA 0-—55% wł. w. 23,25 
24; gat. IB 0--65% wł. w. 31,75——23; gat, II 55m 
10% wł. w. 1--17,75; razowa 0—05% wł W. 17,75 
18; poślednia pon. 70% wł w. 14—-14,50; mąka 
pszenna: gat. IA 0-—-20% wł. w. 28,75—80,75; gat. 
IB 0—159% wł, w. 27—28: gat. IC 0—55% Wł. w. 
26—27; gat. ID 0—60% wł w. 25-—26: gat. IB 0— 
65% wł. w. 24—25; gat. ITA 20-55% wł. w. 22—-23,503 
gat. ITB 20—65% wł w. 31,50—23; gat. IID 45— 
65% wł. w. 20,50—21; gat. IIE 55-85% wł. w. 18— 
16,50; gat, IIIA 85-—709% wł. w. 14-—15; gat. IIIB 
70-750 wł. w. 12,25—12,76; razowa, 0—95% wł. w. 
17—18; otręby żytnie: wymiał stand, 10,511; 
ótręby pszenne: młałkie stand. 10,50—11; średnie 
stand. 10,50—11; grube 11,25—11,75; otręby  jęcz- 
mienne 11—12; rzepak zimowy beż worka, 40—82: 
rzepik zimowy bez worka 36—37; mak niebieski 36 
do 398; górczyca 38-42; siemię Inidne 45—47; pè- 
lusżka 29-—32; wyka 31—33; seradela 1314,50; 
groch: polny 28—32; Wiktorja 31—42; Folgera 37 
do 32; tymotka 50—60; łubin: niebieski 9,75=--10,50; 
żółty 12--13; rajgras angielski 100—120; koniczynu: 
żółta, odłuszczona 68-80; białą 75-110; czerwona 
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Ruch złota w Banku Polskim 


5 Pół miljarda 


W ciągu roku ubiegłego Bank Polski 
zakupił złota, przeważnie na rynku kra- 
jowym za sumę 47,6 miljn. zł., wobec 66,8 
milj. w roku 1933. Podczas gdy przywóz 
monet złotych do Polski wynosił w 
roku 1933 — 78 miljonów złotych, to w 
roku ubiegłym przywóz ten obniżył się 
do 13 miljonów zł}. Stanowi to nieco 
mniej niż jedną dziesiątą przywozu z ro- 
ku 1932. 


granicą wynosiła w roku 1933 bardzo po- 
ważną kwotę, bo 93,4 milj. zł., natomiast 


Sprzedaż złota przez Bank Polski za- | 


W tegorocznych Targach Poznańskich 
oficjalny udział bierze Meksyk. Jest to pier- 
wsze bezpośrednie zetknięcie Meksyku z 
rynkiem polskim. Postępy gospodarcze tego 
kraju w ostatnich kilkunastu latach są tak 
j wielkie, że staje się on bardzo poważnym 
rynkiem zbytu dla przemysłu europejskie- 
go i amerykańskiego. Polska w imporcie 
meksykańskim figuruje w wysokości 0,2%, 
przyczem zagraniczny handel Meksyku wy- 


Ruch towarowy w porcie gdańskim 
w styczniu 1935 r. z 


Ruch towarowy wyniósł 572288 ton, w 
porównaniu z tym samym miesiącem r. ub., 
w którym wyniósł 653 624 ton spadł o 81 336 
ton, czyli 12,4 proc. Trzeba jednak tu zau- 
ważyć, że w styczniu r. ub. wyszły przez 
port gdański niezwykle wysokie ilości wę- 
gla, tak że w miesiącu tym wywóz był wyż- 
szy niż w tym samym miesiącn trzech po- 
przednich lat. W porównaniu że styczniem 
r. 1938, cyfry tegoroczne wyższe są o 162 407 
ton. 


Na przywóz przypada 50267 ton (w tym 
samym miesiącu r. ub. 51 750 ton). W ramach 
tych zbliżonych do siebie cyfr ukształtowa- 
ły się jednak poszczegółne pozycje odmien- 
nie i tak, cofnęły się cyfry przywozu dla 
szeregu towarów, jak węgiel 12 290 ton (13 007 
ton), śledzie 4598 ton (6718 ton), piryty 3350 
ton (4416 ton), koka 1280 ton (1417 ton), 
garbniki 299 ton (426 ton), kawa 248 ton (260 
ton), kakao 119 ton (340 ton), korzenie 92 to- 


ny ((99 ton), makuchy 41 ton (530 ton), miedź 
15 ton (75 ton). Złomu w miesiącu sprawo- 
zdawczym nie przywieziono wcale, podczas 
gdy w tym samym miesiącu r. ub. przy- 
było go 1462 tony. Natomiast przywóz na- 
stępujących towarów wykazuje zwyżkę wo- 
bec stycznia 1934 r.: rudy 14786 ton (14323 
tón), fostorytów 2647 ton (2595 ton), nasion 
oleistych 1120 ton (1093 ton), papieru 929 
ton (586 ton), ryżu 230 ton (25 ton), owoców) 
220 ton (152 tony), herbaty 52 tony (40 ton), 
tytóniu 42 tony (2ł ton). 


Wywieziono 52202] ton, podczas gdy w 
tym samym miesiącu r. ub. cyfra ta wy- 
niosła 601874 ton. Jeżeli się jednak uwzglę- 
dni wspomniany wywóz węgla, który wy- 
niósł o 128818 ton mniej niż w z. r., to re- 
szta wywozu wychodzi raczej na korzyść 
miesiąca sprawozdawczego. W szeregu to- 
watów nastąpiły pewne nieznaczne zniżki, 
mianowicie w wywozie drzewa tartego 
53 415 ton (55 750 ton), koksu 5130 ton (6500 
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Meksyk na Targach Poznańskich 


w roku ubiegłym sprzedaż ta ograniczy- 
ła się do sumy 19,8 milj. zł. 

W rezultacie zapas kruszczu złotego 
w Banku Polskim wykazał w ciągu ro- 
ku ubiegłego poważny wzrost — o 27,8 
miij. zł. do sumy 503,3 milj. zł. Ponieważ 
zaś jednocześnie obieg banknotów 
zmniejszył się z 1.004,0 milj. zł. na koniec 
roku 1933 do 981,1 milj. zł. na koniec 
1934 r., przeto pokrycie kruszowe obiegu 
banknotów i natychmiast płatnych zobo- 
wiązań Banku wzrosło w ciągu ubiegłe- 
go roku ż 40,79 proc. na 44,87 proc. 


nosi około 680 miijonów pesetów, tj. około 
1 i pół miljarda złotych. Nawiązanie kon- 
taktu z Meksykiem jest najbardziej celowe 
zapomocą transakcyj kompensacyjnych, al- 
bowiem silny spadek peseta wynoszący 66 
proc. w chwili obecnej nie daje podstaw do 
jednostronnej sprzedaży. Stoisko rządu Me- 
ksykańskiego na Targach Poznańskich, gru- 
pujące kilkadziesiąt firm, niewątpliwie uła- 
twi nawiązanie tego kontaktu. 


ton), dłużnic 3 097 ton (7854 ton), mąki 2341 
ton (6779 ton), roślin strączkowych 1 545 ton 
(5 938 ton), parafiny 805 ton (1196 ton). Zna- 
czne zwyżki natomiast wykazuje wywóz ży- 
ta 50898 ton (22528 ton), jęczmienia 33621 
ton (14592 ton), owsa 4851 ton (—), sleeprów 
11047 ton (3157 ton), makuchów 6215 ton 
(3095 ton), nawozów sztucznych 4402 ton 
(1163 ton), melasy 1415 ton (407 ton), celu- 
lozy 315 ton (260 ton), rur 830 ton (207 ton), 
cynku 841 ton (371 ton), jaj 95 ton (93 ton). 

Na wodach śródlądowych z powodu za- 
marżnięcia Wisły nie było w miesiącu spra- 
wożdawczym żadnego ruchu towarowego. 


surówa  100—-120: 
szwedzka 210—250; ziemniaki fabryczne za kg% 0,13; 
płatki ziemniaczane 11--11,50; makuch: Iniany 18— 


czerwóna czyszczońa _ 140—160: 


18,50; rzepakowy 13-—18,50; słonecznikowy 17,50— 


19; kokosowy 15—18; wytłoki suszone 8—5; stoma 
żytnia: luzem 3,25—9,15; prasowana $,50-—4;: siano 
nadńoteckie luzem 8—9; śrut soja 20,50——21, 


POZNAŃSKA GIEŁDA ZBOŻOWA 
ż dnia 8 marca 1935 r. 

Jęczmień przemiałowy: I gat. 18,50—18,75, II gat. 
17,50—18; owies 14,75-—15,95; otręby żytnie 10,75-— 
11,25; łubin niebieski 11,25—-11,75; meradela 14-15; 
makuchy: rzepakowó 1%75—13; słonecznikówe 19,25 
do 19,75. 

Ogólne usposobienie: spokojne, 


GDAŃSKA GIEŁDA ZBOŻOWA 
z dnią $ marca 1935 r. 

Ostatnie notowania gdańskiej giełdy żbożowej: 

Pszenica 128 funt, kons. 0,95-—10,10: Żytó: 120 
funt. eksp. 9,15; 120 funt. kons. 9,25—3,75; jęczmień: 
I jakości eksp. 11,60—12,15; średni we. próby 11,00; 
114—115 funt. eksp. 10,60; 110-111 funt. eksp. 10,25; 
owies eksp, 8,00—10,00; groch Victoria 22,00—26,00; 
otręby: żytnie 6,25--6,50; pszenne 6,80—7,00; pelu- 
szka 16,25—18,50. j 

Notowania powyasza rozumieją się, w guldenach 
gdańskich za 100 kilo. 

Tendetcja: bez źmian. 


GDARSKA GIEŁDA PIENIĘŻNA 
z dnia 9 marca 1935 r. 
Na wczorajszej giełdzie pieniężnej notowanó: 
Złoty 57,71-—57,83; dolar. 3,01-—8,03; marka nle- 
miecka 117—119. i 


i Za dewizy piacono: i 
Warszawa 87,10-57;$1; Berlin 122,934-128,17; Nö- 
wy Jork 3.02; Londyn 14,81-—14,35. 
Notowania powyższe rozumieją się w śiuldenach 
gdańskich. 
Tendencja: spokojna. 


NOTOWANIA GIELDY WARSZAWBRTMJ 
g dnia $ marca 1935 r. ` 

d Dewizy 

Beleja 123.85, 124.16, 123.54; Berlin 213.45, 314.45, 
212,45; Gdańsk 173.00, 173.43, 172.57; Holandja 350,40, 
360.30, 358.50; Kopenhaga 111.85, 112.10, 111.00; Lon- 
dym 25,03, 25.16, 24.90; 4 Jork telegr. 5.2444, 
5.27%, 5,2144; Oslo 125,50, 126.13, 124.81; Paryż 84,071 
35.08, 84.99; Praga 22.11, 22.16, 22.06; Sztokholm 
129.00, 129.65, 128.35; Bzwajcarja 172.10, 172.58, 171.67; 
Włochy 44.25, 44,37, 44.13. j 


Akcje 
Bank Polski 92;  Częstocice 30,50; Warsz. W. 
Fabr. Cukru 82,50; Starachowice 14,75-—15,25, 
Tendencja: niejednclita, 


Papiery wartościowa 

8% poż. budowlana 46,10—46,15; 4% póź. Inwest. 
seryjna 115; 5% poż. konwersyjna 60; 5% poż. kole- 
jowa 63,75; 4% poż. premi. doł 53,85—-53,75; T% poż. 
stabiliz. 72,50—73; 414% 1. z. ziemskie 54-—-54,50; 5% 
1. 2. m. Warszawy 1983 r. 62—-63%,50; 5% 1. z. j 
1933 r. 54,00; 3% 
obi. Warszawy 1026 r. VI. em. 60. 

Tendencja: dla pożyczek i dla listów przeważńie 
mocniejsza. 


Łodzi 
. ż, Fiotrkowa 5% 1933 r. 503 8% 


Polacy na morzell 


Piąty międzywojewódzki ziazdpraco- 


wników samorządowych w Toruniu 


W ostatnich latach zaszły doniosłe zmia- 
ny w strukturze organiżacyjnej samorządu. 
Sżczególnie głęboko sięgnęły one w ustrój 
gminy wiejskiej na Pomorzu. Samorząd 
gminny, jak wiadomo, został gruntownie 
zreorganizowany i jednocześnie źżostał po- 
wołany do życia samorząd gromadzki. U- 
tworzenie samorządu gromadzkiego, którego 
celem jest uaktywnienie wsi i jej szybsza 
przebudowa, stawia przed pracownikami sa- 
morządu gminnego i powiatowego, zrzeszo- 
nymi w Związku Pracówników Samorządu 
Terytorjalnego R. P. — znanej w Polsce z 
dorobku i ruchliwej organizacji — nowe za- 
dania do spełnienia. 


Centralny Zarząd Związku, pragnąc uła- 
twić omówienie w szerszym gronie różnych 
zagadnień samorządowych, postanowił od- 
być 6 zjazdów międzywojewódzkich praco- 
wników samorządowych. 


Pierwsze cztery tego rodzaju zjazdy od- 
były się: w Wilnie w dniu 10 lutego rp., w 
Brześciu n/B. w dniu 17 lutego rb. w Kra- 


kowie w dniu 24 lutego rb. i we Lwowie w 
dniu 3 marca rb. 

Piąty zjazd dla pracowników samorządo- 
wych gmin wiejskich i wydziałów powiało: 


| wych wojew, pomorskiego I warszawskiego 


odbędzio się w Toruniu w Dworze Artusa w 
dniu 10 marca rb. z następującym porząd- 
kiem obrad: 


1. Aktualne zagadnienia samorządowe. na 
terenie województwa. 


e. Rola pracownika samorządowego w pra- 
cy państwowej i społecznej. 
3. Unifikacja ruchu zawodowego pracowni- 
ków samorządowych. 3 
Zagadnienią zawodowe: a) sprawa ure- 
gulowania stosunków służbowych i od- 
powiedzialności dyscyplinarnej funkcjo- 
narjuszów samorządowych (tezy), b) u- 
bezpieczenie chorobowe, c) ubezpieczenie 
emerytalne, d) uposażenie, e) dokształce- 
nie i kwalifikacje pracowników samorzą- 
dówych. 
Sprawozdania prezesów Oddziałów. 
Sprawy organizacyjne: a) praca w tere- 
nie, 
dawnictwa Związku, d) dom związkowy 
(budowa). 
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Zjednoc 


iciwa pomorskiego | hie zwi 


P. T. R. jedyną organizacją ogólno-rolniczą Pomorza — Unifikacja Pomorskie- 


go Związku Ziemian z P. T. R 


W piątek w sali posiedzeń Rady Miej- 
skiej w Ratuszu w Toruniu odbyło się Nad: j 
zwyczajne Walne Zgromadzenie Pomorskie- 
go Zwłązku Ziemian, którego głównym pun- 
ktem obrad była sprawa zawieszenia dzia- 
łalności Pomorskiego Związku Ziemian i 
zunifikowanie gó z Pomorskiem Towarzy- 
atwem Rolniczem, jako jego Sekcja Ziemiań- 
ska. 

Na zebranie to na zaproszenie Zarządu 
przybyli p. Wojewoda Pomorski Kirtiklis, 
p. Senator Wańkowicz, jako wiceprezes Ra- 
dy Naczelńej Organizacyj Ziemiańskich w 
Warszawie, Prezes Izby Rolniczej p. Doni- 
miirski, Prezes P. T. R. p. Czarliński, Dyre- 
ktor P. T. R. p. Dr. Zakrzewski, Dyrektor 
Państwowego Banku Rolnego p. Narbutt, 
Dyrektor P. I. R. p. Dykier, kierownik Wo- 
jewódzkiego Biura do Spraw Finansowo- 
Rolnych p. kpt. Zieliński i inni. 

Zebranie zagaił p. prezes Ślaski witając 
gości, a następnie w krótkich słowach przed 
stawiając motywy, jakie kierowały Zarzą- 
dem Głównym Związku Ziemian przy roz- 
patrywaniu propozycji wysuniętej przez Po- 


morskie Towarzystwo Rolnicze w kierunku 
unifikacji Związku z P. T. R. jako jego Sek- 
cja Ziemiańska. Tak Związek, jak i jego 
władze centralne w Warszawie uznały 
kwestję unifikacji za dojrzałą, na dowód 
czego p. prezes Ślaski odczytał pismo Rady 
Naczelnej Organizacyj Ziemiańskich w War- 
szawie pozostawiające Pom. Zw. Ziemian 
wolną rękę w pertraktacjach z Pomorskiem 
Towarzystwem Rolniczem. i 

Przystępując do poszczególnych punktów 
porządku obrad przewodniczący w zastęp- 
stwie nieobecnego p. Sojeckiego zlecił od- 
czytanie sprawozdania z działalności Zwią- 
zku p. Jerzemu Ślaskiemu. Sprawozdanie 
to zostało przyjęte bez sprzeciwu, poczem 
p. Hofiman odczytał sprawozdanie Komisji 
Rewizyjnej i postawił wniosek o udzielenie 
absolutorjum Zarządowi, który to wniosek 
został bez sprzeciwu przyjęty. 

Zkolei przystąpiono do kwestji unifika- 
cji. Przed zareferowaniem tej sprawy przez 
członka Zarządu Związku p. inż. Jaworskie- 
go przewodniczący udzielił głosu p. prezeso- 
wi Czarlińskiemu. 


Przemówienie Prezesa PTR. p. (zariińskiego 


W przemówieniu swem p. prezes Czar- 
liński początkowo porusza sprawę wysil- 
ków organizacyj rolniczych Pomorza i Wiel- 
kopslskj w okresie przedwojennym, wyka- 
żując jaką rolę odegrało wtedy ziemiaństwo 
pomorskie, będące intelektem wsi pomor- 
skiej. Była to chlubna karta w dziejach zie- 
miaństwa, które pracowało. wespół z całą 


"rzeszą polskiegó rolnictwa. 


POMORZE NIE ZNAŁO WALKI MIĘDZY 
CHATĄ A DWOREM. 


„W zakresie pracy społeczno-rolniczej, — 
mówi p. prezes Czarliński — różnica jaką 
w okresie przedwojennym obserwujemy po- 
między ziemiami na zachodzie, a w środ- 
kowej i południowej Polsce tkwiła w tem, 
że zachód nie znał walki między chatą a 
dworem, między małym, średnim a więk- 
szym właścicielem rolnym, walki, którą w 
innych dzielnicach tak silnie zaszczepiały 
w polskie społeczeństwo rolnicze rządy za- 
borcze, wpajając jad wzajemnych antago- 
nizmów, a nawet nienawiści, wbijając weń 
klin, którego zadaniem było rozproszenie 
wspólnych wysiłków. Zaboxca wschodnich i 
południowych połaci naszego kraju posta- 
nowił pozbawić wpływu, jaki miał dwór na 
wieś polską, a od działalności na wsi wśród 
chłopa polskiego odciągnąć rodzimy inte- 
lekt rolniczy I to wszelkiemi, stojącemi mu 
do dyspozycji, środkami gospodąrczemi, spo- 
łecznomi, ba nawet kultu religijnego, nie 
mówiąc już 6 specjalnych ustawach, któ- 
rych zadaniem było wzniecenie walki chaty 
z dwotem. 

Na szczęście na Pomorzu, jak wogóle na 
ziemiach zachodnich, walki tej nie było, 
dzięki czemu w atmosferze spokoju i współ- 
pracy rozwijały się wysiłki sfer rolniczych, 
wysiłki, które na naszym terenie dały tak 
poważne i tak wielkie rezultaty we wszy- 
stkich niemal dziedzinach gospodarczych i 
społecznych rolnictwa, w odróżnieniu od re- 
zultatów niewspółmiernie mniejszych, osią- 
gniętych w województwach centralnych, 
wschodnich, czy południowych, gdzie tak 
wiele energji ekonomicznej zmarnowało się 
na podsycaniu i zwalczaniu bezpłodnych 
antagonizmów. 


POWOJENNE ANTAGONIZMY STANOWE 
W ROLNICTWIE. 


Po wojnie, z chwilą odzyskania niepo- 
dległości, siłą fakiu przesiąkła na ziemie 
zachodnie z ińnych terenów t. zw. walka 


- klas, antagonizm tych co nic nie mają, prze- 


ciwko tym znów, którzy mają więcej od 
nich. Pod pojęcie ziemianina wkradło się 
pojęcie obszarnika, poczęła zacierać się 
świadomość, że można być ziemianinem na 
200 morgach, a można nim nie być choćby 
się miało 20.000 morgów. Ziemianin w wielu 
wypadkach przóstał być wśród sfer rolni- 
czych symbolem kultury i intelektu wsi. 
Ziemianinem stał się w opinji publicznej 
każdy, kto nabył większy kawałek ziemi. 
Równocześnie z tą ewolucją pojęć roz- 
pętały się namiętności klasowe, walki sta- 
nowe, które odepchnęły od siebie poszcze- 
gólne ugrupowania rolnicze, niepomne na 
to, że interes tych grup w ogromnej swej 
części jest wspólny, specyficzne zaś dążności 
nie są celem samym w sobie, lecz muszą 
być podporządkowane interesowi nadrzęd- 
nemu, interesowi Państwa. Nastawieniu ta- 
kiemu sprzyjało w pierwszych latach rozwi- 
jające się bujnie doktrynerstwo partyj rzą- 
dzących, powodując lawirowanie rządów 
naszych pomiędzy poszczególnemi grupami 
interesów klasowych. Nie więc dziwnego, 
że wszystkie te warunki razem wziąwszy, 
przy stosunkowo pomyślnie ksztaltującej 
się sytuacji gospodarczej, sprzyjały zako- 
rzenienin się wśród rolnictwa scperatyzmu 
stanowego, czego wyrazem było rozwinięcie 
się szeregu organizacyj rolniczych o tych 
samych zasadniczych zadaniach trzonowych. 
Mam tu na myśli przedewszystkiem. o ile 
chodzi o Pomorze, Pomorski Zwiazek Zie- 
mian i Pomorski Zwiazek Osadników Rol- 
nych, nia mówiąc już o efćtmerycznych obja- 
wach opisanych tylko co tendencyj*. 


Dalej p. prezes Czarliński charakteryzu- 
je jeszcze inne objawy tego okresu i prze- 
chodzi w końcu do roku 1926 . 


INTERES PAŃSTWA DOMINANTĄ ŻYCIA 
" > SPOŁECZNEGO. 


„Aż oto przychodzi wreszcie POŁOWA 
ROKU 1926. Interes partykularny, który do- 
tychczas odgrywał tak wielką rolę w sfe- 


s; % oo 

> 
zwrot. Interes grupy jest pozbawiony su- 
premacji na rzecz dobra wyższego, dobra o- 
gólnego, któremu muszą się podporządko- 
wać wszystkie grupy interesów kastowych, 
czy stanowych. 

Interes grupy przestał rządzić, a stał się 
tylko czynnikiem opinjodawczym i dorad- 
czym. 

Nic więc dziwnego, że z tą chwilą w rol- 
nictwie ugruniowało się przekonanie, o ko- 
niecznościach organizacyjnych, które na- 
brało całkowicie już konkretnych form z 
chwilą rozpęiania się nad naszą gospodar- 
ką krajową burzy międzynarodowego kry- 
zysu ekonomicznego. 


TRZONOWY INTERES GOSPODARCZY 
ROLNIKÓW JEST WSPÓLNY. 


Wkońcu, po poddaniu dokładnej anali- 
zie warunków gospodarczych, w których 
znajduje się rólnictwo w dobie obecnej, mów 
ca podkreśla, iż Pomorskie Towarzystwo 
Rolnicze stoi twardo na stanowisku, iż „gło- 
wny trzon wszystkich zagadnień rolniczych 
doby obecnej jest identyczny dla wszystkich 
odłamów rolnictwa. Mam tutaj na myśli w 
pierwszym rzędzie możliwości zbytu, ceny 
płodów rolnych i ogromny haracz nałożony 
na rolnictwo przez zorganizowany przemysł 
kartelowy. Niema rolnika w Polsce, dla 
któregoby te trzy zagadnienia nie stanowiły 
Raj troski w jego codziennych wy- 
siłkach. 


PTR. NIE ZAMIERZA KRĘPOWAĆ PRACY 
OSADNICTWA I ZIEMIAŃSTWA. 


Pomorskie Towarzystwo Rolnicze zwró- 
ciło się z projektem unifikacji tak do Po- 
morskiego Związku QOsadńików Rolnych, 
jak i do Pomorskiego Związku Ziemian je- 
szcze w roku 1933. Osadnictwo jako pierw- 


rach czynników dyspozycji centralnej tra- | sze postanowiło zjednoczyć się z P. T. R. 


ci swe znaczenie. 


OGÓLNOZWIĄZKOWE 
ZJEDNOCZENIE DLĄ 
` HANDLU Z_CUDZOZIEMCJ 


MOSKW) NIECKIJ MOST 14 


Handlowe Z. S. R. R 


cale 


PRZYWRÓCENIE PASAŻERSKIEJ KOMU- 
NIKACJI LOTNICZEJ. 


Jak wiadomo, z powodu złego stanu roz- 
mokłych lotnisk komunikacja lotnicza w 
kraju została częściowo wstrzymana. Obec- 
nie na terenie całego kraju komunikacje sa- 
molotami pasażerskiemi wznowiono i loty 
odbywają się regularnie. 


MORDERSTWO W STODOLE. 


We wsi Klewice, w pow. oszmiańskim, 
dokonano zbrodni morderstwa na gospoda- 
rzu Stanisławie Dudojciu. 

Zwłoki Dudojcia z przestrzeloną na wy- 
lot i rozłupaną dwukrotnie głową znalezio- 
no w stodole na ułożonym z desek, żerdzi 
i słomy stosie, a obok znaleziono siekierę — 
jedno z narzędzi zbrodni, oraz naczynia z 


„w Polsce, Warszawa,u 


Następuje kardynalny | Co się tyczy ziemiaństwa, ma o tem zade- 
Przekazy do wszystkich miast Z.S.R.R. 
na „TORGSIŃN* przyjmują: Bank Gospodarstwa 
Krajowego, 
Towarzystwo „Hias“ w Warszawie, Powsz. Bank 
Związkowy, Bank Handlowy, Bank Związku Spółek 
Zarobkowych, 
Drezdeńskiego w Gdańsku i firmy Biuro Posyłek 
oraz Bracia Pakulscy. 
Listy wartościowe — wszystkie urzędy pocztowe, 

Od grudnia znaczna zniżka cen na towary Torgsinu importowe I eksportowe, 

Informacyj udzielają wszystkie wymienione KU 24 oraz Przedstawicielstwo 


Powsz. Bank Kredytowy 8. A., 


P. K. O. oraz Oddział Banku 


Koszykowa Nt. 4, tel. 9s58:33. 


kraju 
naftą, przygotowaną do podpalenia stosu. 

Zabójcą okazał się parobek Mikołaj Żuł- 
pa — cioteczny brat Dudojcia. 

Sąd skazał go na bezterminowe więzie- 
nie. 

JUBILEUSZ AL. ZELWEROWICZA. 


W dniu 14 bm. odbędzie się w Teatrze 
Narodowym w Warszawie obchód jubileu- 
szowy 85-lecia pracy scenicznej Znakomite- 
go artysty dramatycznego i zasłużonego pe- 
dagoga Aleksandra Zelwerowicza. Na jubi- 
leusz wystawiona będzie po raz pierwszy 
nowa sztuka Jerzego Szaniawskiego „Kry- 
sia“. 

Nad uroczystością jubileuszową objęli 
protektorat: p. prezes Rady Ministrów prof. 
dr. Leon Kozłowski, p. minister W. R. i O. 
P. Wacław Jędrzejewicz. 


Przeszkolenie księży zakonników ikieryków w rałownictwie 


Pierwszy kurs odbył się we Lwowie 


Polski Czerwony Krzyż podjął ostatnio 
akcję przeszkolenia księży, zakonników i 
kleryków w zakresie ratownictwa gólnego 
i przęciwgazowego, oraz udzielania pierw 
szej pomocy w nagłych wypadkąch. 

Przy poparciu ks. arcybiskupa Twardow- 
skiego zorganizowano we Lwowie kurs in- 
struktorów drużyn ratowniczych dla księ- 
ży, kleryków i braci poszczególnych klasz- 
torów. Kurs, obejmujący ratownictwo o- 

ZEE PRPOZEC 


gólne i przeciwgazowe, ukończyło 85-ciu ab- 
solwentów. Był to pierwszy tego rodzaju 
kurs w Polsce. 

Dzięki życzliwemu odniesieniu się do tej 
akcji ze strony władz kościelnych spodzie- 
wane jest zorganizowanie szeregu podob- 
nych kursów w roku bieżącym. W poszcże- 
gólnych klasztorach powstać mają własne 
zespoły ratownicze. : 


Jednolita organizacja miedzieży wiejskiej 


Zjazd delegatów kół młodzieży wej. białostockiego 


Dnia 8 bm. odbył się w Białymstoku wal- 
ny zjazd delegatów kół młodzieży ludowej 
województwa białostockiego, przy udziale 0- 
kolo 500 osób. Na zjeździe obecni byli rów- 
nież przedstawiciele władz i organizacyj po- 
krewnych. 

Wojewoda białostocki p. Pasławski, wy- 


ye: przemówienie, w którem podkreślił, 


że młodzież wiejska pracą swoją w jednoli- 
tej organizacji będzie tworzyła silne pod- 
waliny mocarstwowej Polski, a postępujący 


| 


proces unifikacji młodzieży wiejskiej jest 
wyrazem powszechnego zrozumienia, że w 
jedności jest jej potęga i siła. 

Naczelnem zagadnieniem poruszonem ha 
zjeździe była sprawa unifikacji, uchwale- 
nie statutu wojewódzkiego Związku Młodej 
Wsi oraz przystąpienie do Centralnego Zw. 
Młodej Wsi. 

Po dyskusji olbrzymia większość zebra- 
nych delegatów wypowiedziała się za unifi- 
kacją i uchwaliła przystąpienie do Central- 


Jeszcze dzisiaj kup puszkę 
OVOMALTYNY. Jej dzia- 
łanie odżywcze i wzmacnia- 
jące udowodni Ci odrazu, że 


OVOMALTYNA 


Dra WANDERA 

jest niezbędna dla utrzyma- 

nia zdrewia i radości życia. 
Do nabycia w aptekach, składach apte `` 
eznych i większych ipach ka 7. 20 


łonjałnych w cenie już o 


OVOMALT 


cydować dzisiejsze posiedzenie. P. T. R. nie 
zamierza krępować pracy osadnictwa czy 
ziemiaństwa nad ich zagadnieniami specy- 
ficznemi. Towarzystwo pragnie tylko sku- 
pić w śwojem łonie wszelkie zagadnienia 
zbieżne, koncentryczne, pozostawiając bieg 
spraw specyficznych odrębnych całkowitej 
autonomji czynników zainteresowanych, 
tworząc dla nich specjalne ramy organiza- 
cyjne w formie Sekcyj i to w szczególności 
Sekcji Osadniczej i Sekcji Ziemiańskiej. 
Wobec całkowitej autonomji działania 4 
stanowienia w zakresie swych zagadnień 
szczególnych, jak również reprezentowania 
ich nazewnątrz w sposób, w jaki sekcje te 
uznają za odpowiedni, niema najmniejszej 
obawy, jakoby wymienione już zainteresó- 
wania specyficzne miały doznać jakiegokol- 
wiek bądź zahamowania lub postponowanią. 
Natomiast Pomorskie Towarzystwo Rolni- 
cze, mając obie te sekcje jako dźwignię ba- 
lansową swych poczynań zyskuje tem wię- 
kszą pewność kroczenia po jasno wytknię- 
tej linji wypadkowej interesów rolnictwa 
pomorskiego i Państwa Polskiego". 


Rolnictwo pomorskie 
zjednoczone 

Po przemówieniu p. Czarlińskiego za- 
brał głos p. inż. Jaworski, referując regu- 
laminy Sekcji Ziemiańskiej Wojewódzkiej 
i Powiatowych, nad któremi wywiązała się 
długa i ożywiona dyskusja. W końcu po 
uzgodnieniu stanowiska regulaminy zosta 
ły jednogłośnie przyjęte, a tem samem u- 
chwaloną została unifikacja Związku Zie- 
mian z Pomorskiem Towarzystwem Rolni- 
czem. Po załatwieniu kilku dalszych før- 
malnych kwestyj zabrał głos p. szembelan 
Prądzyński odczytując komunikaty w spra- 
wie jęczmienia i nasion oleistych, póczem 
nastąpił referat p. dr. Pileckiego z Pózna- 
nia na temat zastosowania dekrotów oddłu- 
żeniowych, w odniesieniu do większych war 
sztatów rolnych. 

Po dyskusji nad referatem i wolnych 
głosach p. prezes Ślaski zamknął zebranie. 


e e 
e 


Historyczne to zgromadzenie  stąnówi 
poważny etap pracy zorganizowanego rol- 
nictwa nietylko na Pomorzu, ale nawet i w 
Polsce, jest bowiem najlepszem świade- 
ctwem iż Pomorskie Towarzystwo Rolni- 
cze, jako pierwsze i jedyne z pośród woje- 
wódzkich organizacyj rolniczych w Polsce 
pracą swą i pozyskanem zaufaniem zdoła- 
ło doprowadzić do stworzenia wspólnego 
frontu rolnictwa pomorskiego, przez zjedno- 
czenie w swem łonie Pomorskiego Związku 
Osadników Rolnych, które miało miejsce 
w róku ubiegłym, z jednej strony, oraz Po- 
morskiego Związku Ziemian z drugiej stro- 
ny, stając się w ten sposób jedyną organi- 
zacją, obejmującą całość zrzeszonego rol- 
nictwa na Pomorzu. 

Siła rolnictwa zależy od jego zjednoczó- 
nia, Oby przykład Pomorza znalazł naśla- 
dowców. 


NESY 


ARTRETYK 


może się stać inwalidą 


bo dolegliwości artretyczno<reumatyczne powo» 
dują bóle, zniekształcają stawy, utrudniają ruchy 
i powodują stopniowo utratę zdolności do pracy 
Zioła Magistra Wolskiego „„Reumosa', zawierające 
rzadką roślinę chińską Schin:S$chen, usuwają 
kwas moczowy, łasodzą cierpienia artrety czne 
reumatyczne i bóle ischiasu. Zioła ze znak. ochr. 
„Reumosa* do nabycia w aptekach i drogerjach 
(składach aptecznych). = Wytwórnia: Magister 
E. Wolski, Warszawa, Złota 14 m. 1. 6919 


nego Związku Młodej Wsi. Na prezesa wy- 
brany został p. St. Zasada. 

Młodzież wiejska na zjeździe unifikacyj- 
nym w Białymstoku dała dowód, że wieś 
przestaje być terenem rozgrywek, a wyraź- 
nie tworzy jednolitą siłę i organizację, zmie 
rzającą do pracy dla dobra wsi i państwa. 


mama 


SUBUTA, NIEDZIELA, DNIA 9—10 MARCA 1935 ROKU 


ziemiach Somotza_ 
Piętnaści 


Związku Nauczycielstwa Polskiego na Pomorzu 


Przed kilku dniami w łonie Związku 
Nauczycielstwa Polskiego nastąpił zna- 
miienny fakt: oto ostatecznie została ukon- 
stytuowana sekcja profesorów szkół wyż- 
szych przy Związku. Tak wiec Z. N. P, zdo- 
łał skupić w swoich szeregach nauczycieli 
wszystkich typów szkół od przedszkoli po- 
przęz szkoły powszechne, zawodowe, gim- 
nazja, seminarja, licea i szkoły wyższe. 
Pod tym względem Związek Nauczyciel- 
stwa Polskiego jest jedynym na świecie. 
Nauczycielstwo zaś państw obcych patrzy 
z podziwem i szacunkiem na ten olbrzymi, 
solidarny wysiłek polskiego związkowca- 
nauczyciela. Przecież w chwili obecnej 
Związek ten posiada 1735 ognisk, 176 vd- 
działów oraz 12 okręgów, w których skupia 
zgórą 45 tysięcy członków, a wedle opinii 
głównego urzędu statystycznego Rz. P. 
(tom VIII z 1929) „Z. N. P, jest potentatem 
wśród związków zawodowych. Pod wzglę- 
dem liczebności stoi na czwartem miejscu, 
pod względem dochodów na drugiem, pod 
względem wartości majątku na pierwszem. 
Związek postawił sobie rozwój oświaty za 
cel i wkłada w tę pracę dużo energji i środ- 
ków. Traktuje przytem sprawę pozytywnie 
i rozsądnie“, Tyle ostrożny w słowach i 
operujący jedynie faktami Główny Urząd 
Statystyczny. 


W związku jednak z piętnastoleciem ist- 
nienia tej organizacji na Pomorzu, nie od 
rzęczy będzie uświadomić sobie co dał Zwią 
żek Naucz. Polskiego szkolnictwu,  społe- 
czeństwu i swoim członkom w ciągu tego 
okresu. W pierwszej dziedzinie opracował 
i opublikował cały szereg projektów i o- 
pinji w sprawach nauczania i wychowania, 
szkolnictwa, oświaty pozaszkolnej i pracy 
społecznej, które stanowiły podstawę dla 
studjów w' resortach Min. Oświaty, Wal- 
cząc niestrudzenie o jednolitą szkołę po- 
wszechną, przyczynił się poważnie do obec- 
nej- reformy 'szkolnictwa. Przez zwoływa- 
nie kongresów naukowych, zjazdów nan- 
czycielskich 'i oświatowych, przez prowa- 
dzenie i subsydjowanie szkół doświadczal- 
nych, wydawanie książek i czasopism nau- 
kowych, prowadzenie badań naukowych i 
ogłaszanie konkursów na prace związane z 
potrzebami nauczania i wychowania  — 
zdobył sobie opinję protektora nauki pol- 
skiej, a przez godne reprezentowanie 
Związku na licznych kongresach zagranicą, 
rozsłąwił naukę polską na całym świecie. 


49 czasopism, a także pisma dla dzieci i 
młodzieży jek „Płomyk“, „Szkolna gazet- 
ka ścienna” i „Ilustracja szkolna”, zjedna- 
ły. sobie niewiarygodne wprost rzesze czy» 
telników i stały się niedoścignionym wzo- 
rem dla wielu wydawnietw zagranicznych. 


Współpracując intensywnie ze "stowa- 
rzyszeniami i organizacjami społecznemi o 
pokrewnej Związkowi ideologji społecznej, 
potrafił zjednać sobie sympatję i zaufanio 
sczónokich rzesz społeczeństwa oraz wysu- 
nąć się na czóło najżywotniejszych organi- 
zacyj w' Państwie, które w dużej mierze 
opierają swą działalność głównie na nau- 
czycielstwie, społecznie wyrobionem w sze- 
regach Związku. 4 


A któż nie zna wspaniałych gmachów, 
wybudowanych z cfiarnych składek związ- 
kowców w Warszawie, Krynicy, Hallerowie, 
Brodach i w innych miejscowościach; wspa 
niałego, będącego chlubą wspólnego wysił- 
ku nauczycielstwa związkowego i wyrazu 
jego prawdziwie chrześcijańskiego ducha 


, sanatorjum w Zakopanem?! Tysiące porad 


i obrony prawnej członków, często niesiona 
pomoc materjalna, obozy wypoczynkowe, 
kolonje, ośrodki sportowe, kursy ofiprawy 
na wypadek śmierci i wiele, wiele innych 
zdobyczy socjalnych i dowodów rzetelnej, 
opzytywnej pracy Związku, są dumą współ. 
czesnego uspołecznionego nauczyciela-związ 
kowca. . Najnowszy, niedawno uchwalony 
statut tej organizacji, nakreśla następujące 
cele: Zw. Naucz. Polskiego łączy nauczy- 
cielstwo szkół wszystkich typów i stopni 
i tworzy jednolitą reprezentację zawodu 
nauczycielskiego w Polsce; jest on dobro- 
wolną organizacją obywatelskich wysiłków 
nauczycielstwa w służbie Państwa i społe- 
czeństwa oraz w dziale samowychowywa- 
nia, samopomocy i tworzenia dorabku spo- 


` 


Wystarczy powiedzieć, że Związek 


| lece swej grupy zawodowej. Z. N. P. 
dąży do zapewnienia oświacie właściwego 
jstanowiska w całokształcie życia państwo- 
|wego przez podniesienie wartości i stano- 
wiska społecznego zawodu nauczycielskie- 
go, rozwój polskiej myśli wychowawczej, 
wyrobienia społecznego obywateli i do pod- 
noszenia poziomu ich kultury ogólnej i go- 
spodarczej i czynnego zainteresowania oby- 
wałeli potrzebami oświaty. 

Mówiąc ©  piętnastoletniem  istnieńiu 
Związku na Pomorzu, nie możemy pominąć 
niestrudzonych wysiłków i bezsprzecznie 
wielkich zasług pionierów idei związkowej, 
którzy w r. 1920 kładli fundamenty pod 
kwitnącą obecnie organizację. Dziś senjo- 
rzy tego Związku, w większości sterani pra- 
cą, a jednak ciągle jeszcze młodzi pp. Ciom- 
borowski, Turek, Kwietnicki, Jaśkiewicz, 


wykorzystywali ongiś każdą wolną od za- j 


| jeć chwilę, by z własnych funduszów, czer- 

panych z głodowej często pensji, objeżdżać 
wsie i miasta na Pomorzu i propagować 
tam ideę Związku. Pierwsze komórki or- 
ganizacyjne dzięki tym zabiegom powstają 
w Toruniu, Kowalewie, Borowym Młynie w 
pow. chojnickim.. W dziesięć lat później 
na Pomorzu istnieje już 40 ognisk, w któ- 
rych skupiło się przeszło 800 nauczycieli- 
związkowców, Obecnie liczba ta wzrosła 
niemal w dwójnasób. 

Tak więc mimo oszczerczych nagonek i 
ciągłych usiłowań zmierzających do roz- 
bicia jednolitego frontu nauczycielskiego, 
idea związkowa nietylko że nic ze swej war 
tości i poziomu nie utraciła, ale okrzepła 
jeszcze mocniej i zdobyła ogromną ilość 
zwolenników tak na Pomorzu, jak i w ca- 
iym kraju. 


W. Babinicz. 


W czwartek, dnia 7 marca b. r. o godz. 6 rano zasnęła w Bogu po krótkich, 
ciężkich cierpieniach, opatrzona Św. Olej'mi, moja najukochańsza i niezapomniana 
"Żona é. 


JOANNA z Schmidtów DEMSKA 


w 42 roku życia, o czem zawiadamia zrozpaczony 


Mąż. 


Wyprowadzenie zwłok nastąpi dnia 11 marca 1935 r. o godz. 9:tej z domu 


żałoby przy ul. Paderewskiego 7, 


do kościoła parafjalnego Św. Krzyża. Po nabos 


żeństwie nastąpi eksportacja zwłok na cmentarz, 


Osobnych zawiadomień nie wysyła się, 


20830 


Wrak „Zubra“ tkwi ciągie na 
dnie zatoki 
Wysoka fala nie pozwala wszcząć dal- 
szych prób wydobycia wraku holownika 
„żubr“, na którym znajdują się prawdo- 
podobnie ciała jego załogi. 

Spuszczony na pokład „Żubra* nu- 
rek Kuzyniak nie mógł stwierdzić ani 
przyczyny katastrofy, ani stopnia znisz- 
czenia holownika z powodu mętnej wo- 
dy w pobliżu basenów portowych. 


ku podjęte zostaną z chwilą uspokoje- 
nia się wzburzonego od kilku dni mo- 
rza. 

Przyjazd statku „Pułaski”% 

Dnia 8 bm. ok. godz. 9 przyszedł z No- 
wego Jorku do Gdyni polski transatlan- 
tycki statek „Pulaski“, przywożąc 96 pa- 
sażerów oraz ładunek 1742 t. drobnicy i 
pocztę. Dnia 10 bm. ss. „Pułaski“ odcho- 
dzi do Gdańska celem przeprowadzenia, 
normalnego remontu w dokach Stoczni 
Gdańskiej. 


AZ Z ZZ OAZA PO 


Stan wedy w Wiśle 


Poziom wody w Wiśle i jej dorzeczu wy- 
nosił w dniu 8 marca o godz. ? rano: 

W Krakowie (—2,15) —2.30; w Nowym 
Sączu (Dunajec) (1,07) 1,04; w Przemyślu 
(San) (—-1,74) —1,85; w Zawichoście (2,22) 
2,00; w Warszawie (2,86) 2,64; w Wyszko- 
wie (Bug) (1,70) 150; w Pułtusku (Narew) 
(2,43) 2,22; w Płocku (2.88) 2.85, w Toruniu 
(3.79) 3.70; w Fordonie (3.90) 3,68; w Cheł- 
mnie (3,78) 3,58; w Grudziądzu (4,11) 3,89; 
w Korzeniewie (4,40) 4.17; w Piekle (4.384, 


417; w Tczewie (4.41) 4.25; w Einlage (3.40) 


3.30; w Schiewenhorst (3.10) 3.06. 

W nawiagach podajemy stan wody z po- 
przedniego dnia. 

'Temperatura wody wynosiła w dniu 7 
marca o godz. 7 rano 0,3 st. C., a w dniu 8 
marca o tej samej godzinie 0,3 st. C. 

Temperatura powietrza wynosiła w dniu 
718 marca o godz. 7 raño —7 st. C. 

Kierunek wiatru: wschodni. 


Oświata pozaszkolna w powiecie kresowym 


Chojnice i Czersk posiadają uniwersytety powszechne, Kosobudy i Brusy — 
uniwersytety niedzielne — Pozatem w powiecie zorganizowano 20 kursów 


Chojnicki Uniwersytet Powszechny roz- 
począł swą działalność już w końcu ubie- 
głego roku. Były to jednak raczej luźne 
wykłady. Dopiero 21 stycznia br. bieżące- 
go roku nastąpił zwrot w akcji U. P. Obec- 
nie liczy on 60 stałych słuchaczy, rekru- 
tujących się przeważnie ze sfer kupiecko- 
rzemieślniczych w wieku lat od 18—45. 

Wykłady odbywają się co poniedziałek 
po dwie godziny, a zaczynają się o godz. 8 
wiecz. Prelegentami są: p. prof. Hoffmann 
— kierownik U, P., p. burmistrz Hanula, 
ks. dr. Pryba, pp. prof. Dziamowski, Klima, 
Marszałek, Pniaczek, Wagner, por. Grzy- 
wacz, i por. Mojecki. 


| 


] 


dokształcałących 


Należy zaznaczyć, że lista prelegentów 
nie jest do dziś dnia zamknięta. Udział 
swój zapowiedzieli poza tem p. dr. Bełkow- 
ski p . adw. Łangowski, Głównym tema- 
tem wykładów na Uniwersytecie Powsz. 
chojnickim jest Polska j jej kultura. U. P. 
posiada wiasną bibljotekę, liczącą narazie 
70 książek. Dzięki czynnej akcji p. prof. 
Hoffmanna na bibljotekę zebrano ponad 100 
zł. Należy również podkreślić dobrą wolę 
magistratu, który ze swego budżetu daje co 
miesiąc 25 zł na bibljotekę U. Powsz. 

W powiecie chojnickim Czersk posiada 
również Uniwersytet Powszechny, a Brusy 
i Kosobudy Uniwersytety Niedzielne. 


O ZEE WCC OOOO TE EECC YZ EPO Y ZEK. 


B. urzędnik starostwa 
świeckiego przed sądem 


Opłaty stempilowe chował do własnej kieszeni 


Przez trzy dni bawił w Świeciu na sesji 
wyjazdowej, Sąd Okręgowy z Grudziądza, 
rozpatrując sprawę przeciwko byłemu urzę- 
dnikowi tutejszego Starostwa Powiatowego 
Józefowi Frydryszewskiemu, oskarżonemu, 
jak o tem donosiliśmy, o przywłaszczenie 
sobie kwoty 8.915,85 zł, z tytułu pobiera- 
nych od petentów kwot na opłaty stemplo- 
we, które zamiast naklejać na podaniach 
sobie przywłaszczał. 


Oskarżony, odpowiadający z wolnej sto- 
py, nie przyznaje się do zarzuconych w ak- 
cie oskarżenia czynów, lecz nie umie się 
wytłómaczyć z braku znaczków stemplo- 
wych na licznych przedkładanych poda- 
niach. 

W pierwszym dniu procesu powołano na 
rozprawę 24 świadków. Najpierw sąd prze- 
słuchuje starostę powiatowego p. Krawczy- 
ka, komendanta powiatowego policji pań- 
stwowej Dzwoniarka, urzędników Staro- 
stwa insp. Prabuckiego, Rhonego i Minda- 
kównę. Następnie zostają przesłuchiwani 
liczni petenci, przemysłowcy i rzemieślnicy 
tak z miasła Świecia jak i powiatu, którzy 
w czasie kiedy oskarżony był referentem 
działu administracyjno-gospodarczego w 
Starostwie, wnosili podania o uzyskanie 
kart rzemieślniczych, przedłużenie godzin 
policyjnych, wystawienie kart łowieckich i 
inne. j 

Ci liczni świadkowie zeznali, iż przy 


szych kilkadziesiąt świadków. W 


wnoszeniu tych podań lub też na wezwanie 
wpłacali oskarżonemu odpowiednie kwoty 
na rzecz opłat stemplowych, co czynili jed- 
nak przeważnie w gotówce, czasem też w 
znaczkach stemplowych, poczem uzyskiwali 
żądane dokumenty. Pobranych opłat jed- 
nak oskarżony, jak to wykazały dowody, 
ani nie odprowadzał do Kasy Skarbowej 
ani też nie zamieniał na znaczki stemplowe 
oraz nie naklejał na podaniach, gdzie zaś 
te opłaty podział nie umiał wytłómaczyć. 

W drugim dniu procesu przesłuchano 
dalszych 48 świadków, również na okolicz- 
ności wpłacenia oskarżonemu pieniędzy i 
znaczków stemplowych, na opłaty stemplo- 
we, wynoszących częstokroć kilkadziesiat 
zł, które następnie powędrowały do kiesze- 
ni oskarżonego. 

Na takie same okoliczności przesłucha- 
no w trzecim dniu procesu jeszcze 40 świad- 
ków przybyłych na rozprawę ze wszystkich 
stron powiatu. 

Proces jednak nie został zakończony w 
Świeciu, a dalszy ciąg jego odbędzie się w 
Grudziądzu, dokąd powołano jeszcze dal. 
Gru- 
dziądzu też zapadnie wyrok w tym napraw- 
dę ciekawym procesie, który wywołał zro: 
zumiałe zainteresowanie nietylko wśród 
obywatelstwa miasta Świecia lecz i całego 
powiatu, choćby już ze względu na nieby- 
wałą liczbę powołanych świadków, 


W Czersku wykłady odbywają się co 
wtorek o godz. 19, a liczba stałych słucha- 
czy wynosi 46 osób w wieku lat 18—45. Kie- 
rownikiem jest p. Stanke, kierownik szko- 
ły powsz. żeń. (rachunki i fizyka); wykła- 
dają pp. naczel. sądu Majcherkiewicz, me 
wo) dr. Żelazek, (higjena i anatomja 
kier. szkoły p. Kapiszewski( (nauka oby- 
watelska) naucz. p. Ortyński (język pol- 
ski i korespondencja). 

Uniwersytet Niedzielny w Kosobudach 
posiada 48 stałych słuchaczy, rekrutujących 
się przeważnie ze sfarszych i gospodarzy 
wiejskich. Kierownikiem jest p. Rychlik, 
kierownik szkoły, prócz niego wykładow- 
cami są: p. inż. Krefft, p. Bukowska i p. dr. 
Strachel. 


W. stadjum rozwoju jest dopiero. Uni- 
wersytet Niedzielny w Brusach posiadają- 
cy 60 słuchaczy; prowadzi go p. Wańtow- 
ski, kier. szkoły. 

We wszystkich wypadkach należy pod- 
kreślić wielką ofiarność nauczycielstwa 
szkol. powszech. i średn., pracującego zu- 
pełnie bezinteresownie, a również życzliwe 
ustosunkowanie się władz powiatu chojb 
niekiego z p. staw. Lipskim na czele i s 
morządów. 


KURSY WIECZORNE. 


Należy również wspomnieć o wieczor- 
nych kursach dokształcających, rozrost ich 
bowiem w powiecie chojnickim w porówna- 
niu z rokiem ubiegłym jest ogromny. W 
roku ubiegłym było 13 kursów i 255 słucha- 
czy, obecnie liczba ich wynosi 29 i 700 słu- 
chaczy w wieku od 16—47 lat. 

Kursy są trzy-stopniowe (poziom pro- 
gramu) i trwają od października do końca 
marca, od 2 do 3 razy w tygodniu. W po- 
wiecie chojnickim 29 miejscowości posiada 
kursy. Wykładowcami są miejscowi nau- 
czyciele, pracujący bezinteresownie i z po- 
święceniem, choć często spotykają się z 
brakiem zrozumienia, a nawet z trudnościa 
mi ze strony pewnych czynników, } 


Na rok bieżący w budżecie samorządu 
powiatowego uchwalono (pierwszy rok po 
kilkuletniej przerwie) 1000 zł na potrzeby 
oświaty pozaszkolnej. Powiat chojnicki, 
jako teren wysunięty najbardziej na za- 
chód i w przeszłości silnie narażony na 
ataki germanizacyjne, musi być otoczony 


— 


Specjalną opieką na polu oświaty pozaszkol 


nej, ma bowiem jeszcze wiele do odrobie- 
nia i umocnienia na przyszłość. 
J. M. 


ORA i 


Pomorza bronić musi silna 
flota wojenna! 


, Dalsze prace nad wydobyciem wra- 


H sosota 
| 9 
marca 
ESET 


i Kalendarzyk tzym=. Kat. 
Sobota: Franciszki kr. wd. — Niedziela: 46 Męczennik. 

PRZEWIDYWANY PRZEBIEG POGODY | Z miasta 

w dniu 9 marca 

Pogodnie lub dość pogodnie. Nocą umiar- 
kowany lub dość silny mróz, zwłaszcza w 
górach i ha wschodzie kraju, w ciągu dnia 
lekki. Umiarkowane wiatry wschodnie. 

— Dyżur lekarza kolejowego w niedzielę 
pom dr. Mierzwiński, ul. Dworcowa 39, tel. 
22-47. 


— Do wszystkich organizacyj społecz: 
nych, zrzeszeń i związków m. Bydgoszczy 
Komitet Organizacyjny obchodu Imienin 
Marszałka Józefa Piłsudskiego prosi wszy- 
stkie organizacje społeczne m. Bydgoszczy, 
związki, zrzeszenia, które chciałyby zgłosić 
swój akces pod odezwę Komitetu, a nie by- 
ły reprezentowane na konstytucyjnem ze- 
braniu, aby zgłosiły swój udział w refera- 


— Zawody piłkarskie TKS 29 Toruń —| JNisemfi bydgoskie 


Sokół I Bydgoszcz odbędą się na Stadjonie 
Miejskirh w niedzielę o godz. 15 (o mistrzo- 
stwo Pomorza). O godz. 13 przedmecz. 


— Audycja Muzyczna Bydg. Konserwato- 
rjum Muzycznego Winterfelda poświęcona 
trwórczości Wieniawskiego z okazji 100-le- 
cia urodzin odbędzie się w Kasynie Cywil- 
nem dn. 9 bm. o godz. 20. 


— Najbliższe wykłady niedzielne. Kie- 
rownictwo Uniwersytetu Powszechnego ko- 
munikuje, że w niedzielę, 10 bm. odbędą się 
dwa wykłady: o godz. 17.80 prof. Uniw. Po- 
znańskiego dr. Ż. Wojciechowski wygłosi 
prelekcję p. t. „Tam, gdzie Odra trzema ra- 
mionami ku morzu sięga, o godz. 18,45 dr. 
Bełza wygłosi odezyt p. t. „Życie i twór- 
czość Szopena“ cz. III w połączeniu z kon- 
certem szopenowskim prof. E. Roeslera. Wy- 
kłady odbędą się w auli Państw. Gimn. Hu- 
manistycznego, ul. Grodzka 18. 


„Nowe' rynki 


Mówią o Bydgoszczy, że żyła przed woj- 
ną drzewem. Brda zawalona była wielkiemi 
kiocami bali, a tartaki miejscowe i okolicz- 
ne pracowały pełną parą. Dzisiaj centrum 
handlu drzewnego przeniosło się z Bydgosz- 
czy bliżej granicy, a przemysł drzewny u 
nas narzeka 1 czeka. 


Bydgoszcz przestała żyć drzewem, żyje 
narzekaniem. Narzekamy na wszystko, a po- 
chwalić nie chcemy się niczem. Stale mó- 
wimy o tem, co było w Bydgoszczy, co splaj- 
towało, a jakoś nie chcemy mówić o tem, 
co u nas powstało i co idzie. Mamy przecież 
cały szereg fabryk, które powstały w Byd- 
goszczy po wojnie i dzięki energji swych 
kierowników rozwinęła się do rozmiarów 
wręcz imponujących. Mamy fabryki, które 
pracują na trzy zmiany. H+ 


> Dyżur nocny aptek do dn. 10 bm. włą- 
M cznie pełnią: Apteka Piastowska, ul. Śnia- 
deckich 49, tel. 6-82 i Apteka pod Złotym 


i Orłem, Rynek im. Marsz. Piłsudskiego 1, 
N tel. 98. : 

ta — Muzeum Szkolne, ul. Warszawska 25 
w I ptr. otwarte codziennie w godz. 11—14. 
kj Obecnie wystawa rysunków, zajęć prakty- 
Wl cznych, przedszkola i esperanta. 


, Z TEATRU MIEJSKIEGO. | 
W sobotę i niedzielę wieczorem „Golgo- 
ta“, piękne i wzniosłe widowisko religijne 
„na tle życia, męki i śmierci Chrystusa Pa- 
"Aa wedle tekstu SS. Ewangelistów w wyko- 
raniu całego zespołu artystycznego chóru i 
/ statystów. 


— Opera ludowa po cenach zniżonych. 
Piękny utwór Milloeckera „Siedmiu szwa- 
bów*, w premjerowej doskonałej obsadzie 
ukaże się w nadchodzącą niedzielę o godz. 
*» bo cenach zniżonych nieodwołalnie osta- 
tni raz w sezonie. 


Rewja mód. Dziś już możemy z czytelni- 
kami pódzielić się wiadomością, że dnia 1 
kwietnia odbędzie się w Teatrże Miejskim 
staraniem Zarządu Polskiego Czerwonego 
Krzyża wielka i wspaniała Rewja Mód uro- 
zmaicona atrakcjami artystycznemi, w któ- 
rej kupiectwo bydgoskie zaprezentuje naj- 
wśpanialsze modele ze wszystkich gałężi 


-i handlu. Ceny miejsc ustalono nader niskie 
4 | REPERTUAR KIN. 

fi ADRIA: „Hrabia Monte Christo". 
APOLLO: „Serce indjanki". 

| BAŁTYK: „Na tropie złoczyńcy” i „Czterech 
a uciekinierów". 

T KRISTAL: „Malowana zasłona” ż Gretą 


Garbo. 
MARYSIEŃKA: „Przeor Kordecki*. 
REWJA: „Maharadża Rampuru* i rewja. 


3nformator 


dla przyjeżśdżających 


| do X udżoszczu 
R Mhara mraicqó, w GRundórmsuczui 
rh (ważny od dn. 7. 10. 1934 r.). 
p Toruń— Warszawa: 2,37, 650, 8,05. 9,57 
aj- 204 15,30, 18,01, 19,58, 21,26, tranzytowy 
r 23,16. 
JU "cżew-Gdańsk--Gdynla: 0,40. (do La: 
skówic), 3,56. 550 (do Laskowice). 7,35, 12,18. 
udać | 13,13, (do Laskowic), 17,17, 20,03, 20,10. 
(odl Kościerzyna—Gdynia: 8.13, 15,45. 
er Nakło—Piła: 0.01, 6,15. 10,49, 14,45, 19,46. 
adt Unisław-=-Brodnica: 4.50, 8,11, 13,45, 16,10, 
6 81,55. 
? | j. aS ba TE 2,21. 3,50. 6,20, 11.45, 
w 13,40; 1 „10, 20,40, 22,25. 
de PR EC zo 5.00. 10632, 13.26. 
KJ 18,54. 
F r r ahi — Karsznice — Herby Nowe: 
r pW 2,21. 13. A : 
A Głentuuzacie i BE amimenmie 
ii, Restauracja i Cukiernia Berendt. Wyboro 
Ri wa kuchnia, wyśmienite ciastka. 
is Restauracja — sala -—— Kowalskiego, daw alej 
x? Kleinerta poleca się Towarzystwoń ma 
| zebrania i impreży. 
TA zebrania 
st | — Zw. Niższych Pracowników i Funk- 
ÓW | ejonarjuszów Państwowych Koło Bydgoszcz. 
| Zebrańie organizacyjne odbędzie się dziś, 
w | dnia 9 bm. w salce zebrań przy ul. Poznań- 
Tal skiej 34 o godz. 19. Ze względu na zapowie- 
r dziany przyjazd sen. Mozgały i ważne spra- 
ki | p EK, obecność wszystkich 
pf | członków konieczna. 
WA -— Stow. Weteranów b. Armji Polskiej we 
sb, | Francji Placówka Bydgoszcz. Plenarne ze- 
r | en KC A s pre PY ta rh 
R | nwalidów ój. R. P., ul. M. Focha 39. U- 
|  prasza się o zabranie dokumentów weryfi- 
gł |  kacyjnych. 
ji — Korporacja Eksternia. Plenarno zebra- 
My | nie w niedzielę, o godz. 10, poczem schadz- 
k i | ka naukowa z referatem. O godz. 16 wykła- 
IN | dyw Ahi njena Hum., wieczorem o 20 
M | rozgrywki szachowe. 
w | 
A oł — Sokół I. O. P. N. Zebranie dn. 9 bm. 
muł | o godz. 20 w lokalu p. Żółkiewicza. ul. Snia- 
gł deckich narożnik Sienkiewicza. Niedzielne 
dł zawody o godz. 19,80 — zbiórka drużyny ju- 
njorów. 
ý — S$skcja Przyjaciół 13 B. D. H. im. gen. 
d | Sowińskiego. Zebranie Zarządu oraz Komi- 


tetu zabawowego, dn. 9 bm. o godz. 17, a ze: 
| branie Sekcji o 18. 
j 


cie prasowym Zarządu Miejskiego, wzgl. w 


Redakcji „Dnia Bydgoskiego“. 


_ — Podziękowanie. Zarząd Sekcji Przyja- 
ciół 13 B. D. H. im. gen. Sowińskiego skła- 
da tą drogą serdeczne „Bóg zapłać* wszyst- 


kim tym, którzy przyczynili się do uzyska- 
nia dochodu przez wzbogacenie bufetu za- 
bawowego S, P. H. 


— Poranek symfoniczny Miejskiego Kon- 


serwatorjum Muzycznego pod dyr. Z. Tenke 


kego odbędzie się w niedzielę, dn. 10 bm. o 
godz. 12 w Teatrze Miejskim. W programie: 
Czajkowskiego serenada, Dworzaka symfo- 
nja i Paderewskiego koncert fortepianowy 
a-moll. Jako solistka St. Warzyńska. Bilety 
w cenie od 25 gr do 1,50 zł w kasie Teatru. 
Dochód przeznacza się na rzecz 6 Drużyny 


Harc. przy Gimn. Kopernika. 


*-- Zarząd Muzeum Szkolnego koimuni- 


kuje, iż z powodu organizowania nowej wy- 


stawy p. t. „Marszałek J. Piłsudski w na- 
uce i sztuce” — Muzeum będzie od ponie- 
działku dñ. 11 bm. 
jących. 


Związ 


Wzorem lat ubiegłych pósżczególne pla- 


cówki Związku Strzeleckiego w Bydgoszczy 
i powiecie bydgoskim będą obchodziły uro- 
czyście dzień imienin swego Wodza Mar- 
szałka Piłsudskiego. 
oddziały i pododziały ZS. czynią fuż w 


Licznie porozrzucane 


swych siedzibach intensywne przygotowania 
do obchodów, które mają się stać przeja- 
wem gorących uczuć i przywiązania ku o- 
sobie Budowniczego Odrodzonej Polski. 


Na ostatniem nadzwyczajnem zebraniu 
Zarząd Powiatowy ZS. pod przewodnictwem 
ob. prezesa Czubińskiego, rozważając kwe- 
stjo związane z uroczystym obchodem w 
dniu 19 marca br., ustalił szereg wytycz- 


Program ogólny kursów mistrzow- 
skich na r. 1935 


Narodowce-Chrześciiańskiego Zjednoczenia Rzemios!ta 


Jak już donosiliśmy, bydgoski Od- 
dział Narodowo ~ Chrześcijańskiego Żje- 
dnoczenia Rzemiosła przystępując w 
myśl instrukcyj Zarządu Głównego Zje- 
dnoczenia do organizacji kursów mi- 
strzowskich, przygotowujących do egza- 
minu mistrzowskiego dła czeladników 
wszystkich zawodów z zakresn ogólno- 
kształcącego. Kursy te odbywają się 
pod protektoratem Izby Rzemieślniczej 
w Poznaniu. 


Ogólny program kursów, ustalony już 
i zatwierdzony przez Zarząd Główny, 
przewiduje (w nawiasach podano ilość 
godzin): rachunki z ćwiczeniami (14), 
korespondencję zawodową (10), ubezpie- 
czenie społeczne (2), podatki bezpośred- 


zamknięte dla zwiedza. | 


ek Strzelecki w dniu 19 marca 


© 


— Odczyt o Hiszpanji ks. Kneblewskiego 
p. t. „Hiszpania kraj mistycyzmu, fanaty- 
zmu, egOizmu i rewolucji”, odbędzie się sta- 
raniem Stow. Pań Miłosierdzia przy parafji 
św, Trójcy we wtorek, dn. 12 bm. o godz. 20 
w Resursie. Bilety w przesprzedaży w kan- 
celarji parafjalnej i Księgarni Gieryna i 
wieczorem przy kasie w cenie zł 1 i 50 gr 
dła młodzieży szkolnej 20 gr. Dochód prze- 
znacza się na ubogich. 


— Bezpłatne badanie zwierzat pociągo- 
wych odbędzie się na Targowicy Rzeźni 
Miejskiej w dn. 15 i 16 bm., 15 czerwca, 13 
i 14 września, oraz 13 i 14 grudnia br. 


Bilety na galowe przedstawienie 
w cniu 19 marca 
Staraniem 4w. Legjonistów odbędzie się 
w dniu 19 marca galowe przedstawienie w 
Teatrze Miejskim. | 
Bilety można już nabywać w Redakcji 
„Dnia Bydgoskiego" ul. Marszałka Focha 
12, tel. 22-18. | 


nych dla pószczególnych placówek ZS, 
powięcie. 

Wszystkie oddziały i pododziały żorgani= 
zują w swych siedzibach w przeddzień nro- 
czystego dnia capstrzyki, poczem w dniu 
19 marca odbęda się akademie z udziałem 
strzelców jak i szerszych mas społeczeń- 
stwa. Wsie i miasteczka przybiorą uroczy- 
sty wyglad, a na domach załopoca fagi ra- 
rodowe. 

« rozlicznych oddziałów ZS. podążą de 
miasta zorganizowane sztafety, aby złożyć 
telegramy hołdownicze, które zbiorowo zo- 
staną przesłane w ufundowanym przez Za- 
rząd albumie. 


w 


nie i pośrednie (4), ustawę o spółdziel- 
niach (2), ustawy socjalne (2), ustawy 
przemysłowe (4), naukę o ustroju pań- 
stwa (2), księgowość pojedyńczą rze- 
mieślniczą (10), kalkulację przygotowaw- 
czą (8), organizację przedsiębiorstwa w 
ogólności (1), wykłady o surowcach uży- 
wanych w zawodzie danego kandydata 
na mistrza (4), konstrukcję maszyn (4), 
oraz omówienie wiadomości teoretycz- 
nych związanych z wykonaniem zawodu 
odnośnych kandydatów (12). Ogółem 
program kursu przewiduje 79 lekcyj. 


Zgłoszenia na kurs przyjmuje Od- 
dział N. Ch. Z. Rzem. w Bydgoszczy, ul. 
Jagiellońska 10 w godz. od 8—15 


Znowu dwóch urzedników Gazowni Miejskiej 


osadzono w areszcie i 
inkasent J. Górzyński i Fr. Makowski zaplątani w aferę 


Wykryte niedawno przez organa kon- 
troli Zarządu Miejskiego „drobne“ sprze- 
niewierzenie w Gazowni Miejskiej, w 
drodze mozolnych dochodzeń urosło już 
w krótkim czasie do rozmiarów nieby- 
walej afery. 


W świetle badań ujawniono cały łań- 
cuch systematycznych sprzeniewierzeń, 
dokonywanych pod okiem „inspektora“ 
Czarneckiego w przeciągu wielu ostat- 
nich lat. Nic wtedy dziwnego, że afera 
b. inspektora Czarneckiego stała się 
istną klątwą rodu Mandarynów dla wie- 
lu urzędników w aferę tę wmieszanych. 
Tak, jak systematycznie odbywały się 
malwersacje, tak podczas szczegółowego 
badania ksiąg sprawki te wychodziły na 


jaw, powodując niemniej systematycz- 
ne... aresztowania. 

Przedwczoraj w związku z ujawnie- 
niem dalszych nadużyć, aresztowano po 
Wolnikowskim, Stróżyńskim i Dutkie- 
wiczu — o czem pisaliśmy przed kilku 
dniami — dwóch inkasentów Gazowni 
Miejskiej: Jana Górzyńskiego I Francisz- 
ka Makowskiego. l 

Dochodzenia nie są jeszcze definityw- 
nie ukończone, to też nie wiadomo, jakie 
niespodzianki może jeszcze ujawnić afe- 
ra Czarneckiego. W każdym bądź ra- 
zie, jak dotychczas, aparat administta- 
cyjny Gazowni Miejskiej w wyniku prze- 
prowadzonej sanacji uległ poważnej 
„tedukcji': 


Przed kilku dniami rozmawiałem z jed- 
nym z kierowników takiej fabryki. Miał mi- 


nę zadowoloną i z całą szczerością wyjawiał 


mi tajemnice tego, że przedsiębiorstwo je- 
go idzie i to dobrze. 


— Poszukałem rynki zbytu. Wyszedłem 
z swym towarem nietylko za mury Bydgo- 
szczy, ale nawet za mury Wielkopolski. 
Pcham się do Polski środkowej, na ziemie 
wschodnie, do Małopolski. Przecież "0d _ 15 
łat ziemie zachodnie otrzymały nowe rynki 
zbytu. Trzeba tylko na te nowe rynki wejść, 
a możliwości są duże. Dzisiaj dzięki tym 
rynkom pracuję stale, powiększam obroty i 
rozszerzam swe przedsiębiorstwo. 
+ — Idźmy więc na te „nowe“ rynki r 

j at. 


Dożywianie dzieci w Rodzinie 
Kolejowe) 


Rodzina Kolejowa w trosce o żdrowie 
ńajbliższych swych członków prowadzi od 
szeregu miesięcy nader pożyteczną akcję do 
żywiania tych dzieci, których rodzice nie 84 
w stanie zapewnić utrzymania, konieczńe- 
go dła ich normalnego rozwóju fizycznego. 

Akcją tą na terenie miasta BydRószczy 
zajmuje się Koło Dyrekcyjne Ródziny Kole- 
jowej. Dzięki przychylnemu stanowisku Dy- 
rekcji Okręgowej Kolei Państwówych w 
Toruniu Rodzina Kolejowa uzyskała bezpłat 
nie na ten cel odpowiedni lokal przy, ul. 
Dworcowej nr. 63. Lokal ten. przystosowany 
znacznym kosztem do istotnych potrzeb, 
Składa się z dwóch jasnych pokoi jadalnych 
kuchni, kancelarji i umywalni. Ubikacje u- 
trzymane w pedantycznej czystości czynią 
zadość wymaganiom nowoczesnej higjety. 
Dokarmianie obejmuje 180 dzieci w wieku čo 
lat 10. 

Kuchnię prowadzi wykwalifikowana ku- 
charka. Dzieci otrzymują codziennie sra- 
czny i pożywny obiad składalący się z żupy 
i kawałka mięsa, lub z dania mięsnego z 
dodatkiem jarzyn i chleba. Wielkość poř; 
cji umożliwia niejednokrotnie zabieranie 
części obiadu do domu, gdzie dziecko w ten 
sposób ma zapewnioną kolację. Przeprówa- 
dzone od czasu do czasu badania lekarskie 
wykazują stałą poprawę zdrowia dziecł i 
przybytek na wadze. 

Bezinteresowna i po obywatelsku pojęta 
praca Komitetu Pań umożliwiła postawienie 
akcji tej na odpowiednim poziomie, a 332- 
czędne prowadzenie kuchni przedłużenie wy 
dawania obiadów na szereg tygodni. 


Z plenarneno zebrania Związku 
Emerytów 


W sali Resursy Kupieckiej odbyłó się w 
dniu 7 bm. pod przewodnictwem prezesa p. 
Sentkowskiego plenarne zebranie Związku 
Emerytów. Po odczytaniu przez sekretarza 
protokółu z ostatnich obrad p. dr. Sielużycki 
wygłosił interesujący referat z dziedziny hi- 
gjeny i przyczyn chorobowych w później- 
szym wieku, udzielając wiele cennych wska- 
'zówek praktycznych, 


Zkołei nastapiło sprawozdanie Zarządu 
z którego wynika, iż Zarząd mimo zwięk- 
szenia liczby członków w porównaniu ze 
stanem z ub. roku'o 400 prawie procent w 
dalszym ciągu pracuje nad rozszerzeniem 
ram organizacyjnych, zakładając oddziały w 
okolicy. Terenem działania Związku jest ho: 
wiem całe woj. Poznańskie i Pomorskie. / 


W toku dyskusji członek Zarządu p. Ret- 
chelt wezwali zebranych do intensywnej pra- 
cy społecznej, w zrozumieniu, że prawem 
naczelnem każdego Polaka, a także i emery- 
ta jest dobro Państwa i ukochanie ojczyz- 
ny. P. Reichelt apelował również do grem- 
jalnego wzięcia udziału członków Związku 
w obchodzie imienin Marszałka Piłsud- 
skiego. 

"Po omówieniu szeregu jeszcze spraw na- 
tury wewnętrzno-organizacyjnej == uchwa- 
lono rezolucję domagająca się od władz sd- 
ministracyjnych lepszego nadzoru nad wy- 
piekiem pieczywa, które w Bydgoszczy nie- 
stety pod względem jakości pozostawia wie- 
le do życzenie. SK 


Tim, gdzie Odra trzema ramio- 
nami ku morzu sięga 


Przypominamy, że jutro, w niedzielę, dn 
10 marca o godz. 17,30 w auli Gimnazjum 
Humanistycznego przy ul. Grodzkiej odbę- 
dzie się pierwszy w serji wielkopostnej wy- 
kład Powsz. Wykładów Uniwersytetu Pò- 
znańskiego. Wykład ten pod tytułem: „Tam, 
gdzie Odra trzema ramionami ku morzu 
sięga” (z przezroczami) wygłosi prof. U. P. 
dr. Zygmunt Wojciechowski. 

Wstęp 30 i 16 sr. 


W sali „Strzelniecy* przy ul. Toruń- 
skiej odbyło się przed kilku dniami rocz- 


ne walne zebranie członków Kurkowego 


Bractwa Strzeleckiego w Bydgoszczy 
Obrady zagaił prezes Bractwa p tvr. 
Albin Rybarczyk, oddajac po krótkiem 
przemówieniu dałsze przewodnictwo ze- 
brania w ręce p. Józefa Grzeskowiaka, 
który do stołu prezydia'nego powołał pp. 
Szymańskiego i Boćka jako ławników 
i dyr. Wł. Webera jako sekretarza. 
Zkolei nastąpiły sprawozdania z dzia- 
łalności zarządu. Jak wynika z relacji 


prezesa, praca w okresie uk. roku była | 


bardzo ożywiona: członkowie Bractwa 
przeprowadzili szereg ćwiczeń i strzelań, 
urządzono kilka imprez strzeleckich, 
pielęgnując i propagując ideę strzelecka. 
Bractwo Kurkowe'w Bydgoszczy liczy 
obecnie 85 członków, W okresie sprawo- 
zdawczym zmarło 3 członków, których 
pamięć uczczono przez powstanie i krót- 
kie 'vspomnienie. Sprawozdanie kaso 
we-złożył skarbnik p. Budzyński. wyka- 
zując, iż dochód wyniósł 3.942,64 zł, 
a oszczędność zł 206,01. - 


- Sprawę zmiany statutu żreferował se- 
kretarz p. nacz. Weker. Zgodnie z obo- 
wiązującą ustawa o stowarzyszeniach, 
Bractwo Kurkowe przyjęło zmianę sta- 
tutu, opierając się na wzorze Zarządu 
Zjednoczenia Kurkowych Bractw Strze- 
leckich.-. 

W dalszym ciągu ótrad odbyły się 
wybory uzupełniające do zarządu. W 
wyniku głosowania wygasłe mandaty 
ponownie powierzono dotychczasowym 
członkom zarządu. I tak prezesem Brac- 


OPT ŻE je z PAM 


Z życia Powstańców w Białych- 
botach 


Miasto zna wieś tylko latem, a w za- 
sadzie szerokie koła społeczeństwa miejs- 
kiego mało intersują się tem jak żyje i 
pracuje społecznie nasza wieś zimą. A pod- 
nieść. przecież to należy, że poszczególne 
ośrodki wiejskie nie ustępują w tej pracy 
niczem miastu. 

Ub. niedzieli byliśmy świadkami milej 
uřocżystości w Białychbłotach pod Bydgo- 
szczą, Placówka Powstańców i Wojaków O. 
Ro VHI obchcdziła rocznicę swej reorgani- 
zacji, œ jednocześnie organizacja ta przyj- 
mowala gościnnie na swem zebraniu nowo- 
powstały oddział żeński Zw. Strzeleckiego, 
któregó preześką została p. Franciszka Ko- 
ścielska. 

Obrady zagaił prezes Brandt, witając de- 
legata Zarządu powiatowego ref. oświato- 
wego red. Górnickiego oraz oddział strzel- 
czyń z prezeską ob. Kościelską na czele. 

Na program zebrania złożyły się dwa 
przemówienia: red. Górnickiego i miejsco- 
wego nauczyciela, który pełnił godność ref. 
oświatowego w placówce. Po przeszło dwu- 
godzinnych obradach prezes Brandt solwo- 
wał posiedzenie hasłem „Wolność“. 


Podnieść należy, że przez ostatni rok 
placówka rozwinęła się imponująco: Zor- 
ganizowano własną orkiestrę, umundurowa- 
no prawie wszystkich członków, których li- 
czba wzrosła z 20 na 60. Placówka Białebło- 
ta może być dumną z wyników swej pracy. 


— 


„mm. W. związku z reorganizacją samorządu 
gminnego odbyło się dnia 28 ub. m. w sali 
p. Nowaka zebranie organizacyjne Związku 
Strzeleckiego w Koronowie przy współu- 
dziale pododdziałów z Nowegodworu, Busz- 
kowa, Glinek, Stronna i Więzowna. Zebra- 
nie zagaił wiceprezes Zarządu Powiatowe- 
go Z. S. burmistrz ob. rejent Kosidowski, po- 
dając organizacyjny cel zebrania i formę 
nowego ustroju organizacji strzeleckiej. Ze 
względu na uzgodnienie przez zarządy pod- 
oddziałów członków mających wejść do 
Zarządu oddziału, . przewodniczący, jako 
FE .ndydata na prezesa oddziału wysunął za- 
służonego obywatela, dotychczasowego pre- 
zesa oddziału w Koronowie majora w st. 
spoczynku Kazimierza Kapelę, którego jed- 
nogłośnie wybrano. Jego zastępcą został ob. 
Sierzputowski Czesław z Nowegodworu. 
Wysunięci kandydaci Wrzuś Jan na sta- 
nowisko sekretarza i Kantowicz Bronisław 
na skarbnika zostali również jednogłośnie 
wybrani. Ich zastępcami wybrano ob. ob. 
Domina Stanisława z Buszkowa i Kłodziń. 
skiego z Koronowa. 

W. skład. komisji rewizyjnej weszli ob. 
ob.: Zieliński Bolesiaw z Koronowa — prze- 
wodniczący, oraz Szumiński Jan z Stronna 
i Ormiński uózo: jako członkowie. Jako za- 
stępcy wybrani zoste ob. ob. Karczewski 
Karol z Glinek i Tomczak Jan z Samociąż- 
ka. Na stanowisko komendnnta oddziału po 
wołano ob. naucz. Marjana  Świtalskiego, 
Zaś na stanowisko ref. wych. obywatelskie- 
go Gabrysia Pawła. 

W wyniku ożywionej dyskusji na wnio- 
sek ob. mjr. Kapcli zebrani uchwalili na pa- 
trona oddziału Z. S. Koronowo obrać świe- 
tlaną postać gen. Bronisława Pierackiego. 


` 
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Roczny bilans pracy Kurkowego 
Bractwa Strzeleckiego w Bydgoszczy 


twa Kurkowego ponownie obrany zosłał ; 


p. dyr. Rybarczyk, skarbnikiem p. Igna- 
cy Budzyński, I strzelmistrzem p. Anto- 
ni Jankowski, a komendantem p. Stefan 
Wiese. Komisję rewizyjna wybrano w 
składzie pp. dyr. Drewka, Ziółkowskiego 
i Strehla. 

Wnioski zarządu, dotyczące sprawy 
grupowego ' ubezpieczenia członków 


Bractwa na wypadek Śmierci. przyjęto 
bez zmian. Podobnie zaakceptowało 
zgromadzenie preliminarz budżetowy 
na rok bieżący, w wysokości zł 4.610. Po- 
stanowiono również obniżyć opłaty 
wstępne od nowoprzyjmowanych człon- 
Ków z zł 25 na 10. ` 

Okrzykiem na cześć Najjaśniejszej 
Rzplitej zebranie zakończono. 


Zimniak doczekał sie jeszcze jednego wyroku... 


Dołychczas „uzbierał już 9 lat więzienia 


Żaden z najznakomitszych nawet i na 
międzynarodową skalę „pracujących“ wła- 
mywaczów nie doczekał się w Bydgoszczy 
takiej sławy, jak 33-letni Edmund Zimniak, 
znany również jako „piękny Edzio* i z ra- 
cji własnoręcznego obicia ścian pokoju swej 
lubej skradzionem płótnem introligator- 
skiem — „dżentelmen-włamywacz*. Długo 
potrwa, zanim przykra reputacja Edzia ja- 
ko tako się zatrze, ale zdaje się, że Zimnia- 
kowi nie zabraknie na odczekanie tej chwili 
czasu... W tych dniach bowiem zasiadł on 
raz jeszcze przed obliczem Sądu Okręgowe- 


Obchodzący swój rewir policjant I ko- 
misarjatu zauważył kiedyś na ulicy 
dwóch podejrzanej prezencji młodzie- 
niaszków, dźwigających z widocznem za- 
żenowaniem wspaniałą, okuciami zdob- 
ną walizkę. Zachowanie obydwóch „pa- 
sażerów * wydało się posterunkowemu 
tak dalece podejrzane, iż postanowił ich 
wylegitymować. Egzamin wypadł jed- 
nak niefortunniej jeszcze niż pierwsze 
wrażenie, to też młodzieńcy, którymi 


okazali się: 21-letni Antoni Cichy i 20- | cza, na 4 miesiące „bezwzględnego“. 


letni Edmund Stankiewicz, zawędrowali 


wa 


-© 


Na złodzieju czapka gore... 


|] go, który za włamanie do mieszkania p. Go- 
łębiewskiej, gdzie skradł on aparat radjowy 
i szereg innych cennych przedmiotów domo- 
wego użytku łącznej wartości ponad 1.000 
zł. — skazał go dodatkowo na rok dalszego 
więzienia. Tak więc „pięknemu Edziowi* u- 
zbierało się już coś około 9 latek. 
Równocześnie w wyniku rozprawy skaza- 
na została narzeczona Zimniaka, Wanda 
Szyperska, która skradzione przedmioty 
przyjęła jako podarunki, wiedząc, iż pocho- 
dzą one z kradzieży. Szyperską skazał sąd 
na 2 miesiące więzienia. 


na komisarjat. 

Ponieważ okazało się, iż walizka za- 
wierająca cenne próbki, pochodzi z kra- 
dzieży dokonanej na szkodę podróżują- 
ceko p. Jana Odrowąża, a przytrzymani 
mają na sumieniu szereg innych kra- 
dzieży dokonywanych podczas targów, 
edstawiono ich do sądu, który wymie- 
rzył Stankiewiczowi 7 miesięcy więzie- 
nia, a Cichemu, który „tylko“ nosił skra- 
dzione paczki do mieszkania Stankiewi- 


W wyścigu na rolkach, zorganizowanym przez studentki klubu sportowego 
Barbara w Kalifornji odniosły świetne zwycięstwo kobiety. 
współzawodników a kolegów-studentów daleko poza sobą. * 


ESEE INEZ Z MY O CJE CE RÓWNE E TODĘÓCĄ 


Zeby kózka nie skakała toby... 
w kozie nie siedziała 


Rzadko kiedy nieszczęście chadza luzem, 
pojedyńczo zazwyczaj zjawia się w parze z 
drugiem albo w jeszcze liczniejszej kompa- 
nji. Niedość, że rodzynki, jak wiadomo pro- 
dukt grecki wskutek nieurodzaju w okoli- 
cach Koryntu, podrożały; niedość, że w Gre- 
cji wybuchła rewolucja, ale i na wesołe do 
niedawna córy Koryntu spadł smutek. Je- 
śli nie na wszystkie, to na dwie toruńskie 
kapłanki niewybrednej „miłości“, dziewczyn 
ki jak Cacko. Jedna była Zosia Cackowska, 
druga — Pelcia Zmyślińską. 


Zaproszone pewnej księżycowej nocy 
przez „gotowego“ już pana Jana K. na do- 
kańczanie popicia do prywatnego mieszka- 
nia, wykorzystały haniebnie sytuację. 

Kiedy jedna z nich pozostawiona była 
na kwadrans sama w jednym z pokojów, nie 
mogła się oprzeć pokusie zrewidowania kie- 
szeni w pozostawioriem przez pana K. 


ad 


Górą studentki amerykańskie 


na | pieczeństwa, którzy przerwawszy błogi sen 
krześle chwilowo ubraniu. Zmyślna Pelcia | zącnej trójki, dokonali rewizji, owe 2.600 zł 


Santa 
męskich 


pozostawiając 


trafiła odrazu do tylnej kieszeni inexprima- 
bli, z której zabrała, żeby nie zginęły 3.980 
złotych. 

Z tą sumą obie pojechały do Aleksandro- 
wa, gdzie zamieszkuje zamężna siostra Cac- 
kowskiej, skąd po dwugodzinnym popasie, 
pozostawiwszy dziecku 100 zł na cukierki 
udały się do Inowrocławia. 


Tu zadomowiły się u dawnego znajomego 
Tokarskiego, u którego zdeponowały zł 2.600, 
nie tając pochodzenia tych pieniędzy, a z 
resztą gotówki zaczęły w towarzystwie te- 
goż przyjaciela odwiedzać co weselsze lo- 
kale. 


Kiedy po zabawie rozpoczętej na mieście 
a zakończywszy w domowych pieleszach te- 
goż gościnnego po staropolsku przyjaciela 
udano się na zasłużony spoczynek, znaleźli 
się niedyskretni przedstawiciele służby bez- 
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Lada chwila powstanie 
Straż Ochotnicza 
` w Toruniu 


+ 
Katastrofy żywiołowe niezależne od 
naszej woli, na których powstanie i roz- 
wój żadnego zwykle wpływu nie mamy, 
wymagają od społeczeństwa organizo- 
wania się celem obrony przed zniszcze- 
niem. Organizacją, przeznaczoną do 
przygotowania i nauczenia społeczeń- 
stwa tej walki, są ochotnicze straże po- 
żarne zrzeszone na terenie całego Pań- 
stwa w Związek Straży Pożarnych R. P.. 
Stowarzyszenie Wyższej Użyteczności. 
Na terenie miasta Torunia egzystuje 
wprawdzie zawodowa straż pożarna, ale 
na wypadek większych katastrof jest ona 
zasłaba liczebnie i dlatego władze stra- 
żackie z polecenia władz państwowych- 
administracyjnych postanowiły zorgani- 
zować i tutaj także silną ochotniczą 
straż pożarną, któraby odpowiednio wy- 
szkolona mogła spokojnie stawić czoło i 
większym klęskom żywiołówym.. į 
Zebranie organizacyjne w tej sprawie 
odbędzie się w sobotę 238. bm. Bliższe 
szczegóły będą jeszcze podane do ogól- 
nej wiadomości. j 


e 


Ośmio-centnarowy beben kablo- 


wy przygniótł robotnika 


W ubiegły czwartek wydarzył się .na 
terenach elektrowni miejskiej w Toru- 
niu tragiczny wypadek. Podczas łado- 
wania na samochód ciężarowy kilku 
bębnów kablowych, jeden z nich, ważący 
8 centnarów, w chwili, gdy samochód 


przygniatając 44-letniego robotnika elek- 
trowni Władysława: Nałęcza, który. się 
wówczas znajdował w pobliżu. 
Nieszczęśliwemu rohotnikowi, który 
przygnieciony olbrzymim ciężarem na- 
tychmiast stracił przytomność, przybyli 
z pomocą jego koledzy. Odsunęgli oni 
bezzwłocznie bęben, a następnie zawieźli 
Nałęcza przywołaną karetką pogotowia 
do szpitala miejskiego. 

W szpitalu lekarz dyżurny stwierdził 
u ofiary tragicznego wypadku zgniece- 
nie klatki piersiowej oraz ogólne we- 
wnętrzne potłuczenie. Stan zdrowia Na- 
łęcza jest bardzo poważny. 


— m 


Konferencia delegatów kas 
Stefczyka 


Na odbytej konferencji kas Stefczyka z 
pow. toruńskiego, urządzonej przez Zwią- 
zek Rewizyjny Spółdzielni Rolniczych w 
Toruniu wygłosili referaty: dyr. Związku p. 
Jan Bielecki p. t: „Stan kas Stefczyka i 
plan pracy na przyszłość“ oraz rewident p. 
K. Chrząstowski p. t.: „Jak zawierać układy 
konwersyjne z dłużnikami“. Po referatach 
odbyła się dyskusja, w której wyjaśniono 
pp. delegatom wątpliwości w związku z za- 
wieraniem układów, poczem uczestnicy 
konferencji przyjęli jednogłośnie następują- 
cą rezolucję: > } 
„Konferencja stwierdza, że wszystkie ka- 
sy Stefczyka, które w myśl zaleceń poprze- 
dniej konferencji delegatów kas Stefczyka 
przystąpiły do zawierania układów konwer- 
syjnych z dłużnikami, poprawiły wydatnie 
swój stan finansowy. Znaczne korzyści ma- 
terjalne odnieśli też dłużnicy kas Stefczyka 
dzięki obniżeniu oprocentowania skonwerto- 
wanych pożyczek do 6%%, a od 1 grudnia 
1934 r. do 472% w stosunku rocznym. 

Z uwagi na konieczność zapewnienia ka- 
som Stefczyka normalnego rozwoju, a ka- 
som rozwiązanym przeprowadzenia likwi- 
dacji możliwie bez strat, konferencja uważa 
za sprawę pilną zakończenie akcji konwer- 
Syjnej za pomocą Banku Akceptacyjnego i 
apeluje do rolników, zadłużonych w ka- 
sach Stefczyka, aby bez ociągania się zawie- 
rali układy z temi spółdzielniami.“ 


Chełmża 


— Misja św. W Chełmży odbędziecsię 
w czdsie od 15—26 marca br. włącznie Św. 
Misja, na którą przybędą zamiejscowi księ- 
ża Misjonarze. I Porządek misji podamy w 
najbliższym numerze pisma. 


SER RE WON WRC ei] 
znaleźli i towarzystwo zaprosili z sobą do 
Komisarjatu. 

W tych dniach sprawa znalazła się w 
Sądzie Okręgowym w Toruniu, który ska- 
zał Cackowską i Zmyślińską na 6 miesięcy 
bezwzględnego aresztu każdą, a Tokarskie- 
go również na 6 miesięcy, ale z zawiesze- 
riem na przeciąg lat £-ch. Siostrę z Aleksan- 
drowa Sad uniewinnił, i 


się nięco poruszył, osunął się na ziemię, 


| 
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. Bżańownych 
' basistów. 


WIKAZANIA 


ZŁA PRZEMIANA MATERII 
ZŁE TRAWIENIE 
CHRONICZNE ZAPARCIA 
KATARY ZOŁĄDKA I KIIZEK 


PR MYNORANACZ ER AŻYMOC 


$omyśl i zastanów sie 


Dział szarad i rozrywek umysłowych 


Dla szaradziety ńiema rzeczy przykrzej- 
sżej, niż błąd drukarski w zadaniu. Męczy 
a człowiek godzinami i nic nie „wycho- 

gi“. 

Tak było z ostatniemi „wizytówkami'. 
Wielu Czytelników naszego działu napewno 
w duchu złorzeczyło nam, kiedy ślęczeli 
nad ostatnią „wizytówką“ i z pokracznego 
nażwiska „El Witrcek" nie mogli ułożyć nę- 
zwy żadnej znanej im miejscowości. Przy- 
czyną tego Był oczywiście błąd drukarski, 
taki drobny zupełnie błędzik: t zamiast ó. 


„Znależli się oczywiście i tacy, którzy błąd 


odkryli, poprawili i pomimo wszystko błęd- 
ne zadanie rozwiązali. 
Ale zacznijmy ód pierwszego zadania. 
Logogryi nie nastręczał poważniejszych 
trudności. Wyrazy posiłkowe: 1 obieży- 
świat, 2 Cannes, 3 kawalerja, 4 capstrzyk, 


. 5 eancan, 6 Kalkuta, 7 adoracja, 8 głuszeć, 


9 pielgrzym, 10 mulat, 11 Radogast, 12 ość. 
_ 'Rozwiążanie: „Obiecanki cacanki a głu- 
piemu radość.“ 
Łamigłówka: „Kto wiele ściga, mało do- 
goni“ (Czytać należało co czwartą Diary, 
Wizytówki: 1. Tarnopol, 2. Inowrocław, 


8 Białowieża, 4. Królewiec. 


-Tak rózwiążali zadania: bp. Leon Walo 
z Toruńia, Marski z Sopot, Helena Śliwińska 
ż Grudziądza, Papo ż Torunia, Iks-warum 2 
Torunia i F. Chromiński. Bezbłędne roz- 
wiązania nadesłali również (bo braku roze 
wiązania. czwartej wizytówki nie możemy 
uważać za błąd): Jot-ka z Torunia, Lidja 
Minticzówna 2 Bydgoszczy, Kazimierz 
Óświeja z Tczewa i Janek Tom z Torunia, 
„Nagrody wylosowali pp: Leon Walo z To- 
rumia, Oówieja z Tczewa i Minticzówna z 
Bydgoszczy. 

Zanim przystąpimy dö nowych zadań, 
kierujemy jeszcze słów kilka pod adresem 
współpracowników naszego 
działu, a w sźczególnośći pod adresem re- 
Jak wiadomo układając rebus, 
ułatwiamy sobie często pracę zastępowa- 
ńmiem liter nutami. Pamiętać jednak nale- 
ży, że sam znak bez klucza żadnej nuty nie 
wyraża. To też niejeden już starannie wy- 
rysówany rebus pójść musiał do kósza z té- 
go powodu, że przed nutami brak było kiu- 
Cza. Prosimy żatem pamiętać o tej dro- 
bnostce przy nadsyłaniu gotowych rebusów. 

Dziś na piórwszy ogień idzie następująca 


Uzupełnianka 
(ułożył F. Chr. z Torunia), 


lig. „sl 43608.:.6M 4lt$Z., ETT 
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Uzupełnić brakujące litery wstawiając 
ne miejsce kropók litery odgadnięte ze 
słów o poniższym znaczeniu: 1) lina okręto- 
wa, 2) komieczność, 3) istnienie, obecność, 4) 
góry w Ameryce, 5) == 2); 6) inaczej znajdo- 
wać się, 7) inaczej karmi, 8) rodzaj tłuszczu, 
9) imię męskie, 10) inaczej posyła, 11) przy- 
wraca do życia, 12) inaczej posiada, 13) po- 
leca — rozkazuje, 14) oddaje hołd, 15) zaim. 
(I. mnoga), 16) == 10 (liczba mnoga), 17) rze- 


ka w Polsce, 18) inaczej chwalę, 19) położe- 
nie klucza. 

Wierny współpracownik naszego działu 
p. Marsski z Sopot nadesłał — oprócz wier- 
szowego rozwiązania następujące zadanie: 

-~ ç Szarada. 
W mej ojczyźnie jest zakątek 
przecudny, uroczy, 
A w nim „raz-dwa” syn tej ziemi 
skromne życie toczy. 
Miiszą jemu jego wioska, 3 
niż „cztery-pięć-szósta”, 
Chociaż słońca jest tam więcej 
kraina górzysta. 
Co w swej wiosce ma rozkoszy 
to „pięć” żaden niema, 
Słowem „sześć-raz* cudna strona, 
jak ładna tam zima, 
Ten ocenić tylko zdoła 
kto zbłądzi w te progi. 
Prawie taka jak cztery-pięć-trzy, 
Czytelniku drogi. 


Choć tam „czwarty” raz grasował 
(zmień tylko „j“ na „b'). 

Jednak zniemczyć jej nie zdołał, 
mimo śwej przewagi. 

Gdy wakacje już nadejdą, 
Szaradzisto drogi, 

Dla mnie „całość* ideałem 
W jej podążę progi. 

Tam w zaciszu, zdala miasta, 

Nad cichem jeziorem, 

Będę marzyć o mej doli 
Czerwcówym wieczorem. 

Na koniec drobniutka arytmetyczna: 

Paginacja wielkiego dzieła. 


Przy numerowaniu stroń wielkiego ręko- 
pisu czyli t. zw. paginowaniu, napisano ogó- 
łem 5145 cyfr. Czy i jak można określić, ile 
manuskrypt ten liczył stron? Węsław. 


P. Mar-ski w Sopotach.  Trzy-jeden i 
sześć-jedeń trzeba było skreślić i stąd zmia- 
ny w szaradzie. 


CE PRO DZWON OE OO OC OCE ZOWAEE 


FEEURS DEVARSOVWIE TAN 


WARSZAWA 


OE EC OOOO CO WCC PCO 


Niedziela, 10 marca 


ROZGŁOŚNIA WARSZAWSKA 

9,00 Sygnał czasu i pleśń „Kiedy ranne wstają 
garze“, 9.03 Pobudka do gimnastyki. 0.06 Gilmnasty- 
ka, 0.20 Muzyka z płyt. 9.45 Dziennik por. 9.55 Pro- 
kram na dzień bieżący 10.00 Popularna muzyka pól- 
ska (płyty). 10.80 Nabożeństwo z Katedry św, Jana 
w Warszawie. Kazanie na niedzielę I-szą WAAASTO 
postu (z cyklu „Rożważania pasyjne") p. t. „Dla 
grzeszników 1 za grzeszników”, wygł, ks, prof. B 


Kulesza, 11.57 Sygnał czasu z Warsa. Obserw. Astr. , 


12.00 Hejnał z Krakowa, 12.08 Wiadom. meteorol. 
12,05 Fizeciaą „teatralny. 12.15 Koncert z Krakowa. 
18.00 „Teatr Wyobraźni“ — fragment słuchowisko» 
wy z komedji Moljera „Mizantrop“, 
oprac. T, Boy'a-żeleńskiego. 18.15 Transmisja 2 Filh. 
Warsa, IT-ój części Poranku Muzycznego. Wył: 
Ork. Filh. Warszaw. pod dyr. B. Wolfstala 1 B. Szi- 
get (skrż.), 1) F. Mendelssohn-Bartholdy: Uwertura 
i Scherzo że „Snu nócy letniej” — wyk. ork., 2) P. 
Czajkowski: Roneórt skrzypcowy D-dur a) Allegro 
módetato,, b). Carńżónńetta, 0 NOO aOBEimo z 
w tów. ork. B. Szigeti. 14.00 Muzyka popularna 


w przekł, i 


3 
(płyty). 15.00 „Garóć Uwag ò wiosennem nawożeńiu* | 


t dr. I. Kosiński. 15.15 Piosenki A. Dymszy 


= wy, 
ONA. 15.22 „Przegląd rynków produktów rolnych” | 
s iśniewski. 15.35 Słuchowisko | 


miajskie » TN onie“ w oprac. J, Zleleń 
| zeńie” c. J, Zieleńczy= 
kówńy. 18.06 Koncart solistów, Wes Z. Rabcewi- 


am ña dzień nast. 19,08 „Rycerskość wieśniacza” 

, Masćazniego w skrócie (miyty). 19.45 Podróżujmy : 
„Jeżiora „Panieńskie oczy“ — pyg J. Strzelecka. 
20.00 Mużyka lekka, Wyk.: Ork. P. R. pod dyr. Stan. 
Nawróta i M. Kaupe (śpiew, transm. x Poznania). 
20,46 Dziennik wiecz. 20.55 „Jak pracujemy i żyjemy 
w Polsce". 21.00 „Loża Szyderców". 21,80 „Co czy- 
tać”, „Nowości beletrystyczne”, sżkio liter. — wygł. 
St. Adamczewski, 21.46 Wiadóm. sport, ze wszyst- 
kich rozgłośni P. R. 22.00 Koncert reklamowy. 22.15 
Koneert w wyk. Ork. Symf. P. R. pod dyr. J. Ozi- 
mińskiego ż udziałem M. Szaleskiego (altówka). 23.00 
Wiadom. meteor. dla komunikacji lotniczej, 23.05— 
24,00 Wieczór taneczny. Ork. Witkowskiego. 


r 


| 


ROZGŁOŚNIA TORUŃSKA 


9.00—9.55 Transm. ż Wafszawy. 9.58 Zapowiedź 
programu. 10.00 Utwory salonowe w wyk, ork, Da- 
os Bela (płyty). 10.80—12.05 Transm. z Warszawy i 
rakowa. 12.05 Przegląd teatralny. 12.15 Transm. z 
Krakowa. 18.00 Teatr Wyobraźni == fragm, słuchów. 
ż kom. Moljera „Mizantrop“ w oprac. Tad, Boy'a- 
Żeleńskiego. 18.156 Transm. z Warsz. 14.00 Moncert 
życzeń. 15.00 „Zalesienia wiosenne" — wyśł. p. M. 
Bernakiewicz. 15.15 Orkiestra taneczna Jąck'a Pay- 
ne'a (płyty). 15.322 Transm. z Warszawy. 15.85 „Słu- 
chowisko wiejskie“ b t. „Przyrzeczenie w oprac. J. 
Zieleńczykówny. 16.00-—19.00 Transm. z Warsz. 19.00 
Program na dz. nast. 19.08 Koncert z płyt 19.45—22.00 
Transm, z Warsz. 22.00 Koncert reklamowy, 22.15— 
24,00 Transm, z Warszawy. 


ZAGRANICA 


7.80 Praga. Koncert poranny. 2.15 M. Ostrawa 
Koncert ork. wojskowej 0.15 Praga. Sonaty Haendla. 
9.55 Brmo. Pieśni i tańce. 11.00 Królewiec Utwory 
Haendla, 11.10 Berlin. Kwintet Regera. 11.80 Ham- 
burg. Pieśni Schumanna. 12.00 Wrocław, Utwory J. 
S: Bacha. 13.05 Wiedeń. Koncert ku czći H. Wolfa. 
15.00 Praga. „Chłop filut" =- Opera Dworzaka. 15.10 
Hiiyćrsum. Koncert symf. 15.80 Paris P. T. Koncert 
symf. 16.00 Budapeszt. Muzyka cygańska, Wiedeń. 
Muzyka Kameralna, 16.00 Radio Paris. Koncert 
symf. 16.45 Londyn Nat, Muzyka lekka. 17.00 Rzym. 
Koncett Bymf. pod dyr. Klemperera. 17.60 Kolonia. 


Koncert komp. Pawła Lincke, 17.15 Strasburg. Kon- 
čert symf. 17.50 Lipsk. Pieśni Schuberta, 18.00 Straś- 
burg. Koncert symf. 18.00 Królewiec. Koncert zam- 
kowy._18,30 Sztutgart. Dawna i nowa mizyka tan. 
19.00 Leningrad. Koóncórt symf. 19.05 M. Ostrawa. 
Muzyka lekka. 19.15 Budaposzt« Recital. tort, 19.15 
Królewiec. Muzyka fińska. 19.30 Wiedeń. Koncert 
róztywkówy. 19.55 Koszyce Koncert ork. wojsk. 20.00 
Moskwa (Kom.). Koncert wokalny. 20.00 Hamburg. 
„Alcina“ — opera Haendla. 20.25 Koszyce, Wesoła 
audycja, 20,30 Ryga: Muzyka balet. 20.40 Osło. Fe- 
stiwal Bacha. 20,45 Rzym. „Bajadera* — operetka 
Kaimana. 20.45 Praga. Kwintet dęty. 20,45 Paris P. 
T. T. Występ Yvette Guilbert, 20,45 Palermo, „Doe 
mek trzech dziewcząt” —« operetk. Schubert-Berthe. 
21.00 Radio Faris. „Lô ról avouzle" opera Fevriera, 
21,00 Beromuenster. Wieczór Scuhberta. 21,25 Brno. 
Muzyka rókokówa. 21.80 Moskwa (Staliń) Muzyka 
tan. 21,40 Wiedeń. Romanse szwedzkie. 22.00 Lońdyn 
Nat. Koncert wiecz. 


Poniedziałek, 11 marca 


ROZGŁOŚNIA WARSZAWSKA 


6,30 Pieśń „Kiedy ranne wstają zorże”. 6,53 Pobude 
ka do gimnastyki. 6.86 Gimnastyka. 6.50, 7.25 Muzy- 


e 


W środę dnia 6 marca I93$ r. zmatł” 
po długich i ciężkich cierpieniach 


Ś. p. 


Michał Twardowski 
motorowy Tramwajów Miejskich. 


W Zmarły straciliśmy długolete 
niego pracowniku. 
Zarząd Miejski w Bydgoszczy 
Tramwaje 


Bydgoszcz, dnia $ marca 1935 r. 


ka z płyt. 7,15 Dziennik por. 7,45 Program na dz. bież. 
150 „Wskazówki praktyczne”. 8.00 Audycja dla 
Szkół. 11.57 Sygnał czasu z2 Warsz. Obserw. Astr. 
12.00 Hejnał 2 Krakowa. 12.03 Wiadóm. meteorol. 
12.05 Koncert Zesp. P. Rynasa i Z. Ledermana, 12.45 
„Kilka słów, o naszych dzieciach" — wygł. M. Nie- 
siołowska. 12,55 Dziennik południowy. 13,00 Arje òpe- 
rowe (płyty). 18.50 Wiadom. o eksp. polskim. 13.55 
Przegląd giełdowy. 15.45 Rozbawione fortepiany (K. 
Gimpel i St. Szpilman) I „Chór z Grajdołka”. 18.30 
Lekcja jęz. niem. ze Lwowa. 16.45 Pieśni w wykóna- 
niu Z. ProtassewiczĄ. Akomp. prot. l, Ursteln. 17.00 
Aud. dla dzieci starszych. 17.15 Rezerwa ogólnópol- 
ska. STNA strzelecka. 18.25 Chwilka spółecz- 
na. 18,30 Skrzynka ogólńa =- mówi dr, M. Stębów- 
ski. 18.40 „Życie kultur. 1 artyst. stolicy”. 18.45 „Ohór 
Dońskich Kozaków śpiewa” (płyty). 19.07 Pro 

na dz. hast. 19.18 „Skrzynka rolnicza” =+ omówi Inż. 
W. Tarkowski. 19.25 Wiadóm, sBportówe lokalne. 19.50 
Wiadórm. sport. ogólno-polskie. 19.35 UR W galóno- 
wa w wyk, Oktetu Squire'a (płyty). 10,50 Przegląd 
filmowy: 20.00 Muzyka lekka że Lwowa, 20.45 Delen- 
nik wiecz. 20.55 „Jak pracujemy i żyjemy w Polsce". 
21,00 Kóncert muzyki francuskiej » ok., Wystawy 
Współcz. Rzeźby Francuskiej w Itistyt. Propazahdy 
Sztuki w Warszawie. Transmieja z I. P. 8ù Wyk.: 
St. Argasińska (śpiew), Bron. Prokopówiczówna 
(harfa), E. Wojakówski (flet), M. Szałeski (altówka) 
iR. Halber (wioloncz.). 23.00 Koncert reklamowy. 
22.15 Mużyka taneczna. Ork, Tychowskiego. 23.00 
Wiadom, meteor, dla kóomunik. tótn. -23.05 D, c. mù- 
zyki tanecznej 23.30—23.45 Odczyt w języku anż. p. t. 
„Zakopane i Krynica" wygl. T, 


RÓŻGŁOSŚNIA TORUŃSKA 


6.80 Transm. z Warszawy. 7.48 Zapowiedź progra- 
mu. 7.50 Wskazówki praktyóżne. 8.00 Transm, z 
Warszawy. 11.57—13,55 Transm, z Warsz. i Krakowa. 
R btw 6 W! 457 Muzyka test ri 
płyty). 14. uzyka lekka aneczna (p ` $ 
IRS Transm. z Warsz. 1 Lwowa. Med Giwnia 
społeczna. 18,30 Skrzynka ogólną —— kier. rózgłofni 
St. Nowakówski. 18.40 Życie kultur., artyst. i. nauk. 
na Pomorzu. 18.45 Recital skrzypcowy M, Umińskiej 
(płyty). 19.07 Program na dz. nast. 19.15 Wiad. go- 
spod. 10.25 Wiadom. sport. z Pómoórza. 19.30-23.00 
Transm. 2 Warszawy. 232.06 Koncert reklamowy. 

22.15—28.05 Transm. z Warsz. 


ZAGRANICA. 


17.00 Regional. Muzyka Eat 3 17.20 Bratisia- 
wa, Fiumoróski Welbera. 17.20 Lipsk. Muzyka, współ 
ćżósśna. 17.80 Rzym, Londyński kwartet symtcżk, 17.40 
na skrg. 1 altówkę. 18.00 Kolonia, Pief- 
ni Straussa £ Zilchóra. 18.135 rondyn Nat. Ork. mat- 
dólinistów. 18,80 Moskwa (Kom.). Koncert wieczór= 
ny. 18.30 Leningrad. Koncert symf. 18.00 Koenige- 
wust. Audycja wypoczynkowa. 19.00 Hamburg, Mu- 
zyka rosyjska. 19,30 Btrasburg. Koncert muzyki cze- 
skiej. 19.30 Praga. Koncert ork. wójsk, 10.80 Bero- 
muenńśstór. „Noc w Wenecji” -— opert. Straussa. 20.00 
Wiedeń. Pieśni 1 marsze żołnierskie. 20.10 Monńch- 
jum. Wieczór marsz. 20.15 Kopenhaga. Melodje wię- 
deńskie. 20.15 Oslo. „Baron Cygański“ — opórt. J. 
Straussa. 20.15 Koenigawnst. Tańce 6 stuleci. 20.15 
Sztutgart, Koncert uroczysty. 20.30 Wieża Biffla. 
Koncert rozrywkowy, 21.00 Paris P. T. T. „„Mąskot- 
ka“ — operetka Audrana. 21.15 «Kopenhaga. Pieśni 
duńskie. 21,40 Wiedeń, Koncert symf. 21.55 Radło Pa- 
ris, Wieczór kameralny. 22.00 Regional. Koncórt ork. 
dętej. 22.00 Strasburg. Koncert sol. ż udziałeń Marji 
Modrakowskiej. 22.00 Stockholm. Muzyka kościel- 
na. 22.00 Modjolan. Koncert kameralny. 22.20 Lipsk. 
Utwory Śchuetza. 22,20 Hilversum. Koncert syf. 
22.30 Monachjum. Kwintet symczk. Brucknera, 23.00 
Lipsk. Koncert nocny. 


Ordon. 


Praga. Duet 


+ M. G. EBERHARDT., 


OFIARA CHIRURGA 


76) 


POWIESĆ SENŃNSACYJNA 


— Może żabierzemy pielęgniarkę. 
Nowina niepomyślańa, a pónieważ moja 
klientka jest chora... 

. „Doktór Kunce skinął na mnie, że- 
bym szłą za nimi. Z otwartych drzwi 
pokóju Dione lała się na korytarz smu- 


głosem, ściągając niespokojnie czarne 
brwi. Źrenice jej się zwięziły, nos jakby 
się zaostrzył a policzki żapadły. — Co 
takiego? Otworzył pan testament? 

— Tak... to jest... tak. Tak jest. Otwo- 
rzyłem i przeczytałem. Właśnie ż tego 


ga światła. Młoda kobieta siedziała na | powodu... Tego pozwoliłem sobie... 


łóżku, podparta poduszkami. Rozpędzó- 
ny wachlarz elektryczny rozwiewał jej 
jasńe włosy i szeleścił papierem. Uwol- 
nione od bandaży gardło ciemniało fio- 
detowemi sińcami. Court Melady sie- 
dział koło okna. W głębi korytarza mi- 
gna? biały. fartuch Nancy. Ellen studjo- 
wała wykresy gorączki. Na końcu dłu- 
giego korytarza wschodniego majaczyła 
sylwetka policjanta. W drzwiach, przy- 
słoniętych parawanem, zabielał na mo- 
ment czepek Lillian Ash. 

Ina powitała nas najuprzejmiej. Je- 
żeli ją nasz powrót ucieszył, to się z tem 
die zdradziła. 

— No, co nowego? 


— Droga pani — zaczął nerwowo ad- 
wokat — przykro mi, że przychodzę do 
ani z niezbyt... tego... wesołą... tego no- 
ving. 

— Co takiego? — zapytała chropawym 


Sięgnął do wewnętrznej kieszeni i 
wyciągnął dużą kopertę opasaną guma- 
mi. Trzymając ją w jednej ręce, drugą 
zdjął szkła z nosa i zaczął je polerować 
chuteczką. W pokoju zapanował nastrój 
ostrego napięcia. Ina siedziała na łóżku, 
demoństrując szeroki pas koronkowej 
koszuli, ku widocżnemu zainteresowaniu 
stenografa. Sierżant i doktór patrzyli 
na koperię. Pierwszy pocił się jak mysz, 
drugi gładził się po bródce. 

— O, prędzej — zniecierpliwiła się 
w końcu Ina, gdyż Wepling chuchał na 
szkła, nie mogąc ich jakoś wyczyścić. 
— Nie potrzeba, żeby mi pan to czytał. 
Niech pan powie w czem rzecz. Czy 
„mąż nie zostawił majątku? Czy wszyst- 
ko przepuścił? 

— O, nie. Zostawił dużą fortunę, ład- 
ną fortunę. Wszystko w obligacjach. Du- 
żo tego, dużo. 


— Więc czego pan taki poruszony? | mężowi do zrożumienia, że powinien 


— zapytała z ulgą wdowa. — Jeżeli zo- 
stawił dużo pieniędzy, to niema się cze- 
go trapić. Zlękłam się, że wszystko pu- 
ścił. p 

— Zostawił dużo pieniędzy — rzekł 
żałośnie Welpling. —— Dużo, tylko że... 
Sęk w tem... że... że nie zapisał ich pani. 

Ina Harrigan zatknęła się nerwowo 
i nagle wyskoczyła z łóżka. 

Stenograf ni to kwiknął, ni to pisnął 
i, ulegając nakażowi szlachetńniejszych 
instynktów, uciekł na korytarz. Sier: 
żant Lamb zaczerwienił się po uszy, ja 
zaś porwałam z poręczy łóżka szyfono: 
wy szlafrok i zarzuciłam na ramiona 
gorszycieice, która przytrzymała go na 
sobie odruchowo, gdyż właśnie leciała 
na swego dóradcę prawnego, jak pan- 
tera. Oszołomiony Wepling cófnął się 
wtył. 

— Pani szanowna, proszę tego... Ja 
przecież... Niech mi pani pozwoli... 

Ina przystanęła. Przejrzysty negliż 
ciągnął się za nią na podobieństwo roz- 
dygotanego ogona. 

Welpling najwidoczniej bardzo wy- 
straszony, obejrzał się na drzwi. Sta- 
rannie utrzymane ręce, w których ści- 
skał kopertę, drżały nerwowo. Na ostry 
głos Iny przełknął pośpiesznie i zaczął 
trzepać: 


— Niech mi pani wierzy, że ja nic o 


ltem nie wiedziałem. Nieraz dawałem i 


wygotować testament, ale zawsze mi 
odpowiadał, że o tem pamięta. O tym 
testamencie nigdy nie wspomniał. Zna- 
lazłem go po zabójstwie między jego pa- 
pierami. Dziś go dopiero otworzyłem. 
Stary testament, z przed lat... 

— Kto... 

— Zapisuje w nim cały majątek pier- 
wszej żonie. 

Zapanowało milczenie. Ina stała jak 
słup. Wepling trzepał nerwowó dalej: 

— Data wskazuje, że kazał gó spórzą- 
dzić jesżcze przed rozwodem. Ó ile mi 
wiadomo, późniejszego testameńtu nie 
żostawił. Naturalnie postaramy się, że- 
by pani dostała jakąś część, ale gros ma- 
jatku przejdzie na pierwszą żonę, jeżeli 
żyje. 

— O, żyje — odparła Ińa i cofnąwszy 
się do łóżka, usiadła na pościeli ze wzro- 
kiem wbitym ponuro w podłogę. Pomi- 
mo, że była wściekła, nie traciła cząsu 
na histerję. Przystąpiła z miejsca do 
rozważnego zastanawiania się nad sytu- 
acją. Widziałam po jej twarzy, że my- 
ślała z wielkiem natężeniem. 

— Pan wie napewno, że innego testa- 
mentu niema? 

— Napewno, droga pani — zachicho- 
tał nerwowo adwokat. — Przykro mi to 
mówić, ale tak jest. Zajrzeliśmy do 


wszystkich kas i skrytek w banku, w 
domu, w lecznicy — wszędzie. 
(Ciąg dalszy nastąpi), 


Fom. Alfre. 


i8 Rynek Grudziadz 


Po doborowej jakości 1587 
nasiona 


warzyw kwiatów itd. 
prosimy zwracać się do firmy 


Stanisław Kalka, Bydgoszcz - 


Nowy Rynek 5 


! ZARZĄD MIEJSKI W BYDGOSZCZY 
. Wydział IX Oddział Wodociągów i Kanalizacji 
ogłasza. niniejszem 


PRZETARG 


ofertowy na „Warunkach obowiązujących przy u- 
bieganiu się o roboty i dostawy miejskie w Byd- 
goszczy:* na wykonanie robót instalacyjnych przy 
domowych przyłączeniach wodociągowych i kana- 
lizącyjnych w róku budżetowym 1935/36. 

Kosztorysy przetargowe i warunki nabywać mo- 
żna w godzinach urzędowych za opłatą 3,00 zł. w 
Wydziale IX, ul. Jagiellońska 54. 

" Oferty składać należy w Registraturze (Gmach 
Gazowni pokój 20) w nieprzekraczalnym terminie 
do dnia 20 marca 1935 r. godz. 12 o której nastąpi 
otwarcie ofert. 

Do oferty należy dołączyć kwit na złożone w Ka- 
M WĘG z i Kanalizacji wadjum w wysokości 
500— z 

Zarząd Miejski zastrzega sobie prawo dowolne- 
go wyboru oferenta, względnie WA zę żadnej 
z ofert. 

Bydgoszcz, dnia § marca 1985 r. 

.Za Prezydenta Miasta: 
"Naczelnik Wydziału IX. 

* : 1 (©) Inż. Ed. Tubielewicz, 

G “Radca Budownictwa Magistratu. 

Zlecenie” Nr. .310/1. 


WEPITT Ui KIEJ TYT WAYNE RZ TWE EWA APA WOAFTAWIIWERIE BĘ 
Numer akt: Km. V. 129/35. 2086 
: OBWIESZCZENIE 


O LICYTACJI RUCHOMOŚCI. 


Komornik Sądu Grodzkiego w Bydgoszczy rewi- 
ru V Stęfan Jaroszyński, mający kancelarję w Byd- 
goszczy, ul. Zduny nr. 1 na podstawie art. 602 k. 
p. c. podaje do. publicznej wiadomości. że dnia 13 
marca 1935 r. o godz. 12-tej w Janowie, powiat 
Bydgoszcz odbędzie się 1-sza licytacja ruchomości, 
należących do Franciszka łukiewskiego, składają- 
cych się z:'1 pianina firmy „Hartmann — Berlin“, 
1 lustra tremo z płytą marmurową, 1 kanapy plu- 
szowej czerw.. 1 fotelu (bujak), 1 dywanu 12X2, o- 
szacowanych na łączną sumę zł. 595—. 

Ruchomości można oglądać w dniu licytacji w 
miejscn i czasie wyżej oznaczonym. 

Bydgoszcz, dnia 7 marca 1935 r. 


Eat: YTY (—) Jaroszyński. 
PA) Komornik. 
Zlecenie Nr. 72/8 K. 


Zakład optyczny 
Oskar Meyer miss i zene 


zal. 1899 Bydgoszcz, ul. Gdanska nr. 21. tel. 13-89 


$umienne wykonanie 
16. mwszuystfkichi okularów. 
s =ni Fachowa ' rzetelna obsługa. 6647 


W, dlrztmiewski 


Bezpłatny pokaz prania od 11-76 marca 35 r. 


Cennik wysyła bezpłatnie. J 


$Srzeprowadziłem sie 
na ul. Gdańska 27. 


Dr. med. Chełkowski 


1983 Bydgoszcz — Telef, 13. 


Ostatnie słowa techniki | 


Philips 334- 
I Philips „Junior ” 
Trójka Philipsa „Junior: 


tylko nieco droższa od najtańszych 
Cena za gotówkę zł 225,— 


„Na raty zł 265— Wpłata zł.65.— ` 
reszta na 10 rat miesięcznych po zł. 20. 


Nabyć możesz w firmie: 


B. WOJEWSKI, WEJHEROWO, ml. Sobieskiego 2 
„l Sora tå 


WIĘZIENIE W BYDGOSZCZY 


ogłasza przetarg 


na dostawę: śledzi solonych 2 beczki, słoniny i mie- 
sa wołowego około 1.500 kg, grochu polnego, Fol- 
gera wzgl. Wiktorja około 2.000 kg, fasoli białej 
wzgl. kolorowej ok. 2.000 kg, buraków egipskich ok 
500 kg, marchwi jadalnej ok. 500 kg, cebuli ok. 100 
kg, mleka niezbieranego ok. 75 ltr., pietruszki ok. 
60 kg, pieprzu ok. 3 kg, liści bobkowych ok. 3 kg., 
chleba pytlowego ok. 120 kg oraz na wypiek chleba 
żytniego razowego (ok. 10.000 kg) na czas od 1 kwie- 
tnia do 30 czerwca 1935 r. przyczem mąkę dostar- 
czy więzienie, wszelkie inne dodatki — dostawca. 

Oferty zapieczętowane i zalakowane przesyłać 
należy Naczelnikowi Więzienia do dnia 22 marca 
1935 r. godz. 12 przy dołączeniu kwitów wpłacone- 
go w Kasie Urzędu Skarbowego wadjum, w wyso- 
kości 5 proc. wartości oferowanej dostawy. 

Towary mają być pierwszorzędnej jakości i do- 
starczone partjami według zapotrzebowania wię- 
zienia. 

Komisja przetargowa zastrzega sobie dowolny 
wybór oferenta. 

Naczelnik Więzienia: 


(—) A. Tucholski. 
Zlecenie Nr. 303/8. 2085 
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71698  „ 


wykonuje szybke 
i tanio 


POMORSKA 


1940/34. 2067 
PRZETARG. 

12 marca o godzinie 13-tej sprzedaję przy ulicy 
Szerokiej 20 przymusowym przetargiem za gotów- 
kę: fortepian. 

(—) Brunon Duplicki, 


komornik Sądu Grodzkiego w Toruniu, rewiru III. 


HALA TARGOW — GDANSK 


Turn'ej zapaśniczy oe wielką nagrode Narodów 
5 WIELKICH WALK! Dziś w sobote 5 WIELKICH WALK! 
Tornow — Spewazek.  Pooshoff — Schulz. St. Mars — Weinura. 
Móbus — Uybo. 


Nadzwyczaj emocjonująca wałka dwuch najzręczniejszych techników walk zapaśniczych , 
; ej KRUGER — GREEN. 


UFA-PALAST 


Gdańsk, Elisabethk'rchengasse 2. — Tel. 246 00. 


Rynek 


DRUKARNIA 
ROLNICZA.: 


TORUŃ, UL. BYDGOSKA 56 


kruszywo kamien 


tłuczeń, szplit, grysy i wysiewki 
z doborowych kamieni kartuzkich, mecha- 
nicznie tłuczone i sortowane, poleca po cenach 


przystępnych do natychmiastowej dostawy 


„TRI” TOWARZYSTWO ROBÓT 
INŻYNIERSKICH S. A. 


z własnej wytwórni w Miechucinie 


poczta Miechucin, powiat kartuski. 


maa OT O ZO O ZE Z O AO EO NN WIERA, 


Najlepszy film Ufy — Niesłychane przeżycia 
Gustaw Fröhlich — Cida Baarova 


| Barcarole 


Przedstawicieistwo s 
z WILLY BIRGEL HILDE HILDEBRAND —HUBERT von MEYERINCK, w Warszawie, ul, Czackiego nr. 14. 
Scenarjusz; Gerhard Menzel. Muzyka: Hans Otto Borgmann. Reprezentant: 


Film osnuty na tematach opery „Opowieści FCoffmunna'. 
Produkcja: Günther Stapenhorst, Reżyserja; Gerhard Lamprecht. 
Młodzież przy pracy. Film z wyścigu pracy z roku 1934. 


NAJNOWSZY TYGODNIK DŹWIĘKOWY UFY 
Poszątek seansów: w dnie powszednie 4, 6.15, 8 30 godz., w niedzielę: 3, 5, 7, 9 godz. 


Inż. W. Fomczyński, Wejherowo, skrz. poczt. 
nr. 30, telefon nr. 32. 1674 
RZA s R E EEE 
292/35. 2089 
PRZETARG. 


12 marca o godzinie 12 sprzedaję przy ul. Ry- 
nek Nowomiejski 25 przymusowym przetargiem za 
gotówkę: 2 repozytorjum, ladę, kasę, nadstawkę o- 


fFonsetwuyu rybne 


zi (—) B Duplicki, 
—) Brunon Duplicki, 
OE ic al olone 1418 komornik Sądu Grodzkiego Toruń. 
Śledzie świeże w lodzie 202/35. 2068 


Śledzie mrożone 
Sledzie opiekane 
$znroty świeże (©Greitlinói) 


PRZETARG. 


12 marca o godzinie 9,30 sprzedaję przy uł. Pod- 
górna 7/13 przymusowym przetargiem za gotówkę: 


POLECA maszynę do dzielenia bułek. 
66 : ! (—) Brunon Duplicki, 
OCE AN — GDYNI A komornik Sądu Grodzkiego Toruń, Św. Jakóba 7. 
z OPEC 
59 | | 


(dakaczówe na wszechświato: 
wych wystawach 


PIANINA 
i FORTEPIANY 


zał. w r. 1873 największej piere 
wszorzędnej polskiej fabryki 


„ARNOLD FIBIGER" 


KALISZ, UL. SZOPENA 9 TEL. 263 
TUROSTOWSKA - TORUN, św. Ducha 14 


Księgarnia Idzikowski, Bydgoszcz 
Mimo znacznie zniżonych cen, sprzedajemy na bardzo 
dogodnych warunkach. 2401 


Elektryczne Aparaty Lecznicze | 


keparacje 
tylko w specjalnych warsztatach firmy 


„A L ME DA” wł. Albert Meyer, 


Gdańsk, Holzmarkt 15/16 7134 


PORT RYBACKI HAŁA RYBNA TELEFON 20—38 
Adres telegraficzny Ocean Gdynia. 


PIĘKNE DRZEWKA I KRZEWY 


iglaste, liściaste, alejowe, krze- 
wy owoccwe, róże, bzy i byliny 
„ polecają po cenach bardzo niskich: 


SZKÓŁKI PODZAMECKIE 


Hr. Franciszka Zamoyskiego, 
poczta Maciejowice, woj. Lubelskie ` 
Cenniki na żądanie bezpłatnie 


EURE, 
CHORZY NA PŁUCA 


KAŻDY, kto cierpi na KASZEL, BRONCHII, CHRYPKĘ ZAFLEGMIENIE PŁUC 

oraz KOKLUSZ, powinien natychmiast zabrać się do leczenia. 

DOBRYM ŚRODKIEM NA CHOROBY PŁUC OKAZAŁ SIĘ PREPARAT FAGOSOL. 

Przy użyciu FAGOSOLU zmniejsza się kaszel. FAGOSOQL dostać można we 
wszystkich aptekach. Ski. gł. Apteka H, ROSENSTAD TA, Warszawa, ja | 


przedst. 


io, 


Grzybowski 10. 


(e 


R= ZĘ 


R 
= 


| 


aia a DOE EZĘE 


szczenia. 


Kto w BARWIE czyści i farbuje, 
wydanych pieniędzy nie żałuje. 


1 


BARWA —N 


2077 


Otwierajcie szafy! 
Przeslądaicie garderobę! 


Przynoście waszą odzież wiosenną 
do farbowania i chemicznego czy: 


TORUŃ, UL. SZEROKA 21. 


s 


NU 
GL l 
N A 
R SJ 
kJ 
RU N 


MLDINI 


"s Stały duży 


zarobek 


przy łatwej pracy, dajemy 
osobóm zaprowadzonym w 
księgarniach, składach aptes 
cznych, sklepach  bławat 
nych i u krawcowych. Pos 
szukujemy przedstawicieli 
we. wszystkich miejscowośr 
ciach, Zgłoszenia kierować: 
Kraków, skrytka pocztowa 
272, 2003 


*TORUN - 


Całodzienne 


bardzo dobre utrzymanie, 
miesięcznie 40 zł poleca Fr. 
Zalemski, Toruń, Łazienna 

1947 


„REKORD“ 


Przepisuje na maszynie 
wszelką pracę biurową, rer 
klamacje, wnioski, szybko, 
tanio, Stary Rynek 1% po: 
dwórze perter, Toruń. 

200 


łososie, węgorze, bitlingi stale 
świeże poleca Kłopocki, Tos 
ruń, Szeroka 25. 2019 


Naprawę wszelkich 


KASZTA ROLNICZYCH 


uskutecznia szybko i tanio 
Firma „PEDAB* 


w Toruniu, 
ul. Koszarowa 15/17 (1039 


Pierwszorzedny 


GABINET 
KOSMETYCZNY 
„KALOTECHNIKA" 


Wszelkie zabiegi w zakre 
sie nowoczesnej kosmetyki 
Racjonalne pielęgnowanie, 
odmładzanie iudoskonalanie 
urody, Usuwanię zmarsz: 
czek, wągrów, pryszczy, bros 
dawek, kurzajek, zbędnego 
owłosienia, piegów, TQazszes 
rzonych por, iojotąku, trą: 
dziku, czerw, nosa | innych 
niedokładności cery. Radys 
kalne usuwanie  lupieżu, 
Przyciemnianie brwi ; rzęs 
Sprzedaż kremów, mleczek 
itp. Porady bezplatnie. 1814 
TORUN, m. Król Jadwigi 5, 
mieszk, 3. 


Lisy 
od 25 zł.. MurtRi od 
60 zł. $zyjki od 5 zł. 
Poleca w wielkim wyborzę 
Warszawski 
1785 SKład Futer 


Toruń, ul. Łazienna 28. 


Niemieckiej 
literatury, gramat,, konwers, 
uczy profesorową Węglo- 
rzowa, Zgłoszen a: Toruń, 
Bydgoska 78, m. 3. 1873 


Sprzedam 
gospodarstwo 50 morg, zie 
mia Í iH kl z kompletnym 
żywym i martw. inwentarz. 
Wiadomość w „Dniu Pom." 
Toruń. 1811 


Samochody 
ciężarowe do przeprowa: 
dzek i transportów 
Przeprowadzki 
wyściełane wozy meblowe 
Przechowywanie 
magazynowanie we włags 
nych jasnych zdrowych 
składnicach 
Zuózki 
wszelkie, końmy i samochos 
dami wykonuje tanio — 
najtaniej 
Proszę żądać ofert! 


Ludwik Szymański 
rok założ. 1912 
Toruń, Żeglarska 3, tel. 1909 
i tel. pryw. 1549. 1408 


Okazyjnie 
kupisz i sprzedaż meble 
jak szafy, łóżka, stoły, kas 
napy, leżanki oraz całe kom» 
plety, gabinety, sypialnie, 
iadalaie, salony, dywany 
oraz tapczany tylko: Vom 
Komisowy. Toruń, Łaziene 
na 9. 1813 


Noworodki | 


żądajcie trunku  przeciwa 
giing (szczepionki B. 

. G.) Polskie Towarzystwo 
Przeciwgruźlicze Toruń, dos 
starcza za zwrotem kosztów 
przesylki, niezamożnym beze 
płatnie. Wydają lekarze ) as 
kuszerki. 8347 


Gruźlicę 


laczy się sposobem profes 
sora Jousseta (Paryż) w Nos 
wym Szpitalu Djakonisek, 


Toruń Mokre. 8347 
+ Biuro | d 
Wywiadowcze 


Adamskiego, Toruń, Sukiens 
nicza 4. załatwia wszelkie 
sprawy, także familijne. — 
Dyskretna obserwucja, zbież 
ranie materjału. 7596 


Sery 


Roquefort, sz:vajcarski edamski, 
litewski oraz wszelkie serki 
deserowe poleca Klopotki, 
Toruń, Szeroka 25 2019 


- Mieszkanie 

6 pokojowe komfortowe 
rozkład korytarzowy I piętro. 
Wynajmę zaraz, Toruń, 
Migk'ewicza 87.  (portjer 
wskaże, _ 2050 


4-poKojowe 
mieszkanie z wszelk. wyg. 
od t kwietnia wydzierżawię 
Toruń, Słowackiego 61 2052 


KAPELUSZE 
ŻAŁOBNE 


w wielkim wyborze oraz 
przybory. 

Przeróbki wykonuję się 
podług najnowszych faso- 
nów 
Toruń, ŻeglarskKa 20 


Ser 
Holenderski (edamer) i tras 
pistów pełnotłusty kilo 1.65 
tranko wysyła za zaliczes 


niem (najmniej 6 kilo) 
Gliksman, Aleksandrów 
Kujawski 2053 


Ą s 


MEBLE 


wszelkiego rodzaju w soli 
dnem wykonaniu kupiss 
najkorzystniej 
w Fabrycznym Składzie 
Mebli 


Wincenty Gralewski 
Toruń, uł. Prosta 21. 
Obsługa rzetelna. 900 


ReKlamowo! 


Sprzedajemy tanio 
kuchnie od 80,— sł. 
sypialnie „ 280,— „ 
jadalnie „ 480,— p» 
Skład Mebli Toruń, Prostą 5 
547 N 


Specjalna 
wytwórnia 


ubiorów wojskowych 

E. Ronk, Toruń, Male Gars 
bary 13. Wykonanie solidne. 
Dogodne warunki. 1585 


KAPELUSZE 
DAMSKIE 


Najnowsze modele 
Największy wybór 
Najniższe ceny 
tylko: Toruń. Żeglarska 20 
dwa okna wystawowe 


Salonik 


mahoniowy w bardzo dos 
brym stanie, dvwany, due 
że i małe oraz kredens, tas 
nio sprzedam. Bydgoska 62 
Mm. 4 2049 


Szkoła tańcow 


Janiny Werny wyucza 

szybko tańczyć. Ostatnie 

nowości na rak 35/36. Kurs 

rozpoczynam 17:g0 marca. 

Toruń, Stary Rynek 16. 
2075 


mm p ma ee 


Na Wielki Post 


O o ET S TAGG U | een z | mem r | zew s y aD x 
mieszkanie komfortowe. z MUNDURY ji II 
ACE. | zy zai polecam strzeleckie . . 14,00 || r: 4 i ji 
mi do wynajęcia w Toruniu i rwisti +3 
ulica Legionów 27. Dyr grzyby TRZE |... 1209 Il w as 
Targowski, Sem. męskie | Suszone lit. kraj. 1 kg.3,00|E CZAPKI li i Il 
telefon 1945 2074 miód strzeleckie . . . 1,90 (fara fortepiany ji 
1 rezerwistów . . 2.90 
Koncert Pbczny wpaczę. ga 0.40 Powst, i Woj. ..3,59 Il powodują stałe wydate ji 
w niedzielę 1o:go Piwiarnia IL a miód harcerskie . . . 2,40 il kii zmartwien'a Znaws zi 
Autenriela Toruń, Prosta 20 | pszęzelny w szkłach i na PASY is cy kupują tylko nowe jj 
RR pączki, smaczne 0: wagę A bw, 55 pianina e Il 
iady 90 gr. ołnierskie » . . 1. .a 3 ZE: NE 
: ) marmelady harcerskie . . . 0.55 f|] Majewskiego | 
Skład powidła śliwkowe, SPORT BŁOCH li Ceny zadziwiająco || 
13X. z mieszkaniem i : 7 iS „niskie 2065 i: 
4 m. jeszką i syrop Sprzedaż wprost z fa» || 
3pokojowe mieszkanie do| onge bneti TORUŃ RI P b ET zaar H 
wynajecia, Torus, Szosa | Passy one tjarzynowe ||| KATARZYNYS.TEL.12.76 JNE gy sosser 5 AK] 
aw each śliwki TEE TJ > Il KRASZEWSKIEGO!0 *: 
Pierwszorzędna i rozmaite owoce suszone, TT Ii (za kolejką) telef 2060 Il 
paeit, sukien, kę sery | 935 |= 8 
mów, okryć damskich. Ces ; = 
ny dogodne — Wykonanię wszelkiego gatunku Osob 
solidne. Oraz kursy kroju, matjasy so y 
szycia maano AT ang spe 54: zg PAR lub 
nowane K, O. P. Warunki F wułóżkowe pokoje na 
dogodne. Toruń, Stary Rys Zjazd Stowarzyszenia Elek» 
nek 23 I p. de Janette "2054 aja kity taki M ore 
Ram na wagę od 29. V. do 4. VI. b. r, 
Przybłąkał proszone są o podanie cen 
się pies Sa ate ma: oliwę p adresów, pod adresem inż. 
ści brazowej. Właściciel ze. | rane. oleje jadalne Nabiał AE papan 
chce się zgłosić w gmachu| Mawę » herbatę warunek — bliskość trame 
Dyr. Kolei Państw. w Tos : snii 2057 
runiu u portjera. 2070 Kakao jw 


ST. GRELEWICZ 


Mieszkania 
Wielkie Garbary 19. 


2:pokojowe z kuchnią do 


wynajęcia: "Toruń, Matejki | E = MTEL "353. 
28, m. 19. 1936 v Z Ki 
Komfortowe Ve 


mieszkanie nowoczesne 8 
pokojowe z przynależność 
ciami, centralnem ogrzewa: 
niem, z płynącą ciepłą i zim» 
ną wodą, położone przy ul. 
Król. Jadwigi 20, od 1. lip- 
ca 1935 r. do wynajęcia. 
"Obeirześć można za poprze: 
dniem porozurnieniem, Tos 
ruń, Małe Garbary 5, II ptr. 


DZIECIĘCE 


w wielkim wyborze 
poleca 
FIRMA 


M. SIECKMANN 


Właśc.: A. FREINING 


Toruń, ul. Szczytna nr. 4 
8861 


ZA 


iebywałe TARA 


AŻ 
jz 
IN: 


Z 


' szczęście ma Pa 


KTÓRA KORZYSTA Z RAD I WSKAZÓWEK PRAK 


4 
U 


NAJNOWSZE KREACJE Z DZIEDZINY MOD: 


„GOSPODARSTWO DOMOWE, ZDRÓWOT= 
„NOŚĆ, SPORT, SZTUKA ET. D. TO WSZYSTKO. 
„ZNAJDZIE PANI W NAJNOWSZYM NUMERZ! 
„DO NABYCIA TYLKO W PRENUMERACIE: MI 


t SIECZNEJ 


(80 GROSZY) LUB ROCZNEJ (ZŁ. 6,—) 


WYDAWNICTWO. 
„NOWA LINJA“: 


KRĄKÓW,SKRYTKA POCZTOWA 272 


4 pokoje 
z łazienką i wszelk'emi wys 


godami do wynajęcia zaraz. 
Toruń, Jęczmienna 8, parter. 


GRUDZIĄDZ” 
SKlep 


w eentrum miasta Grudzią: 
dza nadający się na skład 


mleka lub restaurację przy | 


ul, Starej 24 (Rynek Rybny) 
ed zaraz do wynajęcia. 
Wiadomość u portjera. 2064 


oy na Chełmińskiem sprze: 

am. Sklep tytoniowy, Grus 

dziądz, Poniatowskiego 2, 
20 3 


Poszukuję 
2 pokoi dobrze umeblowa: 
nych od kwietnia, Wskazas 
ne z osobnem wejściem. 
Oferty do „Dnia Gru: 
dziądzkiega* pod nr. 2062 


Bardzo tanio 
sprzedaje zbadane nasienie 
egipskich buraczków czers 
wonych. Majętność Szumie 
lowo, telefon Mełno 9 lub 
Centrala Handlowa Ziemie: 
płodów Grudziądz, telefen 
129551296. 2061 


f 


Naiwiększy 


wybór: 
nt aa Pea EE 
Dywany 
Chodnikl 
Lincieum 
Tapety 
Ceraty 
1325 Kokosy 
Prety iszyny mosiężne 


do schodów 


P. Marsile 


Grudziądz 


Telefon 1517 
BYDGÓSZCZ: 
Cukiernię 


Kawiarnię 


w centrum Bydgoszczy Zas 
rowadzoną sprzedam. 
Oferty pod „Cukierna” do 
„Dnia Bydgoskiego“ w Byds 
goszczy. 2088 


bursy Samochodowo - 
motocyklowe 


Z. KOCHAŃSKIEGO 
207 rpa AA PAL NA 


3 Maja zoa tel. 11:85, 


sł 5 ręce” RE: 7 ATEON 
EER EX N 
Dwaj Poszukuję = 
Kawalerowie schludn służącą gochódziy 
} i „|cą. Grudziądz Narutowicza 
kia AE Staś a m: de Zgłaszać się Z 
łych, podobno ‘przystojni, Se OSE); a" Nowe Kursy (wiosen: 
poszukują towarzyszek ży: z ne) dla zawodowych i 
cia, w celach matrymonjale Ory ginalną amatorów w związku 


nych w wieku 19—25, nież kapę indyjską ręczna robota 


z motoryzacją kraju po 


biednych, niebrzydkich, in= | okazyjnie na sprzedaż. Wias zniżonych cenach. 
tel gentnych i z dobrej rodzi: | domość, Grudziądz, Muros 2084 
ny. Zgłoszenia nieanonimos 


wa 30 m, 7. 
we z fotografiją i życiorysem. y 
Dyskrecja zapewniona. 
Oferty do „Dnia Grudziądz: 
iego. 1340 


ZA IŁOTÓWKĘ 3 
Bomba Okocima 


wódka 


MEBLE, 


tylko dla znawców 

pierwszorzędnie wyko: 

nane we wlasnych war- 
sztatąch poleca firmą 


St Adamowicz 


parka rawickich parówek w Grudziądzu, 
PIWIARNIA OKOCIMSKA ró ul. foruńska 12 
GRUDZIĄDZ & telefon 1932 


A. LETY Va — E Dostawa wolna do 
Brunon Żubka 


handel skór 
Grudziądz, Pańska 3, tel. 19-80 


Największy wybór 


Najniższe ceny 


HUAT DETAL 
poeca Żyrandole 
Gobeliny Lampki noene 
plusze Lampki biurkowe 
drele Żelazka do prasowania 
sprężyn Czajniki elektryczne 
gorty y Zakłady Elekrotechniczne 


F. MACIEJEWSHI 
Grudziądz, ul, Miekiewicza 
12 telefon 18:16. 


trawy indyjskie f 
szpagatv oraz wszelkie 
przybory tapicerskie 1446 


2059 


każdoj m.ejscowości | 


Robotnik 


lat 35, który popoia? w 
tartaku jest obecnie bez 
pracy i prosi o jakiekolwiek 
zajęcie. Oferty kierować 
do „Dnia Bydgoskiego“ pod 
„Weteran“. 1982 


Duże 


3apokojowe mieszkanie do 
wynajęcia. Bydgoszcz, Tos 
ruńska 26, , 198 


Willa 


sześciospokojowa ogród zas 
raz na sprzedaż, Bydgoszcz, 
Litewska 3. 2058 


Piorwszorzędno pianina 
wprost z fabryki poleca tanio 
B. Sommerfeld 


Fabryka Pianin 1389 
Bydgoszcz, ul. Śniadeckich 2, 


895a śilja: Poznań, nl. 27 Grudnia 15, |Szawa, 


| GDYNIA 


Mieszkanie 


4:ro pokojowe, pokój dla 
służącej, łazienka, centralne 
ogrzewanie, 
IL. piętrze 
od zaraz do wynajęcia. — 
Inf. w Adm. Gazety Morsk. 
Gdynia, lub telefon 12:41. 
2078 


parkiet, na 
w śródmieściu 


Meble bitowe. £ 


urządzenia składowe, okna 


i drzwi, oraz wszelkie prace 


stolarskie wykonuje na 
miejscu 


Gdynia, ul. Lipowa 11 


telefon 21 *8 


BYDGOSKA FABRYKA 
MEBLI BIUROWYCH 


Na majątek 


w Wielkopolsce potrzebny z 
dobrej rodziny pen. najchęs 
tniej emeryt, do gospodar 
stwa podwórzowego. Podąć 
życiorys, warunki najskroms 
niejsze przy _ przyłączeniu 
do rodziny, Oferty do „Ga* 
zety Morskiej", Gdynia pod 
2315. 2979 


Limuzyna 
prawie nowa „Nash“ Mod: 
1930 do sprzedania. Juljusz 
Schleimer Wejherowo 2026 


Materjały 


na ubrania, kostjumy, płasze 
cze poleca 
Skład Fabryczny 
Fabryki 
Jan Macha w Bielsku 
H, Landsberg w Tomaszewia. 
Wielki wybór dodatków 
krawieckich, 
Gdynia, Starowiejska 
tel. 20-53, 


329 


O TCZEW 


Kucharka m 


gospodyni 
potrzebna od 15. JII. 1935. 

Restauracja Dworcowa, 
Tczew. 


2037 


We wtorek 12 marta b, r 


m godz, 9.30 odbędzie sią 
w gmachu Poczty Polskiej 
przy Hoeveliusplatz t+:2 w 


4 pokoju 65 II ptr. licytacja 


niodorrezaliyei rzęczy jak 
np.: Kawa, kakao, herbata, 
konserwy rybne, bielizna 
itip 2081 


a TOEOWEWEM "e z ià 
Lokal 
sad polskiem e R 


szukiwany dla kolonji 
demickiej (80 osób). Kana: 


lizacja, elektryczność. Ofer:' 


ty; Żydowskie Stowarzysze: 
nie Medyków U. W., Wars 
Elektoralna 8. 2046 


PROCY PPS 


Z dniem 1 marca 1935 r. wznowiła | 


POLSKA ŻEGLUGA RZECZNA „WISTULA ” 


komunikację pasażersko -towarowa 
na linji Bydgoszcz—Toruń— Warszawa i Bydgoszcz— Gdańsk—Qdynia 


Przewót towarów taószy od kolejowego około 40 grot 


Przewóz wszelkich masowych ładunków z miejscowości położo: 
nych nad Wisłą, Kanałem Bydgoskim, Brdą i Notecią. 


ODDZIAŁ W BYDGOSZCZY AGENTURA W TORUNIU 


ul. Grodzka 21 ul. Nadbrzezie 
Telefony: Dyrekcja 30:30 Ekspedycja 11:96 Telefon nr. 1951 


W roku 1935 ” znów przoduje! 


; SO*Ó i Hari, Junior podwozie i wóz 
PP PO olem- Jora dostawczy kompletny 
933 cjem 


podwozie ciężarowe 2 
do 3 osiowe od 2—4 ton 


Same Junior de Luze 
PANTIE 1172 c/em 


zw 


z praes =p lekkie podwozie cięża- 
Śri V8 8 cyl. FORA rowe 3/4 ton 


JO Standard Junior 933 c'em. 
+ |: l { fn A 


Dalsze oddziały i agentury: Warszawa, Wyszogród, Płock, Dobrzyń, Włocławek, Nieszawa, 
; Ciechocinek, Solec Kujawski, Fordon, Chełmno, Grudziądz, Tczew, 
1980 Gdańsk, Gdynia, Poznań, Łódź. Puławy i Sandomierz. 


a Epa ipa eba AAR: 


rzetarg mj 


małe i duże, nowe i użys 


na | serję robot (stan surowy) przy budowie gmachu Pomorskiej || wane najkorzystniej 


s Daze A z gwarancją dostarcza 
"Yori zj Wojewódzkiej Komunalnej Kasy Oszczędności w Toruniu. SKORAi S-KA 

, Formularze ofertowe wraz z załącznikami można otrzymać za Poznań 7956 

Nowy wypuszczony obecnie AD Junior 1472 c/em Model 1935 r. opłatą 5.— zł w Wydziale Drogowo-Budowlanym Starostwa Krajowego |} Aleje Marcinkowski 23. 


Pomorskiego, w Toruniu ul. Mostowa 11, w godzinach urzędowych, | SKKZECWWWKNNNNA 
gdzie również można przeglądnąć plany i uzyskać wszelkie informacje. 


Wadjum w wysokości 3% oferowanej sumy, należy składać Instalacje 


dostarczany z Angliji ze znacznie obniżonym cłem 
na zasadach nowej umowy polsko-angłelskiej 


jest urzeczywistnionem eM witedneno i oszezędnego automobllisty w P.W.K.K.O. w Toruniu, ul. Mostowa 11. Termin składania i kir czne! 
Jego 4 cyl. motor o sile 1172 c/cm, jego nadzwyczajne zalety ofert do dnia 29 marca rb. godz. r3-ta, poczem nastąpi otwarcie ofert. eIeRiFY 5 
podczas jazdy, jego wygoda wewnątrz, jego gustowna for- Oferty bez wadjum nie będą rozpatrywane. Reparacje aparatów elektr. 


ma aerodynamiczna zapewniają temu małemu samochodo- 

wi znowu przodujące miejsce między nowymi typami sa- 
mochodów „które się w tym roku na rynku automobilowym ukazały. 
Jego niska cena umożliwi również mniej uposażonemu jego nabycie, 


|. 
pierwszy samochód mA OL i 


1172 c/cm Model 1935 już nadszedł i może być po 
uprzedniem telefonicznem porozumieniu obejrzany. 


Nasze dziesięcioletnie doświadczenie zapewnia najuważniejszą obsługę 


: ri motorów, akumulatorów, 
Zastrzega się prawo swobodnego wyboru oferenta, lub też nie- | radjoaparatów, solidnie i kos 


jęcia żadnej oferty. rzystnie. Zakłady-Elektotech- 
o ża ów y | niezne F. MACIEJEWSKI, Grus 


zę Pom. Woj. Kom. Kasa Oszczędności. |2z*sa6, 00770” so: 
MASĄ SEHR as a 


ELISE BOCK S NOM 


R jako też wszelkie przybory do obu- 
Z wia, mapy do nut i teczki poleca 
jaknajtaniej 7266 


Carl Fuhrmann 


Piekność osiąga 
sie w salonie 


Wera SCHULZ 


Wozy zostają przez nas dostarczone wprost z fabryki 


w Dagenham- w Anglji. 


GDAŃSK 
1925 10 lat 1935 LZ Holzmarkt 22 il 11. Damm6ó Gdańsk : Tel. 25310 
Najstarszy w Wolnem Mieście Gdańsku Foro Tel. 25408 A 
Autoryzowany ODSPRZEDAWCA Jako wyłączna asystentka w Gdańsku firmy Elise 


Bock wykonuję masaż twarzy, podług znanej świa: 
towej metody. Kremy oraz wszelkie preparaty są 
stale do dyspozycji. Bezpłatne porady. 

Berlin — Londyn — Wiedeń — Praga — Nowy 
York. 


ŚWIATOWEJ SŁAWY 


ORIENT HENNA SZAMPON 


farbuje i modernizuje włosy przez zwykłe 
mycie. — 10 odcieni. — Pod gwarancją 
nieszkodliwy. — Wszędzie do nabycia. 


1 paczka 1,75 zł. 
Gdzie niema, proszę nadesłać gotówkę, 
wysyłka odwrotna. 


FR. BOGACZ, Bydgoszcz, 


Dworcowa 14. 789 


JAKOB ROTBLIT, sp. z ogr. odpow. 


Adres p. Rotblita w Gdańsku: Brotbinkengasse 37. 
Sopoty, Gdańska 7. Telefony 24238, 24215 i 52008. 


I ziki 


r 08 eu AzorejS 


paznokci 1.25 zł. 


"JUMOGZE: 


a '4 e 
Do wiadomości 
a 
Ponieważ rzekoma „defraudacja“ nie została mi ; p A G D’ 9 
dotąd udowodnioną, nie jestem o nią oskarżony ani 99 


skazany, przeciwko firmie Damic i Szulc wniosłem 
Break należy. Polska Agencja EKsportu Drewna 


oqzuj 
gems op ud yfywm | 


IXOL idealny połysk do 
ə. 


op: 


»Ostrzeżenie“ firmy Damic & Szulc, wywołane Sp. z o. o. 1255 
dziką zemstą i chęcią złośliwego szkodzenia mi, — Gdańsk, HolzmarkKt 24 
charakteryzuje w dosadny sposób p. Damica, jako Tel. zbierowy 22451 Adres telegr. „PAGED“ 
człowieka, chcącego uchodzić za „poważnego“ kupca. 


S. Hobot, 


Tczew. Sprzedaż wszelkiego rodzaju drewna budowlanego, 


stolarskiego i dykt olchowych, brzozowych 
i sosnowych produkcji Lasów Państwowych 


ze składu: 4 
Gdańsk - Wrzeszcz, Kastanienweg 4, tel. 417 83 


2035 


Dobrowolna licytacja 


towarów żelaznych, artykułów budo- 
wlanych, narzędzi rolniczych itp. 
odbędzie się w dniu 
12 marca 1935 r. o godzinie 8-mej | 


RRKRNKRRRKRNN 
RRRNRRRKRRARRKNNNKE 


ż , 
i KNKRNKRRKKAKRNKNNNARANANA M 


w dawn. składzie żelaza firmy T. Rochon w Chel Zegarki Wszyscy AA Z powodu 
mży. przy ul. Chełmińskiej nr.. 1o. obrączki ślubne, biżuterję najtanszy J] objęcia hotelu, sprzedam 
Zwrąca się uwagę na możność taniego i kos platery poleca tanio krawat 5 |dobrze zaprowadzoną wy» 
rzystnego zakupu. 1958 M. Siuda, Toruń, Rynek A |twórnię torebek papieros W epoce kamiennej. 
, „Zarządca masy upadłośc. Nowomiejski 21. Udzielam | kupisz tylko wprost z fa |wych. Zgłoszenia: Wej- Redaktor: , 
1958 f-my T. Rochon w. F. Rochon. kredytu na asygnaty, bryki Toruń, św. Jakóba 16 | herowo ul. Pierackiego 32. — Proszę zabrać swój rękopis z powrotem. Tak 
| 1742 | Co tydzień nowe desenie | Filiński 1948 | lekka literotura dla nas się nie nadaje. 


E E ZOSI E "| 

OGŁOSZENIA: ABONAMENT MIESIĘCZNY WYNOSI: l UWA Gl: 3 
wiersz milimetrowy- na 'stronie 7-łamowej a a a a « . 0.20 zł W ekspedycji miejscowych agency) . . 4 a a a + +: . 250 zł Ogłoszenia drobne przyjmujemy wyłącznie za gotówkę. Najmniej- 
w tekście na pierwszej stronie . . . « a a a a a : 1.00 zł Z. odnoszeniem do domu . . . - « « s a 4a a a . 280zł sze ogłoszenie drobne liczymy za 10 słów. Ogłoszenia drobne 
w tekście na drugiej i trzeciej stronie . s u a s s . 0.80 zł Przez pocztę z odnoszeniem do domu „ s « « « « . . 2.89 zł przyjmujemy jedynie do 50 słów, powyżej — liczymy według roz- 
w tekście na dąlszych stronach . . . . « „ 5 e . .„ 0.50 zł Pod. opaska: | Jeg „Teva e Aa E a 2), Da za *. 6 aS A miaru. Zastrzeżeń miejsca dla ogłoszeń drobnych nie przyjmu* 
Drobne za słowo 15 gr. Pierwsze słowo | wyrazy tłustym dru- W Gdańsku przez. pocztę . . 2.32 gd; przez gońca . . -2.00 gd jemy, dla innych tylko wówczas, gdy za takie zastrzeżenie zosta- 
kiem liczymy podwójnie. i A m z odbieraniem w administracji wprost . . . 1.75gd | nie zapłacona przewidziana w cenniku 20% nadwyżka. Omyłki, 
Za ogłoszenia sądowe i urzędowe w drobnym składzie 25%, drożej. Zagranicą Aa PANA NAC 720 Ja TASME a nor AJ U 4.00 gd które zasadniczo nie zmieniają treści ogłoszenia, nie upoważniają 
Dla poszukujących pracy i nekrologi 25% zniżki, W, razie wypadków spowodowanych siłą wyższą (np. przeszkody do żądania zwrotu gotówki, ani też nie zobowiązują Administracji 
Komunikaty 50 gr za wiersz. j w zakładzie, strajki) Administracja nie odpowiada za niedostar- do bezpłatnego powtórzenia ogłoszenia. Uzasadnione reklamacje 
Za ogłoszenia skomplikowane i z zastrzeż. miejsca 209% nadwyżki. czenie pisma. będą uwzględniane o ile zostaną wniesione do dni 8-miu od daty 
i W. Gdańsku zą wiersz milim. na stronie pE ere „ . 15 fen. nn OZ ukazania się ogłoszenia, lub od daty żę Sp, Pete Aer 

m .„, ” „ ” » amowej . . 50 fen. k sądowem ściąganiu należności rabat upada. Za terminowy 
„ drobne za słowo 5 fen. — tytułowe . . . 10 ten. Redaktor odpowiedzialny: i przepisane miejsce ogłoszenia Administracja nie odpowiada. 
NR Witold Mężnieki, Toruń, ul. Mickiewicza 84, pb i ŚóRok 1 ic RR SOWA c Juwi > 


Redaktor odpowiedzialny za sprawy W. M. Gdańska: Wilhelm Grimsmann, Gdańsk, Kassubischer Markt 21, 1. p, — Redaktor odpowiedzialny na Bydgoszcz: Wacław Górnicki, Bydgoszcz, ul. Marsz. 
Focha 12. — Redaktor odpowiedzialny na Gdynię: Józef Dobrostański, Gdynia, Szkolna. — Redaktor odpowiedzialny na Grudziądz: Wacław Gańcza, Grudziądz, ul. Sienkiewicza 90. =- Redaktor 
odpowiedzialny na Tczew: Lubomski Wacław, Tczew, ul, Kościuszki 1, 


Wydawca: Pomorska Spółdzielnia Wydawnicza w Toruniu, ; Za ogłoszenia odpowiada Administracla. ` i Czcionkami Pomorskiej Drukarni Rolniczej S. A. w Toruniu, 
i / 
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